| 
| 

| 
| 


Nr. 90. 


O Tno MONN >) >| ODODOAZĄOZZZ | OOOA ZWBE R RZE 


Piątek, 22 Kwietnia 1910. 


GA 


„ Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
wyjatkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu [0 hal., 
Pocztą 16 hal — Biura Redakcyi i Administracyi 
Mica Czarnieckiego ]. 10. — Kkspedyeya miejscowa 
W biurze dzienników St. Sokołowskiego, Pasaż Haus- 
manna |. 9. — Listy należy frankować. 


7 


Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi Nr. 88. 


Rok 100. 


Prenumerata 
zamiejseowa: | 
rocznie . 32 K, | ćwierćrocznie 8 KE — h, JI rocznie 24 K, | ćwierćrocznie . 
półrocznie . 16 K, | miesięcznie 214 7Gh, | półrocznie . I2 K, | miesięcznie . 
W Niemczech 3 K 20 h miesięcznie. We wszystkich innych państwach 3 K 80 h miesięcznie. 


miejscowa: 
6 K, 
2K 


„Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do Gazety Lwowskiej, otrzymują cało- 
i pólroezni abonenci bezpłatnie, jednakże ei tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca czerwca 
lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwioróroczni i miesięczni za dopłatą: pierwsi | K 50 h, drudzy 60 h. 
„Przewodnik“ prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Ceny ogłoszeń: 
miejsce 20 hai. 

Tabelaryczne i liczbowe po 30 hal., nade- 
słane po 60 hał., za wiersz lub jego miejsce miary 
petitowej. 

Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie: Biure dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna |. 9. W Paryżu wy- 
łącznie Agencya: C. Adam (V. de Raczkowski) 88 
Rue de Varenne. 


Wiersz petitowy lub jego 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Jego (es. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 18 
wietnia b. r. nadać najmiłościwiej radcy mi- 
Nisteryalnemu w Ministerstwie skarbu, Ka- 
tolowi Markowi, krzyż kawalerski orderu 
Leopolda z uwolnieniem od taksy. 


Jego (es. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 2I 
lutego b. r. najmiłościwiej zatwierdzić wybór 
Feliksa Sozańskiego, właściciela dóbr w 
Kornalowieach, na prezesa, a ks. Herm 
Kulischa, emeryt. inspektora okręgowego 


nowy Zarząd łasów i dóbr państwowych „Ja- Rusini nie mogą zgodzić, się na te po- 
błonica*, (powiat: Nadwórna, poczta w miej- stanowienia projektu, które dążą, jak mowca 
twierdzi, do ukrócenia obywatelskich praw 
urzędników państwowych. Póki Rząd upra- 
wia politykę wrogą — jak ją nazywa mo- 
wca — względem Rusinów, ci popełniliby 
= i =~ j grzech, gdyby głosowali za ustawą. (Potaki- 
4 P wania u Rusinów), 

CZESC NIEURZEDOWA. Mowca zarzuca, że urzędnicy nie ma- 
© ja wpływu na skład komisyi kwalifika- 

o r —— —— | cyjnej i dyscyplinarnej. Według projektu rzą- 
dowego pozostaje nadal w mocy prawo Rzą- 
du przenoszenia urzędników ze względów 
slnźbowych. Te przenoszenia ze względów 
służbowych są, zwłaszcza w Galicyi wscho- 
dniej, zjawiskiem — wedle mowcy — co- 
dziennem. W większych miastach Galicyi za- 
chodniej żyje 1300 urzędników ruskich, któ- 
Na wczorajszem posiedzeniu Izby po- | rzy przeniesieni tam zostali z Galieyi wscho- 
słów, w ciągu dalszej dyskusyi nad pragma- | dniej ze względów służbowych. Natomiast w 


seu, telegraf: Tatarów), który z dniem 6 
kwietnia b. r. rozpoczął urzędowanie. 


Lwów, 21 kwietnia, 
Rada państwa. 


Z Izby posłów. 


ana |tyką służbową, przemawiał, jak już doniosły | Galicyi wschodniej zdarza się, że nawet w o- 


depesze, p. Petruszewiez. Mowca powital | kręgach czysto ruskich niema urzędników 


Szkolnego, na zastępcę prezesa Rady powia- | przedłożenie rządowe, jako znak dobrej woli | ruskich. 


towej w Samborze. 


Ministerstwo rolnictwa kreowało re- 
skryptem z dnia 8 października 1909 roku 
l. 18048660 na razie prowizorycznie dla ob- 


do kodyfikacyi dotychczasowych wprost chao- Ponadto projekt rządowy — wywodzi 
tycznych przepisów co do praw urzędników. | p. Petruszewicz dalej — wkracza wprost na 
W szczególności usunięcie tajnych kwalifi- | teren prywatnego życia urzędników, uniemo- 
kacyj i przepisy o postępowaniu dyscypli- | żliwia im obronę interesów stanowych przy 
narnem zasługują na uznanie. Wartość tych | pomocy organizacyi, a nawet odbiera im pra- 
ustępstw staje się jednakże, zdaniem mowcy, | wo wnoszenia petycyj. Mowca czyni zarzut 
iluzoryczna skutkiem tego, że projekt zawie- | z powodu, że nie wciągnięto także nauczy- 


Szarn dworskiego w Jablonicy i miektórych | ra wiele nowych postanowień, ograniczają- | cieli do rzędu osób objętych tem przedłoże- 


tzęści obszaru dworskiego w Mikuliczynie, 


„Litwo, ojczyzno moja, ty jesteś jak zdrowie; 
Ile cię cenić trzeba, ten tylko się dowie, 
Kto cię stracił..." 


Przepiękna ta inwokacya mimowoli przy- 
chodzi na myśl, gdy się weźmie do ręki nowe 
wydawnietwo, którego celem i myślą przewo- 

nią ochrona bodaj w pamięci potomnych 
tych śladów polskiej na Litwie i Białorusi 
ultury. które w ciągu stulecia usiłowano za- 
trzeć z energią i zapalczywością, zaiste le- 
Pszej godnych sprawy. 

Pan Jan Obst, utalentowany pisarz i 
publicysta, nie od wczoraj zabierający wytra- 
Wny i poważny głos na szpaltach pism pol- 
skich, podjął się zadania ponad siły zda się 
Jednego człowieka, w uzasadnionej nadziei, 
4e znajdzie materyalne i moralne poparcie we 
Wszystkich zakątkach dawnej Rzeczpospolitej, 
że na widok tych szarych okładek z herbami 

Vielkiego Księstwa Litewskiego i z wizerun- 
iem Ostrobramskiej Panienki zabiją żywiej 
serca polskie i nie dopuszczą do tego, by 
Sprawdziły się gdzieś z najgłębszych tajni- 
ów duszy wyrwane słowa wieszcza. 

Obawa, by strata nawet słabych ech, 
głoszących o polskiej na Litwie kulturze, nie 
stałą się niestety rzeczywistością, była bardzo 


Wielka, w porę więć znalazł się człowiek, 
tóry zapragnął ratować bodaj pozostałe 


Szczątki od strasznego losu zatonięcia w za- 
Pomnienia fali, a pierwszy zeszyt rzuconego 
W świat Mwartalmika Litewskiego świadczy 
owodnie, że wydawnictwo dostało się w po- 
Wołane ręce, że zdołało zgromadzić u swej 
Olebki liczne grono pracowników, miłujących 
brzeszłość, znających jej dzieje, zdolnych z 
Pozostałych ruin czy wspomnień, zabytków 
Szy tradycyj wykrzesać czarowną moc, która 
Obecną ozłoci szarzyznę i na przyszłość doda 
SŁ do przetrwania niejednego jeszcze zamachu 
a kulturę polską na Litwie. 

„Kwartalnik Litewski służy nauce 
bołskiej na Litwie, nie polskiej próżno- 
Sci“ — oto hasło, pod którem zabrał się do 
z Ożnej pracy na wdzięcznym zagonie zastęp 
Miłośników i znawców Litwy. P. Jan Obst 

odezwie do czytelników, obszernej 1 wy- 
tn. Pującej, a malującej tak pięknie i dobj- 
"le cel wydawnictwa, a przedewszystkiem 
, "Mego wydawcę Kwartalnika, jasno i grun- 
„Ownie zakreśla program pracy, uzasadnia 


przedłożenie jako dowód dobrej woli Rządu, 
oświadczają jednak, że za ustawą w obecnej 
formie głosować nie mogą. (Oklaski na ła- 
wąch posłów ruskich). 

P. Waldner (niem. p. lud.) występo- 
wał przeciw poddaniu sędziów przepisom pro- 
jektowanej ustawy. 

Następnie zabrał głos p. Kotlarz i 
wywodził, że stosunek urzędników do ludno- 
ści słowiańskiej nie jest tak serdeczny i 
szczery, jakby sobie tego życzyć należało. 
Agraryusze-nigdy nie występowali wrogo prze- 
ciw słusznym żądaniom urzędników. 

P. Pittaco twierdził, że przedłożenie 
pod wielu względami nie uwzględnia życzeń 
urzędników i wykazuje braki, ale wyraził 
przytem nadzieję, że komisya braki te uzu- 
pełni. 

Koło polskie wobec pragmatyki. 


P. Stwiertnia oświadczył, że Koło 
polskie wita przedłożenie jako sukces parla- 
mentu. Od szeregu lat Koło polskie doma- 
gało się uregulowania stosunków służby pań- 
stwowej w drodze ustawodawczej i przy każ- 
dej nadarzającej się sposobności wywierało 
nacisk, by sprawę tę załatwiono. Dzisiejszy 
Rząd odstąpił od zdania Rządów poprzednich 
i uznał prawo parlamentu do uregulowania 
stosunku Państwa do urzędników. Już za cza- 
sów hr. Taafiego parlament domagał się wy- 
dania pragmatyki służbowej w drodze usta- 


ych obecne prawa urzędników. niem. Rusini — kończy — witają wprawdzie 
aaa ar TA KE AEO CE wawy aaa wez o REKE zonc waw 
tury polskiej, będącej — nietylko jego zda- | poświęconej przedewszystkiem wspomniane- 


niem — jedynym dotychczas na Litwie ob- | mu obrazowi, zwłaszcza, że stanowi on jeden 
jawem kultury zachodniej. z niezbitych śladów polskiej kultury nad 
„Jesteśmy Polacy — powiada — przeto | Wilią i Niemnem. Dr. Władysław Zahor- 
z natury rzeczy Kwartalnik może być tylko | ski przebiega skrupulatnie dzieje wizerunku, 
pismem polskiem, poświęconem sprawie | przez „prawdziwie rossyjskich ludzi“ z osła- 
kultury polskiej na Litwie“. Pismo bę- | wionym Gustawem Schmidtem na czele u- 
dzie zresztą nosiło charakter naukowy i bę- | ważanego za „obraz prawosławny, który na 
dzie stało poza wszelkiemi sprawami polity- | hańbę prawosławnej Cerkwi znajduje się do- 
cznemi, partyjnemi i t. d. tąd w posiadaniu katolików“, 1 dochodzi na pod- 
Od Litwinów i Białorusinów redakcya | stawie niezaprzeczalnych dowodów i doku- 
„nie chce się oddzielić murem chińskim“, | mentów do stwierdzenia faktu, iż 1) kniaź 
lecz przeciwnie zapowiada, że „jak najchetniej | Olgierd Ohersonesu nie zdobywał, ani cer- 
dzielimy się zawsze chlebem duchowym i| kwi miejscowych nie rabował, bonigdy tam 
w tym celu gotowi jesteśmy czytelnikom bia- | nie był; 2) obrazu Matki Boskiej Ostrobram- 
łoruskim i litewskim pewną ilość egzempla- | skiej kniaź Olgierd z Krymu do Wilna nie 
rzy wydawnictwa naszego ofiarowywać bez- | przywoził, ponieważ zajego czasów obraz ten 
płatnie*. jeszcze nie istniał; 8) obraz N. P. Maryi 
Dział etnograficzny ma być również po- | Ostrobramskiej do r. 1626 niczem się od 
święcony w przeważnej części Białorusinom | obrazów na innych bramach miejskich umie- 
i Litwinom, ich językowi, podaniom, mytom. | szczonych, nie wyróżniał i dopiero Karmelici 
poezyi i muzyce ludowej, obyczajom, przesą- | hosi zaczęli go otaczać czcią szczególną; 4) 
dom. strojom i zdobnietwu ludowemu. W dzia- | obraz nigdy do mnichów prawosławnych nie 
łe historycznym natomiast, omawiającym za- | należał, był natomiast własnością miasta, 
bytki przeszłości, „z konieczności pamiątki | które oddało go w opiekę Karmelitom bosym; 
polskie zająć muszą pierwsze miejsce, gdyż | 5) obraz nie jest bizantyjskim; malowany był 
wszelkie objawy kulturalne na Litwie w wie- | w drugiej połowie XVI. wieku sposobem 
kach minionych są wyłącznie prawie wy- | szkoły włoskiej, zatem nie jest tym, który 
tworem ducha polskiego i polskiej kultury“. | pierwotnie wisiał na bramle Miednickiej; 6) 
A zabytków tych jest sporo. „Są to ostatki | obraz jest katolicki, malowany był przez ka- 
wprawdzie, ale prawdziwie „pańskie ostatki“, | tolika i zawsze należał do katolików. 
któreby stanowić mogły dostatek nie jednego Z kolei p. Stanisław Cercha pisze o 
narodu. Trzeba tylko umieć szukać, z sercem | pomniku w katedrze „wileńskiej Wojciecha 
przepełnionem miłością i czcią, szukać w | Gasztolda, wojewody wileńskiego. Jest on 
pyle pod strychami, szukać wśród pleśni pi- | dziełem Jana de Senis, zwanego także Cini, 
wnieznej, w zakrystyach kościołów wiejskich, | który w kaplicy Zygmuntowskiej na Wawelu 
w grobowych podziemiach, w zapomnianych | tyle pozostawił śladów swej wybitnej arty- 
szafach bibliotecznych, wśród starych szpar- | stycznej w Polsce działalności, ponadto jest 
gałów i rękopisów, sznkać trzeba pod war- | prawdopodobnie twórcą nagrobka Krzysztofa 
stwami tynku, któremi pokryto świetne nie- | Szydłowskiego w Opatowie, a już z pewno- 
raz malowidła ścienne, szukać wśród gruzów | ścią grobowców dwu żon Zygmunta Augusta: 
dawnych zamków warownych, szukać w kur- | Elżbiety i Barbary. Jan Cini zasługuje tem- 
hanach piaszezystych nad brzegami naszych | bardziej na osobną monografię, że stanąt on 
jezior i potoków, szukać nareszcie we wła- | obok Jana Maryi Padowana, prawie na pier- 
snej pamięci... Niechaj raz jeszcze usłyszymy | wszem miejscu i to co w renesansie w Pol- 
echo owych powieści mrocznych, któremi | sce i na Litwie uważamy za najpiękniejsze, 
nas matki do snu układały, i tych. które | wyszlo z pod jego albo Padowana dłuta. 
dziadowie wnukom opowiadali przy kominkach Notatkę FH omolickiego o grobach 
w Czas szarugi jesiennej“. królewskich w katedrze wileńskiej przeczyta 
Szereg prac bardzo ciekawych — przy- | każdy z niesłabnącem zajęciem. Przyczyni 
znajemy to z całą bezstronnością — rozpo- | się ona może bodaj dzisiaj do zbadania za- 
czyna rzecz o obrazie Najśw. Panny Maryi | pomnianych podziemi i do naprawienia da- 
Ostrobramskiej, I nie mogło być inaczej: wniejszych zaniedbań w tym kierunku. 
kult dla Ostrobramskiej Panienki zrósł się Litwa tak ściśle związana jest z posta- 
tak nierozerwalnie z samem pojęciem Li-| cią Adama Mickiewicza i jego najbliższem o- 
twy, wizerunek cudowny tylu pokoleniom | toczeniem, że i w tym pierwszym zeszycie 
strapionym i zgnębionym niósł pociechę 1 u- | Kwartalnika Litewskiego nie mogło braknąć 
kojenie, że Kwartalnika Litewskiego nie mo- | wspomnień o genialnym poecie, tem bar- 


Istnienie faktyczne na Litwie i Białorusi kul-|żna chyba było wyobrazić sobie bez pracy | dziej, iż kult jego w społeczeństwie polskiem 


wzrasta z kazdym rokiem. P. H. Mosci- 
cki skresliť też bardzo wdzięczny obrazek z 
epoki „tryamfów* Nowosilcowa p. t. „Przed 
daleką nieznajomą droga“, w którym raz je- 
szcze wywołał nam wizye obrazów z celi 
więziennej, tak barwnie odtworzonych z cza- 
sem w Miekiewiczowskich „Dziadach“. P.L. 
Uziębło natomiast odmalował wdzięczną 
sylwetkę imiennika poety i jego chwilowego 
opiekuna, księdza Józefa Miekiewicza „w 
świetle przyczynków nowych kilku“. Ponadto 
w dziale Silva rerum znajdujemy kilka dro- 
bnych wzmianek, związanych z osobą wie- 
szcza, obok tak ciekawych drobiazgów, jak: 
| kościół w Zadziewiu; ruina wieży bieławiń- 
skiej; kamień pamiątkowy w Zalesiu; ko- 
ściół szawelski i o nowych archiwaliach li- 
tewskich we Lwowie. 

P. Leopold Móyet przesłał do Kacar- 
talmika notatkę biograficzną „Słowacki i 
Stattler; Szukiewiez pisze o śladach 
epoki kamiennej w gub. wileńskiej; nie- 
strudzony monografista szkolnictwa zakon- 
nego na Litwie i Rusi Marek Gozdawa 
dał „Wspomnienie o Pijarach witebskich*; 
W. Czeczott drobiazg poświęcony pamię- 
ci ostatniego podkomorzego słuckiego, Ada- 
ma Wendorffa; Z. Gloger „Inwentarze ru- 
chomości domowych w dawnych wiekach na 
Litwie“; J. O. rozpoczyna bardzo ciekawy 
„Herbarz litewski*, a nadto ogłosił niezwy- 
kle interesującą i charakterystyczną rzecz 
p. t. „Srodki lecznicze ludu naszego“. Treść 
pierwszego zeszytu uzupełniają prace: dr. 
Uzarkowskiego „Niektóre rzadkie druki 
znajdujące się w książnicy Towarzystwa 
przyjaciół nauk w Wilnie*; G. Manteuf- 
fla „Słupi Róg“; wreszcie „Piosnki wieśnia- 
cze z nad Niemna 1 Dźwiny*. Jeżeli ponadto 
dodamy, że Kwartalnik zdobią liczne ilu- 
stracye. odbite z wielką starannością, oraz 
winiety i inicyały, skopiowane z oryginal- 
nych druków litewskich XVII. i XVIII stu- 
lecia, wówczas bodaj w przybliżeniu przed- 
stawi nam się istotna wartość nowego wy- 
dawnietwa, które powołały do życia talent i 
zmysł organizacyjny p. Jana Obsta. 

Sprawozdanie dzisiejsze zakończyć jeno 
możemy życzeniem, by myśl przewodnią re- 
daktora i wydawcy Kwartalnika Litewskiego 
zrozumiały i odczuły najszersze kręgi nasze- 
go społeczeństwa, a Kwartalnik stał się na 
długie lata skarbnicą tych wszystkich śla- 
dów polskiej na Litwie kultury, które dziś 
jeszcze uratować można z zalewu niepamięci 
i następnym przekazać pokoleniom ku pod- 
niesieniu serc i nauce na przyszłość. 

Michał Rolle. 


wodawczej. Owczesny jednak Rząd był zda- 
nia. że wyłączne prawo uregulowania tej kwe- 
styi zastrzeżone musi być egzekutywie. A po- 
stępem czasu Rząd austryacki zmienił swe 
zdanie i dzisiejsza Izba ludowa powołana zo- 
stała do wypowiedzenia w tej sprawie osta- 
tecznego słowa. Jednakże przedłożenie rzą- 
dowe — wywodził mowca — nie może być 
przyjete bez gruntownej zmiany przez komi- 
syg. bo w wielu względach prawnego stanowi- 
ską slużby państwowej przedłożenie to nie 
poprawia. lecz pogarsza. Przedewszystkiem 
zawiera ono w sobie ograniczenie praw po- 
litycznych służby państwowej. Izba ludowa 
nie da się użyć do ukrócenia zagwarantowa- 
nych konstytucyą praw służby państwowej. 
Paragraf 51 ze swemi postanowieniami o po- 
zasłużbowem zachowywaniu się urzędnika u- 
Króca, zdaniem mowcy, jego prawa i może 
dać pole do niebezpiecznych nadużyć. Posta- 
nowienie o komisyach dyscyplinarnych w po- 
równaniu z dzisiejszym stanem może być u- 
ważane jako nowożytne i odpowiadające bar- 
dziej duchowi czasu. Jednakże do tych ko- 
misyj powinni być powoływani i członkowie 
wybrani. Na kolei istnieją takie kojnisye z 
członkami wybieranymi, którzy spełniają swe 
zadanie bez zarzutu. Mowca nie widzi więc 
powodu, dlaczego takich komisyj nie można- 
by było zaprowadzić i w Administracyi pań- 
stwowej. Po samo odnosi się do komisyi kwa- 
lifikacyjnej, Prawo wglądania, w tabele kwa- 
lifikacyjne. jest postępem. Zapowiedziane w 
ustawie specyalne przedłożenie w sprawie na- 
nczycielstwa państwowego niewątpliwie nie 
da na siebie długo czekać i załatwione bę- 
dzie tylokrotnie wznawiane życzenie Koła pol- 
skiego, by równocześnie uwzględniono inte- 
resy służby państwowej, jak I żądanie nau- 
czycielstwa. 

Wyłączenie mzędników sędziowskich z 
obecnego przedłożenia i jak najszybsze wnie- 
sienie pragmatyki służbowej dla urzędników 
sędziowskich, przyczem ich niezawisłość i 
nietykalność zostałyby utrzymane. jest je- 
idnogłośnem życzeniem całej Izby, jak na to 
wskazuje uchwala komisyi prawniczej. Pen- 
syonistów — sądzi mowcex — należy zusta- 
wy zupełnie wykluczyć. Jeśli wysłużyli swe 
łata i przeszli na eineryturę. to zamknęli 
swe rachunki z Państwem; pensya ich jest 
rentą, a ta renta nie może być poddana pod 
jakieś przepisy dyscyplinarne. Dla pensyoni- 
stów wystarcza postanowienie kodeksu kar- 
nego. a wszelkie przepisy dyscyplinarne. od- 
noszące się do pensyonistów, powinny być, 
zdaniem mowcy, wyłączone z ustawy. 

Kkomisya powinna zająć się sprawą u- 
stalenia 35 lat służby dla służących pań- 
stwowych. Mowca wyraził też nadzieję. że 
komisya usunie wszystkie ciężary w intere- 
sie urzędników i służby państwowej. Koło 
polskie może wyrazić tylko żywe pragnie- 
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nie, aby pragmatyka slużhowa została jak 
najrychlej uchwalona w interesie służby pai- 
stwowej i ludności i aby uwzględniła upra- 
wnione i nzasadnione żądanie służby rządo- 
wej. istniejącej w Państwie. (Oklaski). 


Dalsza dyskusya. 


P. Breiter zwrócił się przedewszy- 
stkiem przeciw zamiarowi przedłożenia rzą- 
dowego, które pragnie jakoby utworzyć z u- 
rzędników zorganizowane kadry na wzór 
wojskowy. Postanowienia o zachowywania się 
urzędników po za służbą są, wedle mowcy, 
ukróceniem ich prawa stowarzyszania się i 
są niemożliwe do przyjęcia. Mowca nie ro- 
zumie też, jak w XX. stuleciu można było 
przyjść do parlamentu z postanowieniami, 
które rzekomo mają na celu oderaniczenie 
urzędników murem chińskim od reszty spo- 
łeczeństwa. Odnośne paragrafy —  powia- 
da — muszą być przez komisyę albo skre- 
ślone, albo przerobione. 

Drugim błędem jest. wedle p. Breite- 
ra, podzial na grupy wedle studyów. Kła- 
dzie to wprawdzie z jednej strony tamę go- 
spodarce protekcyjnej, ale z drugiej strony 
daje powód do rozdziału wśród urzędników, 
zawiści i niechęci. Już obecnie pomiędzy 
rozmaitemi kategoryami urzędników panują 
wielkie różnice. Mowca obawia się, że przez 
podział na 4 grupy wzinogą się wśród urzę- 
ników wzajemne antypatye, a dla samon- 
ków zamknie się w zupełności drogę. 

Na wszystkie zapytania w kwestyach 
drażliwych — wywodził mowca — Rząd od- 
powiada zaklęciem : uregulowanie nastąpi w 
drodze rozporządzenia. Trudno zaś dociee, 
mniema, dlaczego sędziowie po części pod- 
dani są pod pragmatykę służbową. a po 
części dzisiaj obowiązującym ich przepisom 
spocyalnym i dlaczego z pod pragmatyki 
wyłączono nauczycieli. Mowca żąda utworze- 
nia komisyj personalnych w duchu nowoży- 
tnym, czego domagają się urzędnicy całej 
Monarchii. We Francyi Millerand zajmuje 
się utworzeniem komisyj personalnych, w 
Austryi widocznie nie tworzy się ich dlate- 
go, że niema ich w berlinie. 

Służący państwowi Są, zdaniem mowcy. 
traktowani po macoszemu. Mowea zwraca się 
przeciw używaniu służących państwowych do 
usług prywatnych i wytyka, że godziny urzę- 
dowe nie są dla nich ustalone. Zwraca się 
dalej p. Breiter przeciw drugiemu ustępowi 
$ 207%, który służącym prowizorycznym od- 
biera wszelką nadzieję służby  definity- 
wnej. Mowca czyni zarzut z powodu braku 
postanowień o urlopach, przedstawia żŻąda- 
nia, uchwalone przez zjazd delegatów służą- 
cych państwowych i domaga się ich uwzglę- 
dnienia. Ząda też, aby pragmatyka służbowa 
co lat 10 w'porozumieniu z reprezentantami 
organizacyj służby państwowej była podda- 


ZEMSTA. 


(Pierre Dar: „L'Enfant dr la Semestrée“). 
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Ale zaledwie uczyniła parę kroków roz- 
legł się straszliwy odgłos, jakby walących 
się murów. Zapewne jakiś kamień odleciał 
ze ścian wilgotnych i spadł w dół z łosko- 
tem, które echo podziemne powtarzala dlngo: 
a groźnie. Powolne dzieło zniszczenia odby- 
wało się w tych okropnych lochach, — po- 
wolne a nieuchronne. Może za chwilę usu- 
ną się całe kawały omszałych murów i za- 
sypią ją pod gruzami bez ratunku.... 

Dreszcz przerażenia przeniknął nieszczę- 
sną. Drzącemi rekami czepiała się oślizełych 
murów; stopy. jej chwiejne usuwały się ze 
stopni, pot zimny oblewał, serce bić usta- 
wato... 

Wreszcie latarka upadła jej z rąk i zga- 
sła. Bez tchu, ostatnie wydobywając siły, 
czołgająć się niemal ze stopnia na stopień, 
Julia posuwała się zwolna w góre. Zdawało 
się jej, że ten powrót trwał wieki, aż nare- 
szcie skostniała z zimna i na pół omdlała 
wczołgała się do swego pokoju... To więzie- 
nie tak ponure i gnębiące, było dla niej te- 
raz ocaleniem, bezpiecznem schroniskiem.... 

(idy leżąc bez sił na ziemi, otworzyła 
po chwili oczy, pierwsze brzaski świtu zama- 
jaczyły w oknach.... 

W parę dni później czekało ją nowe 
zmartwienie. Estera przybyła do niej z rana 
z oznajmieniem, że wyjeżdża do rodziców. 
kadość przegłądała z jej oczu: wracała z tem 
przekonaniem, że zastanie tam narzeczonego, 
który wyszedłszy z wojska, oczekiwał z upra- 
gnienjem jej przybycia i bliskiego już dnia 
slubu. 


— Bądźcie szczęśliwi! — mówila Ju- 
lia, glosem dziwnie smutnym, gładząc jasne 
włosy Estery — a kochajcie się wiernie i 


pamiętajcie, że wzajemna ufność jest podsta- 
wą tego, co zwykle nazywamy szczęściem, 


a eo jest chwiejne i niepewne bardzo... 
A mnie — dodała — smutno teraz będzie 
bez ciebie. 


W rozpromienionych oczach Kstery za- 
kręciły się łzy. Ucalowała ręce bladej pani 
z gorącym zapałem i rzekła stanowczo: 

— Ja tu powrócę, droga pani, powrócę 
z pewnością ! 

— Jakżeby to stać się mogło, gdy za 
mąż wychodzisz... 

— Razem z nim, z moim Bazylim, po- 
wrócę. On mnie tak kocha, że pójdzie za mną 
wszędzie, a ja już wszystko ułożyłam z ciotką. 
Ona jest chora, potrzebuje wypoczynku.... 
My zajmiemy jej miejsce.... 

Blady uśmiech rozjaśnił na chwilę twarz 
Julii. Podała jej książkę z biblioteki przy- 
niesioną : 

— Połóż ją — rzekła — na to samo 
miejsce, aby z tego nie było jakich przy- 
krości.... 

— Zajęła panią ta książka ? — spytała 
Estera. 

— 0, bardzo... Znalazłam interesujące 
szczegóły o naszem zamczysku.... 

— Rozpowiadają o nim różne rzeczy w 
całej okolicy, — wtrąciła z usmiechem Estera. 

— (zy są jakie legendy °? 

— O są... Mówią o jakichś lochach, 
dochodzących aż do Peyrat. 

— (zy byłaś w Peyrat?.. spytała cie- 
kawie Julia. 

— Byłam raz jeden... 

— Czy tam kto mieszka? 

— A jakże! Zamek należy do jakichs 
bogatych państwa z Paryża, którzy tu z wio- 
sną, na całe lato zjeżdżają. To są podobno 
ludzie jeszcze młodzi... młode małżeństwo. 
mające dwie córeczki... 

Julia nie słuchała już szczebioltu Este- 
ry. Najgłówniejszą było dla niej wiadomo- 
ścią, że zamek Peyrat był zamieszkały i że 
w danym razie ztamtąd mógł przybyć dla 
niej ratunek. 

Zapadła w zadumę i niebawem poże- 
gnala Estere. 
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wana rewizyi, aby na wakujace miejsca naj- 
później do miesiąca rozpisywano konkurs i 
aby te miejsca obsadzano w ciągu 5 miesię- 
cy. Byłoby niesprawiedliwością zaprzeczać, 
że przedłożenie ma dobre strony, jednakże 
postanowienia o stosunkach awansowych. o 
płacach w stanie spoczynku, o zaopatrzeniu 
wdów i sierot pozostałych po urzędnikach 
należałoby polepszyć. Wkońcu mowca wy- 
raża zapatrywanie, że przedłożenie rządowe 
może być podstawą do wypracowania usta- 
wy dla dobra urzędników, Indności i Panstwa. 

Na wniosek p. Langa dysknsyę za- 
mknięto, poczem przemawiali mowey gene- 
ralni Glóekel przeciw, a Henryk Sch mid za. 

Po kilku sprostowaniach faktycznych 
przedłożenie rządowe odesłano do 
komisyi dla przedłożeń urzędni- 
czych. 

Następnie Izba przystapiła do obrad 
nad wnioskiem nagłym p. Vukovica o ko- 
lejach dalmackich. Po przemówieniu p. Z a- 
hradnika, obrady przerwano. 

Przewodniczący zawiadomił Izbę o śmier- 
ci p. Wincentego Jeżovnika (Sloweniec) i 
poświęcił mu wspomnienie pośmiertne, któ- 
rego lzba wysłuchała stojąc. 

Następnie Prezydent zaproponował, aby 
na pierwszym punkcie porządku dziennego 
posiedzenia następnego postawiono drugie 
czytanie ustawy pożyczkowej. 

P. Stransky oświadczył, że wniosek 
komisyi budżetowej stoi w sprzeczności z 
przedłożeniem rządowem, a więc zawiera 
przedmiot samodzielny, który nie może być 
poddany drugiemu czytaniu, ani postawiony 
na porządku dziennym. Mowca wskazał da- 
lej, że według postanowienia $ 19 regulami- 
nu Izba musi być zapytana, czy godzi się na 
przystąpienie do drugiego czytania. 

Prezydent oświadczył, że uwagę p. 
Stransky ego rozumie w ten sposób, iż po- 
sel ten pragnie, aby ów przedmiot nie był 
postawiony na porządku dziennym. Zarządza 
więc głosowanie nad wnioskiem p. Stran- 
sky'ego. 

Wniosek nie uzyskał większości, pozo- 
stało wiec przy propozycyi Prezydenta, aby 
pierwszym punktem porządku dziennego po- 
siedzenia dzisiejszego było drugie czytanie 
ustawy pożyczkowej. 

P. Prochazka w zapytaniu do Pre- 
zydenta wystąpił przeciw wywodom 1mowcy 
generalnego p. Glóckla i zarzucił socyalnej 
demokracyi terrorystyczny i demagogiczny 
sposób walki. 

Wywody p. Prochazki soeyaliśc. prze- 
rywali okrzykami: Regulamin! 

P. Seitz w zapytaniu do Prezydenta 
żalił się, że Pezydent pozwolił p. Prochazee 
w formie zapytania rzucać obelgi na socyal- 
ną demokracyę i że nie skarcił go za to. 


Prezydent odpowiedział. że z pow, 
du niepokoju w lzbie nie mógl PZU 
zapytania p. Prochazki. Zastrzega sobie JE 
dnak decyzyę do czasu, gdy przeczyta M” 
tokół stenograficzny. 

Na tem posiedzenie zakończono. 

Dziś Izba obraduje od godz. 11 ran 

Z komisyj. j 

Na wczorajszem posiedzeniu komis)! 
drożyżnianej p. Adolf Gross przedłoży: 
jak już depesze doniosły — referat, w Fi" 
rym poruszył sprawę utworzenia funduszu 
mieszkaniowego dla małych mieszkań. Fu" 
dusz ten jest kwestyą kredytową, niema wit 
powodu łączenia go w tunctim z reformą PO” 
datku domowego. Mowca proponuje dotacy 
rocznie po 6 milionów koron aż do r. 191% 
a więc razem 60 milionów koron. Suna ta 
jest bardzo mierna. jeśli zważy się, że w Pru 
sach, gdzie stosunki mieszkaniowe są o wiele 
znośniejsze. w latach od 1905—1910 udzie” 
lono na cele funduszu mieszkaniowego 78 
środków państwowych 120 milionów marek: 
a nadto państwo niemieckie ze środków pat" 
stwowych udzieliło na ten cel w latach od 
1901—1910 około 38 milionów marek. Do 
tacya państwowa ma być tak samo, jak W 
Prusach i państwie niemieckiem uzyskans 
jako inwestycya przez operacyę kredytowś: 
niezależnie od kwestyj kredytowych. Sprawa 
ulg podatkowych od nowych budowli na małe 
mieszkania ma być rozpatrzona. Celem prze” 
studyowania tej sprawy mowea wnosi wybor 
subkomitetu. który miałby do 8 dni zdać 
sprawę. 

Dalej mowca w myśl wniosku p. Bret- 
schneidera zaproponował rezolucyę o zape” 
wnienin praw wynajmu dla robotników. któ- 
rzy otrzymują od pracodawcy mieszkanie W 
naturze. a w myśl wniosków pp. Bretschnel 
dera i Zóllnera rezolucyę w sprawie wywła- 
szczenia terenów budowlanych i zwalczania 
lichwy mieszkaniowej. ; 

Na wczorajszeim posiedzeniu komisy! 
finansowej, po przemówieniu pp. St ein- 
wendera i Onciula, oświadczył p. K 0- 
liselier, że juź na posiedzeniu komisyi bu- 
dżetowej, z okazyi dyskusyi nad wzmocnie- 
niem zapasów kasowych, wypowiedział zapa” 
trywanie w tym duchu, iż tegoroczny budżet 
możnaby zamknąć bez żadnego efektywnego 
deficytu, choćby nawet nie zaprowadzono no- 
wyeh podatków. Jeśli jednak mimo to kwe- 
stya nowego obciążenia ludności musi być 
bliżej rozważona, to nie odnosi się to do bu- 
dżetu tegorocznego, lecz do budżetów na lata 
przyszłe. Reprezentanci w tej Izbie ludowej 
mają rozstrzygnąć, czy zgodzić się na ukró- 
cenie pracy nad gospodarką społeczną (regu- 
laeya rzek. melioracye, budowle i t. d.), czy 
też wedle sposobu zacofanej austryackiej go- 
spodarki społecznej — przekazać ludności 


Część druga. 
I 

Od tego czasu minęło lat dwadzieścia. 

W głównym letnim sezonie, w pięknej 
miejscowości kąpielowej Mont-Dore-les Bains, 
położonej w departamencie francuskim Puy- 
de-Dóme, bylo pełno przyjezdnych, wśród 
nich nie wielu chorych, natomiast mnóstwo 
spragnionych świeżego powietrza i swobo- 
dnego wypoczynku. 

Wśród tego tłumu bawiących się i roz- 
bawionych letników. znajdowały się dwie 
osoby jaskrawo od tego tła odskakujące. 

Jedną z nich był znany już nam Emil 
Rugóre. Lata ubiegłe nie wiele zinieniły w 
jego powierzchowności. Rysy pozostały ró- 
wnie szlachetne i piękne, postać zachowała 
żywość niemal młodzieńczą. oczy głęboko a 
smutnie patrzące miały zawsze dużo ognia i 
uczucia w- swej głębi, — tylko włosy przypró- 
szone siwizną świadczyły o ubiegłych latach. 

Doznane jednak przejścia rzuciły cień 
melancholii na jego duszę. Czuł próżnię w 
swem życiu, której nawet nie usiłował za- 
pełnić. Doświadczenie nauczyło go nieufać 
ludziom i ich uczuciom; wolał więc pozostać 
samotnym. 

Wrzawa w miejscu kąpielowem poczęła 
go nużyć, gdy wtem wzrok jego padł na po- 
stać niewieścią. wyróżniającą się wśród tłu- 
mu i na niej się zatrzymał, 

Anna Ferment mogła mieć lat około 
trzydziestu. Wcześnie pozostawiona sierotą, 
otrzymała wszakże poważne wykształcenie w 
jednym z pierwszych zakładów naukowych. 
Sieroctwo i opieka ludzi obcych. wyrobiły w 
niej zawczasu niepodległą wolę i skłonność do 
zamykania w sobie swych uczuć i myśli. 

Niezależna pod względem majątkowym, 
nawet bardzo zamożna, stała się wcześnie 
przedmiotem zabiegów rozmaitych łowców po- 
sagowych. Na zabiegi te odpowiadała bez- 
względną odprawą, co z czasem wyrobiło jej 
w świecie opinię zimnej a dziwacznej i sa- 
molubnej starej panny. 

Pogłoski te dochodziły niejednokrotnie 
do uszu Anny, powtarzane jej w zaufaniu 
przez najserdeczniejsze przyjaciółki, lecz ona 
na to uśmiechała się tylko z lekceważeniem. 

— Chcę zachować moją niezależność — 
odpowiadała. — Nie śpieszę się wcale zamie- 
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niać jej na jarzmo, które bez uczucia przy- 
jęte, byloby wstrętne. Nie spotkałam zreszta 
człowieka, o którym mogłabym mniemać, że 
nie mój majątek, lecz moja osoba przede- 
wszystkiem go pociąga. 

Przecież jesteś tak ładna... — mó- 
wiły przyjaciółki. 

— Och, wiem, że brzydka nie jestem. 
Ale brakuje mi tego, co zwykle popłaca — 
zalotności, a nawet chęci podobania się. Nie 
zależy mi na banalnych hołdach.... 

— Więc nie chcesz iść za mąż ? — pytano. 

— Tego nie mówię wcale. Ale jeśli 
wyjdę, to tylko za człowieka, którego wył- 
szość charakteru ocenię i uznam, którego bg- 
dę mogła nietylko kochać, ale przedewszyste 
kiem szanować.... 

Przyjaciółki śmiały się w duchu z tych 
teoryj Anny i one to głównie przyczyniły się 
do pogłosek o jej samolubstwie i dziwacznych 
poglądach na życie. 

Byłyby niemało zdziwione. gdyby mo- 
gły widzieć, z jakiem zajęciem ta samolubnsa: 
dziwaczna „stara panna* przyglądała się po” 
staci Emila Rugere, naeechowanej spokojem 
i powagą, a tak jaskrawo różniącej się 0 
całego otoczenia. í 

` Poznali się niebawem, a swoboda życi% 
w miejscu kąpielowem pozwoliła im wkrótce 
na dłuższe, poważne rozmowy. Emil, zwykle 
dotychczas samotny, chętnie korzystał z to- 
warzystwa osoby wykształconej, a podobnie, 
jak on, zapatrującej się na życie. Ani się sp0- 
strzegł, jak niebawem szukać począł tego to- 
warzystwa. Zaczęły się dłuższe spacery WE 
dwoje, a na koncertach i towarzyskich ze- 
braniach zrazu przypadek, a potem już wole 
Emila sprawiała, że miejsca ich znajdowały 
się zawsze obok siebie. 

Pewnego wieczora urządzono „seans“ 
hipnotyczny. Przybył z Paryża słynny ma 
gnetyzer, ze swojem słynniejszem jeszcze mê- 
dyum, urodziwa Sylvią i zabawiali kuracyt” 
szy wrażeniami swoich produkeyj. Jakto zwy” 
kle bywa na takich posiedzeniach, atmosfere 
wśród licznie zgromadzonych widzów była 
niezwykła. pełna nastroju i oczekiwania, wo” 
bee zjawisk niespodziewanych, a do wyth- 
maczenia niełatwych. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Przez nowe dla niej ciężary, które gospodar- 
ia państwowa musi nałożyć. Mowea obawia 
Się, że zacofana w Anstrvi gospodarka spole- 
czna jest tego rodzajn. iż dalsze ukrócanie jej 
W przyszłości będzie niemożliwe. Przy wybo- 
tze podatków uważać należy. że nakładanie 
nowych podatków pośrednich jest zarządze- 
Niem antispołecznem. bo każdy podatek po- 
średni ma charakter degrysywny. Zasady, za- 
Warte w podatkn spadkowym i szynkowym 
SR — zdaniem inowcy —- socyalno-polityczie. 
Klasy posiadające mają obowiązek przyjąć na 
siebie większe ciężary, a rekompensatę dla 
siebie znajdą w lepszej technice gospodarczej, 
nowożytności ruchu i w szybszem tempie roz- 
woju gospodarczego. 

J Čo do podatku osobistego, to mowca 
Jest przeciwny prowizorycznemu rozwiązywa- 
niu tej kwestyi, ponieważ w Austryi, w tom 
Państwie prowizorpów, nie jest praktycznem 
stwarzanie nowego prowizoryun. Jeżeli tan- 
del i przemysł otrzymają nowe wielkie cię- 
żary i jeśli pod pewnemi zastrzeżeniami do- 
zwolony będzie wgląd w książki, to zauwa- 
Żyć należy, że taki wgląd oznacza przymus 
książkowy, a wprowadza także przymus ksią- 
żkowy dla innych zawodów, jak gospodar- 
Stwa i leśnictwa. a przy wyższych dochodach 
dla wszystkich zawodów. obowiązanych do 
przedkładania książek. Pod tym względem 
należałoby podatników uwolnić od możliwych 
szykan władz i w tym kierunku projekt rzą- 
dowy musi być w komisyi poprawiony. 

Co do podatków pośrednich mowea 
przyznaje. że na konsumentów wina, którzy 
nie hyli tym podatkiem dotknięci, spadnie 
nowy ciężar. Trzeba również przyznać, że 
Żadna gałąź produkcyi nie natrafia na takie 
trudności. jak posiadaczy winnic. Ale równo- 
cześnie należy podnieść, że ludność używa- 
daca wódki, płaci za litr 100 procentowego 
alkoholu 140 hal, gdy wino opodatkowane 
będzie tylko na 50—60 hal. od litra 100 
procentowego alkoholu. Całkiem niezrozunia- 
ła jest dla mowcy walka przeciw opodatko- 
waniu wysoko wartościowych win, tembar- 
dziej, że podatek ten nałożony będzie także 
na wina zagraniczne. Mowca więc nie może 
oświadczyć się za tem, aby podatek od wi- 
na nsunięto z projektu rządowego. 
| Co do podatku od wódki, Koło polskie 
l Sejm galicyjski stoją na stanowisku dzisiej- 
szej inieyatywy p. Steinwendera. by cały ped- 
wyższony podatek od wódki przeszedł na 
rzecz krajów w stosunku do konsumcyi w 
nich wódki. 

Przy problemie. jakie podatki należy 
Zaprowadzić. mowca uznaje za stosowne 74m- 
ważyć, że to. co się ma zrobić, musi sie 
Zrobić gruntownie i definitywnie, a nie pro- 
Wizorycznie. W dzisiejszem stadyum nie mo- 
¿na powiedzieć w tej sprawie ostatecznego 
słowa, a tem mniej nie można przystąpić do 
dyskusyi szczegółowej nad każdym podatkiem 
z osobna, ponieważ Rząd nie przedstawił 
projektu swego o monopolu zapalkowym. Ko- 
ło polskie nie wypowiedziało „też jeszcze w 
tej sprawie swego zapatrywania, możliwe, że 
wystąpi przeciw monopolowi, ale jeśli ma- 
my powziąć ostateczną uchwałę, jakie poda- 
tki należy wprowadzić, to musi nam być 
przedłożony cały kompleks odnośnych spraw. 
Sądzi więc mowea, że nie można rozpocząć 
obrad szczegółowych. przed otrzymaniem 
dokładnych wyjaśnień w tym względzie. 


Konferencya przywódców stronnictw. 


Deutschnationale Corr. donosi: Na wezo- 
rajszej konferencyi u br. Dienertha z przy- 


Wwódeami stronnictw toczyła się dyskusya 
nad sprawą zaprowadzenia monopolu za- 
pałek, 


P. Minister skarbu dr. Biliński przed- 
stawił obszernie całą sprawę i zawiadomił 
zbę, że Towarzystwo „Solo“ wniosło ofertę 
0 wydzierżawienie podatku od zapałek. To- 
Warzystwo obowiązuje się zebrać kapitał po- 
trzebny na wykupno wszystkich fabryk ida- 
ej je prowadzić. Sprzedaż odbywałaby się za 
pośrednictwem trafik tytoniu. Towarzystwo 
Vłaciłoby rocznego czynszu dzierżawnego 15 
milionów koron. P. Minister wskazał, że wy- 
zierżawienie dla Państwa nie jest nieko- 
Tzystne, bo Państwo niczego nie ryzykuje. 
Nastepnie P. Minister omówił drugi sposób 
Opodatkowania zapałek i trzeci sposób za- 
e ódzoia monopolu handlowego. Co do 
ẹgier zaznaczył konieczność wytworzenia 
takich samych stosunków na Węgrzech. Wkoń- 
Cu podkreślił P. Minister, że konferencya 
Ma na celu zapoznanie się z opinią parla- 
mentu. 

Większość mowców wystąpiła przeciw 
Wydzierżawienin monopoln, przyczom szereg 
Mowców wystąpił wogóle przeciw zaprowa- 
Zenin monopolu zapałek. Jeśli monopol ma 
śię stać nstawą, to Państwo samo powinno 
80 wykonywać. 

Dr. Biliński podziękował wkońcu ze- 
branym za informacye, które bedą cennym 
Materyałem dla Rządu. 


Deputacya. 


i Wczoraj zjawiła się u P. Ministra skar- 
m i P. Ministra kolei żelaznych deputacya 
Tobotników fabryk wagonów, między inneni 

kże depntacya z fabryki sanockiej. Depu- 
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tacya przedłożyła życzenie, aby uwzględniono | 
ponowne pogorszenie sie ich sytuacyi i nie 
zwlekano z rozdaniem dostaw. 

Jak Social-dem. Corr. donosi, P. Mi- 
nister skarbu w odpowiedzi wskazał, że 
dozwolona przez Rade państwa kwota 99 mi- 
bonów na inwestycye kolejowe stoi do roz- 
porządzenia, prac więc odkładać się nie bę- 
dzie. Jeśli zresztą położenie robotników jest 
niekorzystne, to odmieść to należy także do 
złoj konjunktury. P. Minister wskazał. że czy- 
nił starania 0 otrzymanie dostaw zagrani- 
cznych i w rokowaniach z Bułgaryą posta- 
wi} warunek, by poczyniła w Austryi zamó- 
wienia, bo inaczej pożyczka bułgarska nie 
będzie na giełdzie wiedeńskiej kotowana. 
Rząd bułgarski jednakowoż nie chciał zgo- 


dzić się na ten warunek. 
P. Minister kolei Wrba zapewnił de- 
pntacyę, żę Zarząd kolei kredyty, którymi mo- 


że rozporządzać zużyje w odpowiednim czasie 
na zamówienin. P. Minister wskazał jedna- 
kowoż, że kolej państwowa sama nie może 
trwale zatrndniać fabryk. Zresztą w czasie 
wielkich zamówień w r. 1905 fabryki same 
zawiniły, bo zamiast rozumnie rozłożyć te 
zamówienia przez pracę w godzinach nadlicz- 
bowych i przez pracę nocną, dostarczyły za- 
mówień za prędko. 

Wkońcu obaj PP. Ministrowie oświad- 
czyli, że zwróca uwagę P. Ministra spraw 
zagranicznych na sprawę dostaw zagrani- 
cznych dla fabryk austryackieb. 


Wiedeń. Wczoraj przed południem 
Unia słowiajiska zebrała się na naradę. Dys- 
kusya toczyła się jednak nie tyle nad kon- 
kretnemi sprawami bieżącemi, ile nad plana- 
mi ogólnymi. W ciągu dyskusyi, jak się do- 
wiaduje Zeit, ujawniała się znaczna różnica 
zdań. Czescy radykali robią południowym Sło- 
wianom zarzut, że wdają się po za plecami 
Unii w rokowania z Rządem i stronnictwa- 
mi większości i nadużywają firmy Unii. Przy 
omawianiu taktyki pokazało się, że południo- 
wi Słowianie i czescy klerykali otwarcie po- 
pierają usiłowania Koła polskiego i Rządu 
ku zawarciu zawieszenia broni w parlamen- 
cie. na co nie zgadzają się czescy radykali. 
Młodoczesi i agraryusze są niezdecydowani i 
z obawy przed radykałarni nie chcą zaprze- 
stać opozycyi. 

Praga. Ceske Slovo donosi, że br. Bie- 
nerth zamierza do gabinetu powołać repre- 
zentantów tych stronnictw, które oświadczą 
się za parlamentarnem załatwieniem przedło- 
żeń językowych. 

Wiedeń. Sprawa monopolu zapałko- 
wego uie znalazła bardzo przychyłnego przy- 
jęcia w klubie niemiecko-narodowym. Z wy- 
jatkiem dwu posłów, wszyscy inni zajęli wo- 
bee tego projektu stanowisko oporne. Odda- 
nie monopolu osobnemu przedsiębiorstwu 
spotkało się z bezwzglednem potępieniem. 

Nar. Listy donoszą z Wiednia, że ró- 
wnocześnie z imonopolem zapałkowym wpro- 
wadzony byłby podatek od aparatów do za- 
palania, który wyniósłby 2 korony od sztuki. 


KORESPONDENCYE. 


Londyn, 17 kwietnia. 


(Zwycięstwo liberałów. — System dwuizbowy 
w tcoryi a praktyce. — Rezolucye rządu. — 
Interwencja Korony. — Kłopoty króla Edwar- 
da. — Napowietrzne „dreadnoughty*. — He- 


rezya że sceny). 


(pw.) Długo trwała niejasna, niepewna 
sytuacya polityczna w Anglii. Stronnictwa 
polityczne walczyły z sobą za kulisami tea- 
tru i z przylbicami na głowach. Prowadzo- 
no politykę rezerwy. dlatego ta polityka 
była tak niepewna i trudna do oryentacyi. 
Nie będę przebiegał jej historyi, poszezegó|l- 
nych momentów i zdarzeń, podkreślę już 
tylko jej rezultaty, jakie ostatnio się 
wyłoniły. A rezultaty te są zwycięstwem 
stronnictwa liberalnego, bo rząd w kwe- 
styach zasadniczych zdołał wy- 
tworzyć dla się większość i przeprowa- 
dzić swą wolę. Temi zasadniczemi kwe- 
styarni są jak wiadomo: ograniczenie prawa 
„veto“ Izby lordów i przeprowadzenie słyn- 
nego bilu finansowego Lloyda George'a, któ- 
re aczkolwiek nie zostały jeszeze prawem, 
ale ugrupowanie się stronnictw parlamentar- 
nych i przedwstępne głosowania dają pewną 
rękojmię rządowi, że parlament uchwali co 
mu do uchwalenia rząd poda. Do niedawna 
bowiem zachodziły wątpliwości. Liberałowie, 
zasiadający na prawicy, obawiali się zbyt da- 
leko idącego ograniczenia prawa [zby wyż- 
szej, jak tego żądał gabinet p. Asquitha. 
Pragną oni bowiem posiadać silną, mającą 
dla ogółu taką samą jak Izba niższa powa- 
ge, Izbę wyższą. Cheą przyjąć ograniczenia 
prawa „veto* w myśl projektów rządu jako 
środek, aby przy jego pomocy przeprowadzić 
radykalną reforimę Izby. Po przeprowadzeniu 
tej reformy nstałoby ograniczenie prawa „ve- 
to* i w jego miejsce nastąpiłyby wspólne 
obrady i wspólne głosowania obu Izb. Rząd 
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zaś uznaje potrzebę istnienia dwu Izb, lecz 
chce ograniczyć prawa i wielkie przywileje 
Izby lordów. Ro choć system dwu Izb ist- 
nieje w konstytucyi angielskiej literalnie, 
to w praktyce niema go wcale. Gdy rząd za- 
ehowawczy stoi u steru władzy, Izba lordów 
wtedy prawie nie funkcyonuje i ogranicza 
się do przyjmowania nadesłanych sobie bi- 
lów, chociażby charakter ich był nacecho- 
wany wyraźną stronniczością, jak to mia- 
ło miejsce za 10-letnich rządów p. Bal- 
foura. Gdy natomiast stronnictwo postępowe 
jest u władzy, Izba lordów odrzuca systema- 
tycznie najważniejsze projekty i unieważnia 
decyzye woli społeczeństwa. Za ostatnich rzą- 
dów Asquitha lordowie odrzucali z kolei je- 
dne po drugich „hile“ zawotowane przez 
przedstawicieli narodu ogromną większością, 
a skończyli na odrzuceniu budżetu, niepra- 
ktykowanem w historyi parlamentu. Ażeby 
na przyszłość takim nieporozumieniom zapo- 
biedz, trzeba zreformować Izbę lordów i uor- 
ganizować ją na innych podstawach, które 
byłyby więcej odpowiednie nowożytnym ideom 
o reprezentacyi kraju. Taka reforma jednak 
nie da się zaimprowizować, lecz potrzebować 
będzie długiej i mozolnej pracy. na razie zaś 
niezbędne jest zajęcie się środkami, które 
zapobiegłyby zamachom Izby lordów i za- 
pewnily Izbie gmin te konstytucyjną prze- 
wagę, którą posiadała od rewołucyi XVII. 
wieku. 

Kwestya reformy Izby wyższej w kie- 
runku ograniczenia jej kompetencyi w pra- 
wodawstwie nie jest nowa. Izba niższa już 
przed trzema laty uchwaliła odpowiednią re- 
zolucyę, lecz Izba wyższa uznała za stosowne 
właśnie po tej rezolucyi uczynić krok tak 
ryzykowny, jak odrzucenie budżetu. Dokoła 
tej sprawy obraca się dzisiaj całe publiczne 
życie w Anglii. Obowiązkiem więc poniekąd 
nowych posłów jest najszybsze załatwienie 
tej sprawy w duchu demokratycznym, aby 
uniemożliwić raz na zawsze takie udaremnia- 
nie pracy Izby niższej przez uprzywilejowa- 
nych prawodawców dziedzicznych. Pan pre- 
mier gabinetu w świetnej swej, roztelegrafo- 
wanej mowie ujął tą sprawę w te słowa: 

„Interes narodu i państwa wymaga, 
aby Izba niższa miała przewagę w ustawo- 
dawstwie. Druga Izba może istnieć; musi być 
jednak na demokratycznych, a nie na dzie- 
dzicznych zasadach oparta. Izba ta musi się 
stać ciałem, które zarówno pod względem 
swego składu, jak swojej atmosfery i swoich 
dążności. byłoby zależne od woli narodu“. 

Przed trzema laty przywódea stronni- 
etwa zachowawczego lord Balfour oświadczył, 
że Izba lordów nie może mieszać się do spraw 
finansowych. Teraz zaś ta sama Izba lordów 
twierdziła, że do ostatniego budżetu wprowa- 
dzono kwestye nie z nim nie mające wspól- 
nego i pod przykrywką tego excuse budżet 
odrzucono, położono na nim veto. To było 
nadużycie. Obecny więc rząd przedsięwziął 
środki celem uniemożliwienia takiego nad- 
użycia raz na zawsze. Na przyszłość tylko 
prezes Izby niższej — speaker — będzie miał 
prawo i obowiązek rozstrzygać, czy jaka usta- 
wa jest finansową, czy nie. Oprócz tego Ce- 
lem uniknięcia paraliżowania Izby niższej 
przez lordów w rezolucyach swych proponują 
p. Asquithowi dwie drogi: referendum, albo 
wspólne debaty obu Izb nad kwestya spor- 
ną. Asquith jest jednak przeciwnikiem refe- 
rendum, wspólne zaś obrady obu Izb uważa 
póty za niemożliwe, póki Izba wyższa zorga- 
nizowana jest na zasadach całkowicie od- 
miennych niż niższa. 

Rezolucye Izby niższej przesłane zo- 
stały Izbie łordów, która niezawodnie je 
odrzuci, choć Asquith zagroził, że w takim 
razie rząd domagać się będzie od Korony ry- 
czałtowego kreowania 400 nowych parów. 
Jeżeli król zgodzi się na to, obeszłoby się 
bez rozwiązania Izby inowych wyborów. Po 
daleko prawdopodobniejszej odmowie króla — 
nowe przesilenie wybuchnie natychmiast. Wie 
o tem. przeczuwa to król Anglii i pełen trosk 
po przebytej influency zamiast wybrać się w 
doroczną podróż morską po wodach Sródzie- 
mnych, powraca wkońcu bieżącego miesiąca 
do Anglii, a krółowa Aleksandra z córką sa- 
me odbędą zamierzoną wycieczkę. Jest więc 
król Edward w kłopocie, bo pomiędzy jego 
prywatnymi, poufałymi i przyjacielskimi sto- 
sunkami z arystokracyą i członkami Izby 
lordów, a koniecznością polityczną poskro- 
mienia ich zamachu na swobody konstytu- 
cyjne narodu, istnieje konfikt, który trudno 
załatwić. Nikt nie podaje ani; na chwilę w 
wątpliwość, że monarcha nie prywatnemi, 
ale publieznemi pobudkami powodować się 
będzie w krytycznej chwili. Dał już tego do- 
wód zeszłej jesieni, gdy wezwał do swej re- 
zydeneyi jednego po drugim przywódców te- 
go ruchu reakcyjnego i doradzał im powstrzy- 
manie się w zaciętości i zrobienie ustępstw. 
Nie usłuchali go i widzimy, do jakich ta re- 
akcyjna kampania ich doprowadziła kompli- 
kacyj. Chodzą obecnie pogłoski, że król po 
powrocie stanie jako pośrednik i rozjemca i 
że objawiając swoja gotowość do ryczałtowej 
nominacyi kilkuset lordów kładzie jako je- 
dyny warunek przeprowadzenie nowych wy- 
borów. Jeżeli stronnictwo liberalne utrzyma 
się u władzy, wtedy monarcha stanie stano- 


wezo po stronie społeczeństwa przeciwko re- 
akcyjnej Izbie lordów i stanie sie tym ra- 
zem to samo, co się stało przy decyzyi nad 
wielkim bilem reformy w r. 1882, gdzie się 
bez ryczałtowej kreacyi liberalnych członków 
Izby lordów obeszło. Jeżeli teraz zgodzili się 
na zrzeczenie się pretensyi do mieszania się 
do kwestyj finansowych i budżetu, to mogli- 
by, wprowadzając w czyn płan swej własnej 
reformy, taki, jaki w zasadzie już przyjęli, 
albo inny w tym Samym duchu, zażegnać 
wiszącą burzę i dojść do porozumienia z 
Izbą gmin. Ta ewentnalność porozumienia 
się za pośrednictwem króla jest chwilowo 
coraz żywiej dyskutowana. 

Ciekawa jest ta historyczna walka, ja- 
ką demokracya angielska prowadzi z przy- 
wiłejami arystokratycznego ciała! 

Czytelnicy wasi słyszeli już o angiel- 
skich „dreadnonghtach* — wielkich wojen- 
nych okrętach specyalnego typu. panujących 
na wodzie. Anglicy jednak nie zadowalają się 
królowaniem na morzach i współubiegając się 
z Francyą, chcą panować i w powietrzu. Oto 
w wielkich warstatach Barrow-in-Furness wre 
gorączkowa praca nad budową krążownika 
napowietrznego dla armii angielskiej, który 
ma być największym, najszybszym i najpo- 
tężniejszym statkiem napowietrznym świata. 
Szkielet tego „Dreadnoughta* powietrznego 
zrobiony jest z nowego metalu. cokolwiek 
tylko cięższego od glinu, odznaczającego się 
jednak większą mocą. Długość krążownika 
wynosić będzie 500 stóp, gdy tymczasem naj- 
większy Zeppelin mierzy 446 stóp. Srednica 
balonu w kształcie cygara wynosi 50 stóp. 
Angielskie władze wojskowe zarządziły roz- 
ległe środki ostrożności, aby zachować taje- 
mnieę szczegółów budowy olbrzyma, 7astoso- 
wano bowiem wiele ulepszeń. nieznanych do- 
tychezas w balonach typu hr. Zeppelina, aby 
dostosować nowy ten statek do warunków 
atmosferycznych, panujących na wybrzeżach 
angielskich. 

Wkońcu słów parę o nowej sztuce w 
„Duke of Jork* teatrze. Wystawiono w nim 
niedawno komedyę Granville- Barkera p. t.: 
„The Madras House“. Rezoner sztuki, Anglik, 
który przyjął mahometanizm wygłasza cieka- 
we poglądy : 

— Ubóstwiamy kobietę — powiada — 
i to jest źródłem mnóstwa plag trapiących 
nas. Na Wschodzie istnieje — poligamia i 
jeśliby istniała i u nas zamiast monogamii, 
kobieta nie demoralizowałaby nas mężczyzn 
i nie bylaby sprawczynią tylu katastrof ro- 
dzinnych, oraz zaburzeń w życiu społecznem*. 

A co. herezya?! Qiekawiście może jak 
wysłuchała tego dystyngowana publiczność 
angielska? Z wielką uwagą i zupełnym spo- 
kojem. Bo czyż w ojczyźnie pruderyi i t. zw. 
cantu może wzburzyć opinię jakiś niepowo- 
łany prorok? 


KRONIKA. 


Lwów, 21 kwietma. 


— Kalendarz. 

Piątek (22 kwietnia): 

Sotera 1 Kaja. — Strzeżymira. — Jewpsy- 
chia. 

Wschód słońca o godzinie 480 rano, za- 
chód słońca o godzinie 6:24 po południu. 


— Myśliwski posag Najj. Pana. 
Dnia 18 sierpnia b. r. odbyć się ma w Ischlu 
uroczyste odsłonięcie posągu | myśliwskiego 


Najjaśniejszego Pana, jako w 80 rocznice Jego 
Urodzin. Obszerny komitet pod protektoratem 
Najdostojniejszego Arcyksięcia Franciszka Sal- 
vatora krząta się nad wykonaniem tej myśli i 
nagromadzeniem potrzebnych na ten cel fundu- 
szów. W skład tego komitetu wchodzą z Po- 
laków: Stanisław hr. Stadnicki z Mościsk, An- 
drzej ks. Lubomirski ze Lwowa, Jerzy ks. Lu- 
bomirski z Rozwadowa, Roman hr. Potocki z 
Łańcuta, Leonard hr. Starzeński z Mauerbach 
pod Wiedniem i szef sekcyi Wacław Zaleski w 
Wiedniu. Na liście członków komitetu, obok 
nazwisk najstarszych rodów arystokracyi au- 
stryackiej stoi, jako przedstawiciel najświeższych 
obywateli austryaekich, Sulejman Beg Sulej- 
msupaśić, właściciel dóbr z Serajewa. 

Posąg przedstawiać ma Monarchę w 
wieku podeszłym, w pełnym rynsztunku ło- 
wieckim, sehodzącego ze stromej skały, pod 
którą leży wspaniały jeleń. Liczni myśliwi na- 
szego kraju otrzymali od komitetu zaproszenie 
do współudziału we wzniesieniu i odsłonięciu 
pomnika. 

— © Uniwersytetu. P. Leon Białko- 
wski, rodem z Podola rossyjskiego, otrzymał 
na Uniwersytecie Jagiellońskim stopień doktora 
filozofii. 

— Koło Iwowskie Towarzystwa na- 
neczycieli szkół wyższych odbędzie posiedze- 
nie w sobotę, dnia 23 b. m., o godz. 7 wie- 
czorem w sali XII Uniwersytetu (2 p.) Na 
porządku dziennym: 1. Dr. Ryniewicz Antoni: 
Plan nauki w szkołach realnych ze szezegól- 
nem uwzględnieniem języka francuskiego. 2. 


Wybór delegatów na walne zgromadzenie Tow. 
nauczycieli szkól wyższych. 

— me. i k. armii. Dziennik rozpo- 
rządzeń wojskowych dla c. i k. armii ogłasza: 
Pułkownik Wiktor Njegovan, komendant 16 pp., 
zamianowany komendantem 68 brygady pie- 
choty. 

Pułkownik 9 pp. Eliasz Paliczka przenie- 
siony w stan spoczynku. 

Podpułkownik 100 pp. Józef Braun przy 
sposobności przeniesienia w stan spoczynku, 0- 
trzymał krzyż kawalerski orderu Franciszka 
Józefa, a podpułkownik Hieronim Schiller z 55 
pp. przy tej samej sposobności wojskowy krzyż 
zasługi. 

Major Franciszek Stransky przydzielony 
ze sztabu inżynieryi do 95 pp. 

Lekarzami asystentami w rezerwie zamia- 
nowani rezerwowi zastępcy lekarzy asystentów: 
dr. Rudolf Glaser 1 pp., dr. Mieczysław Wa- 
rzeszkiewicz 8 p. art. fort., dr. Leon Markus 
l dyw. art. konnej, dr. Korneli Budzynowski 
45 pp., dr. Leon Neubauer 9 p. drag., dr. Jan 
Köhler 41 pp., dr. Ernest Pazdera 33 p. armat 
polnych, dr. Władysław Uthy 9 pp. 

— Z e. k. obrony krajowej. Dziennik 
rozporządzeń wojskowych dla c. k. obrony 
krajowej ogłasza: Pułkownik Robert Drda, ko- 
mendant 88 pp. i Franciszek Wałldhart, ko- 
mendant 20 pp., uwolnieni ze względu na stan 
zdrowia od tych komend. 

Zamianowani zostali pułkownicy: Ferdy- 
nand Kiiek z 33 p. komendantem tego pułku, 
a Norbert Lernet z 2 pp. komendantem 20 pp. 


— Glówne ferye szkolne. Jak się do- 
wiadujemy, wydał P. Minister oświaty co do 
czasu trwania tegorocznych głównych feryj w 
szkołach średnich, seminaryach nauczycielskich 
męskich i żeńskich, jakoteż w szkołach nauty- 
cznych następujące zarządzenia. Rok szkolny 
kończy się w r. 190910: a) w Galieyi 
d. 30 czerwca 1910; b)na Bukowinie 
d. 15 lipca 1910; c) w Bozen i Meranie d. 50 
czerwca 1910; d) w Trydencie i Rovereto d. 
28 lipca 1910; e) we wszystkich innych miej- 
seowościach d. 2 lipca 1910. — Rok szkolny 
1910*rozpoczyna się: a) w Galicyi dnia 
1 września 1910; b) w Trydencie i Rovereto 
d. 1 października 1910; we wszystkich innych 
miejscach d. 9 września 1910. — Tegoroczne 
ferye w czasie Zielonych Świątek nie doznają 
żadnego uproszczenia. Pierwsze półrocze kończy 
się w r. 1910/11 w Trydencie i Rovereto d. 
28 lutego 19!1, a we wszystkich innych miej- 
scach d. 81 stycznia 1911. Drugie półrocze roz- 
pocznie się w Trydencie i Rovereto d. 1 marca 
1911, we wszystkich innych miejscach dnia 1 
lutego 1911. Normalue dni feryalne między 
obu półroczami odpadna w roku szkolnym 


1910/11. 


— Nagłe zasłabnięcie posła do Rady 
państwa Petelenza. Do Nowej Reformy donoszą 
z Wiednia, że p. Petelenz zachorował ciężko one- 
gdaj. We wtorek wieczorem wrócił do swego po- 
koju w hotelu Miillera na Grabenie. Gdy przez 
cały dzień wczorajszy nie wychodził, służba ho- 
telowa koło godz. pół do 5 otworzyła własnym 
kluczem drzwi jego pokoju. Gdy weszła do po- 
koju, zastała p. Petelenza, leżącego na łóżku, 
nieprzytomnego. Lampa świeciła się jeszcze, co 
dowodzi, że p. Petelenz zachorował i stracił 
przytomność jeszcze w nocy z wtorku na środę. 
Zarząd hotelu zawiadomił natychmiast o cho- 
robie p. Petelenza posła dr. Sikorskiego, który 
bezzwłocznie przybył do hotelu z lekarzem po- 
słem dr. Goldem. Dzięki ich zabiegom udało 
się przywrócić chorego do przytomności, tak, 
że rozmawiał przez chwilę, późnym wieczorem 
atoli znów stracił przytomność. Ostatnich Sa- 
kramentów udzielili choremu: ks. Pastor i ks. 
Męski. Odwiedzili chorego: JE. P. Minister dr. 
Dulęba i p. dr. Dietzius. Przy chorym pozostali 
przez noc p. dr. Sikorski, lekarz i Siostra Mi- 
łosierdzia. 


— Delegaci do komisyi klimatycznej 
w Zakopanem. O. k. Namiestnietwo zamiano- 
wało swoimi delegatami do komisyi klimatycznej 
w Zakopanem na czas do 81 grudnia 1912 dr. 
Jana Gawlika, lekarza i Jana Staszczyka, e. i 
k. porucznika w stanie spoczynku, właściciela 
realności w Zakopanem. 


— Międzynarodowy kongres szkol- 
nictwa handlowego odbędzie się w Wiedniu 
w czasie od 11 do 16 września b. r. Na kon- 
gresie tym poruszone zostaną obok spraw sa- 
mego szkolnictwa handlowego także sprawy, 
obchodzące cały stan handlowy, jak: szkoła 
handlowa jako nowoczesna instytucya wycho- 
wawcza, absolwenci szkół handlowych w prak- 
tyce, wykształcenie praktykantów handlowych, 
kobieta w praktyce kupieckiej i t. p. 

— Z »Sokoła IV«. Uroczysty wieczór 
ku uczczeniu 116 rocznicy bitwy pod Racławi- 
cami odbędzie się niedzielę, dnia 24 b. m., w 
sali gimnast. męskiej szkoły wydziałowej imie- 
nia św. Antoniego, (wchód od ulicy Głowiń- 
skiego). Orkiestra amatorska „Sokoła IV“. Po- 
czątek o godzinie 7 wieczorem. 


— Stowarzyszenie »Muzyka kolejowaa 
we Lwowie odbędzie walne zgromadzenie w 
w lokalu stowarzyszenia „Czytelni kolejowej" 
(gmach byłego dworca czerniowieckiego ul. Gro- 
decka 66) w niedzielę, dnia 24 b. m., o godzi- 
nie 8 po południu. 


Å 


— Naczelnictwo Sadu powiatowego 
S. I. we Lwowie ogłasza, że na pomieszczenie 
tego sądu poszukuje do wynajęcia na łat 6 do 
8 od grudnia 1912 r. począwszy, odpowiedniej 
realności w śródmieściu lub jego bezpośredniem 
pobliżu, o 120 do 140 pokojach, z których 
około 15 większych użytych mogłoby być na 
sale rozpraw sądowych. 

Ubikacye te mogą być rozmieszczone także 
w kilku obok siebie położonych domach, mię- 
dzy którymi łatwą byłaby komunikacya. Zgłlo- 
szenia do końca tego miesiąca. 

— Listonosz wiejski. Z dniem 1 maja 
b. r. zaprowądza dyrekcya poczt i telegrafów 
przy urzędzie pocztowym w Boleniu tygodniowo 
siedmiorazową służbę listonosza wiejskiego dla 
miejscowości „Bosutów* „forteca Węgrzce" 
„gmina Węgrzce” i „Bibice“. 

— Powtórny wzlot aeroplanu Ble- 
riota odbędzie się jutro, w piątek, o godzinie 
430 po południu na polach kulparkowskich. 
Jeżeli jutro o godz. 1 pojawią się na Poli- 
technice i na hotelu George'a chorągwie biało- 
czerwone, to wzlor się odbędzie, gdy zaś zie- 
lone, wzlotu nie będzie. Niewywieszenie cho- 
rągwi oznacza wzlot wątpliwy. 

Na dziś rano zapowiedziano próbny wzlot 
aeroplanu na błoniach janowskich. Zeromadzi- 
ła się garstka publiczności, reprezentanci prasy, 
kilku oficerów i młodzież technicka. Aeroplan 
dostawiono na błonia po godz. 6 rano, a po- 
nieważ puścił się rzęsisty deszcz musiano za- 
niechać próby. Na ustalenie pogody nie można 
było czekać, gdyż komenda wojskowa ograniczy- 
ła czas próby do godz. 7 rano. 

— Koncesya na lekarską aptekę do- 
mowa w Aassowie. O. k. Namiestnietwo u- 
dzieliło zezwolenia dr. Waleremu Cymblerowi, 
lekarzowi w Zassowie, na utrzymywanie lekar- 
skiej apteki domowej. 

— Rzeczoznawców sądowych wszel- 
kiej gałęzi uprasza się we własnym ich inte- 
resie o łaskawe podanie adresów i zakresu rze- 
czoznawstwa do Wydawnictwa „Księgi adreso- 
wej“ ul. Grottgera 1. 3 (Fr. Reichman), celem 
bezpłatnego zamieszczenia ich w odpowiednim 
rozdziale tej „Księgi*. 

+ Konstancya hr. Losiowa. Dnia 18 
kwietnia 1910 zmarła w Jazdowiezkach, w Kró- 
lestwie Polskiem, Konstancya z hr. Łubienie- 
ckich hr. Łosiowa. 

Była miłością i zgodą. Miłość i zgoda 
były treścią Jej życia — a z tych cnót wiel- 
kich wytryskiwały niby słoneczne strugi, skar- 
by dobroci, słodyczy i pogody. Tak, jak nie- 
gdyś Bobin, tak później Jazdowiezki były tą 
cichą przystanią, do której śpieszył tak szezę- 
śliwy, jak znękany, złamany i osierocony. Jej 
jasne wejrzenie umiało dzielić cudze szczęście, 
goić rany, boleść koić, wzmacniać wiarę, uczyć 
poddania, a ponadto wszystko utrwalać to głę- 
bokie wierne przywiązanie, jakiem nietylko 
cała rodzina ale i obey lgnęli ku niej.” 

Ta wątła już w ostatnich latach istota, 
złożona ciężką chorobą, gasnąca coraz bardziej 
z dniem każdym, była przecież do końca życia 
jakąś moralną pochodnią, która po za grób je- 
szcze przyświecać będzie przykładem wielkich 
a cichych enót. 

Dzieci, wnuki, siostry, krewni, wszyscy 
dziś stanęli nad tym grobem otwartym, który 
niebawem zamknie się na zawsze nad Tą, 
która przez całe życie była światłem, słońcem, 
pogodą, miłością i zgodą. 

Ciężkie krzyże spadały na Nią, tuliła je 
do siebie z uśmiechem, przyjmując je z całem 
zrozumieniem i w najszerszem tego słowa zna- 
czeniu poddaniem się woli Bożej. 

I ta wola Boża w ostatniej chwili słodko 
przymknęła Jej powieki, zabierając bez walki, 
bez trwogi, jakby na skrzydłach anioła tę czy- 
stą jak kryształ duszę. 

Niechże spokój, jakim darzyła za życia, 
będzie Jej udziałem w światach pokoju! 

Wiedeń, 20 kwietnia 1910. 

M. Hagenowa. 

— niesienie przymusu pasportowe- 
go w stosunku z Serbią. Ministerstwo spraw 
wewnętrznych ogłasza, że serbskie ministerstwo 
spraw wewnętrznych Zniosło przymus paspor- 
towy osób zarówno wjeżdzajacych do Serbii, jak 
opuszczających to państwo. 

— W sprawie sióstr-bliźniaczek, Bla- 
szkówien z Taboru, z których jedna — jak 
to już donieśliśmy — powiła w Pradze dziecko, 
donoszą pisma czeskie o charakterystycznym 
fakcie. Blaszkówny należą w Czechach do naj- 
popularniejszych osób i niema prawie człowieka, 
któryby ich nie znał, lub przynajmniej o nich 
nie słyszał. Nie dziwnego, że „wypadek“, który 
spotkał siostry-bliźniaczki, wywołał ogólną sen- 
sacyę i usunął na plan ostatni wszystkie inne 
sensacye. Naturalnie największe zaciekawienie 
obudziła kwestya, kto jest ojcem noworodka. 
Rozwiązanie przyszło wcześniej, niż się spo- 
dziewano, a było tego rodzaju, że spotęgowało 
jeszcze bardziej wrażenie sensacyjności, otacza- 
jącej tę sprawę. Oto wkrótce po doniesieniach 
dzienników o narodzeniu dziecka, nadszedł te- 
legram od impresarya, który obwoził po świe- 
cie i pokazywał (między innemi we Lwowie) 
zrośnięte siostry, z oświadczeniem, że jest oj- 
cem noworodka. Sprawa zdawała się być za- 
łatwiona, gdy wkrótce po tamtym telegramie 
nadszedł drugi, od jednego z funkeyonaryuszy 


owego impresarya, z doniesieniem, że om jest 
ojeem dziecka. Można sobie wyobrazić konster- 
nacyę, jaką wywołały oba te telegramy, oraz 
zaciekawienie, jakie budzi wyczekiwanie na 
ostateczny rezultat tego niezwykłego turnieju 
o laury ojcostwa. 

A Ogień pokojowy. W kuchni mie- 
szkania p. Elżbiety Motalowej przy ul. Bema 
1.5 wybuchł wczoraj po południu ogień, wsku- 
tek zajęcia się od porzuconego zapałka trzech 
flaszek z naftą, stojących na podłodze. Ofiarą 
płomieni padło całe urządzenie kuchenne i okna. 

A Podrzueenie dziecka. Do mieszka- 
nia pani T. C., nauczycielki prywatnej języka 
francuskiego, zamieszkałej przy ul. Łyczakow- 
skiej 1. 58, przyszła wczoraj po południu nie- 
znana jej młoda kobieta z dzieckiem na rękach 
i poprosiła o klucz od miejsca ustępowego. 
Oirzymawszy go, kobieta zostawiła dziecko w 
mieszkaniu p. ©., wyszła sama rzekomo do 
miejsca ustępowego i znikła. 

Podrzucone dziecko jest dziewczynką w 
wieku około 6 miesięcy i zawinięte było w ko- 
łorową szmatę, w której znajdował się także 
tłumoczek z koszulkami i pieluszkami. Oddano 
je w opiekę komisaryatowi TY dzielnicy, poli- 
cya zaś wdrożyła dochodzenia, celem wykrycia 
matki podrzutka. 

A Błąkającego się wczoraj w ulicy Gro- 
deckiej kilkuletniego chłopca, mówiącego jedy- 
nie żargonem żydowskim, oddała policya w o- 
piekę komisaryatowi TI dzielnicy. 

Chłopiec jest blondyn, o piwnych oczach, 
ubrany w granatowy ubranie. 

A Kronika policyjna. Z ganku realno- 
ści w Rynku l. 43 skradziono wczoraj pani Ś. 
Wilnerowej dwie poduszki puchowe. 

Z piwnicy realności inżyniera p. Juliana 
Mudryka skradziono znaczną ilość rozmaitych 
narzędzi. 

(^) Z Izby sadowej. Przed tutejszym 
trybunałem orzekającym rozpoczęła się dziś 
przed południem rozprawa karna przeciw inży- 
nierowi Józefowi QCzesakowi, przedsiębiorcy bu- 
dowlanemu i 5ewerynowi Blaimowi, emerytowa- 
nemu inspektorowi kolei państwowych, obecnie 
inspicyentowi budowy miejskiej kolei elektry- 
cznej. 

Prokuratorya państwa oskarżyła ich o wy- 
stępek przeciw bezpieczeństwu życia z $ 585 
i przekroczenie z $ 451 u. k. Wina pierwszego 
leży w tem, że jako kierownik budowy nowej 
linii tramwayu elektrycznego we Lwowie, któ- 
rą gmina m. Lwowa poleciła firmie „ÓCzesak i 
Jenkner*, z końcem lipca 1908 polecił szyny 
tramwayowe ułożyć w rynsztokach obok cho- 
dnika przy ui. Batorego, pl. Halickiego i pl. 
Maryackiego, mimo, że zagrażało tv bezpie- 
czeństwu publicznemu. Drugi podsądny zaś od- 
powiada za to, że jako inspicyent budowy przez 
odpowiednie zarządzenie nie zapobiegł wypad- 
kom, które wskutek tego nastąpiły, a miano- 
wiele : 

W listopadzie 1908 r. radca budowni- 
etwa Piotr Pinalski ze Stanisławowa, wysiada- 
jąc na pl. Maryaekim z tramwayu, zawadził no- 
gą o wystającą szynę, upadł i dotkliwie po- 
tłukł kolana i ręce. W styczniu 1909 r. słu- 
chacz medycyny Miroslaw Szeligowski upadł z 
tej samej przyczyny u wylotu ul. Batorego i 
stłukł rękę, a w dniu 24 stycznia 1909 r. za- 
szedł śmiertelny wypadek. U wylotu ul. Bato- 
rego chciał przejść na drugą stronę ulicy z 
chodnika śp. Józef Kicki, ojciec znanego leka- 
rza, a potknąwszy się na szynie, upadł na tor 
tramwayowy właśnie w chwili, gdy tramway 
nadjeżdźał, Motorowy wstrzymał wprawdzie 
wóz, ale przedni ochraniacz wozu zranił ś. p. 
Kiekiego tak ciężko, że w kilka godzin później 
zakończył życie. W dwa dni po tem znowu 
student gimnazyalny Artur Miiller upad? w tem 
samem miejscu i stłukł sobie kolana. Nareszcie 
po tym wypadku szyny usunięto z fatalnego 
miejsea na pobliskie skwery. 

Obaj oskarżeni wypierają się winy, twier- 
dząe, że ułożenie szyn obok chodników nie za- 
grażało bezpieczeństwu publicznemu, a wypad- 
ki zdarzały się wskutek własnej nieostrożności 
przechodniów. Do rozprawy wezwano kilkuna- 
stu świadków i zaprzysiężonych znawców inży- 
nierów. 

Wyrok zapadnie wieczorem. 

(W Niebezpieczny płyn. Wczoraj wie- 
czorem w mieszkaniu swych rodziców napiť się 
6-letni Adolf Halpern, syn subjekta, rozczynu 
sody żrącej, zamiast wody. Wywołało to silne 
zaburzenia wewnętrzne. Musiano chłopca za- 
wieżć na stacyę ratunkową, gdzie wypłukano 
mu żołądek i pozostawiono dalszej opiece le- 
karskiej. 

(A) Nieostrożna jazda nieznanej z na- 
zwiska włościanki, która powoziła wozem dziś 
rano na ul. Kazimierzowskiej, stała się przy- 
czyną wypadku. Pod koła dostała się 70-letnia 
Anastazya Kamińska i doznała lieznych kontu- 
zyj i złamania nogi. Pogotowie ratunkowe od- 
stawiło nieszczęśliwą staruszkę do szpitala po- 
wszechnego. 

(W) Skarga na syna. Do policyi wpły- 
nela dziś skarga Franciszka Filipkiewieza na 
syna Edwarda, ślusarza bez zajęcia, który po- 
wrócił do domu rodzicielskiego, wyprawił a- 
wanturę, a wkońcu rzucił się na ojca z nożem 
w ręce. Tylko szybkiej ucieczce z pokoju za- 
wdzięcza Filipkiewicz, że nie ugodził go cios 
z ręki syna. 


— Wypadek kolejowy. W Bileku (Fi 
lach) najechał w poniedziałek poranny pociag 
pospieszny, jadący z Tryestu do Salzburga, pu 
grupę wozów. Maszyna i wozy uszkodzone; “i 
ludzi szczęściem nikt nie doznał obrażeń. 


— Echa eksplozyi kotła w fabryce 


zapałek w Szegedynie. Z ciężko rannyć” 
osób podczas eksplozyi kotła w fabryce zapś” 
lek w Szegedynie umarła w ciągu wczorajsze] 
nocy znowu jedna dziewczyna. Szesnaście cię 
ko rannych dzieweząt znajduje się jeszcze W 
szpitalu. Pogrzeb ofiar odbędzie się dziś. 


— Zapisy na cele publiczne. Zmarła 
w ostatnich dniach w Monte „Carlo $. p. Mae 
tylda z Epsteinów Neumanowa poczyniła na 
cele publiczne w Warszawie legaty na sumę 
przeszło 50.000 rubli. 


Notatki ercko- artystyczne. 


(b. g.) Z teatru. Wystawiona w dniu 
wozorajszym na scenie lwowskiej baśń drama- 
tyczna p. Mieczysława Hertza p. t. „Ananke“ 
jest dziełem talentu; obszerniejsza ocena poda- 
na będzie w osobnym feljetonie. Teraz zanoto- 
wać należy, iż sztuka została wystawiona sta- 
ramnie, a artyści zasłużyli na szczery i gorący 
poklask Panna Dunin w roli hetery Lagne, P- 
p. Frączkowski jako Kakistos, p. Hierowski ja” 
ko Filandros i p. Wysocki jako kapłan, byli 
doskonałymi interpretatorami intencyj autora; 
również dobrze spisali się młodzi adepci sztuki 
dramatycznej, w czem widzę wielką zasługę 
wytrawnego kierownika dramatu. 


Z teatru donoszą: Pna Boyer i p. Dian- 
ni, wystąpią jeszcze gościnnie w sobotę w „Cj* 
ganeryi, w przyszłym tygodniu we czwartek w 
„Manon“, a w niedzielę, 1 maja, po raz ostatni 
w „Carmen*. W niedzielę po południu, w pię- 
knej baśni operowej „Jaś i Małgosia" debiuto- 
wać będzie w partyi „Jasia“ pna Henryka Kor- 
ska, uczeniea szkoły śpiewu p. Tloryańskiego. 
We wtorek w operetce Lchara „Druciarz* jako 
Zuzia wystąpi Marya Szlezyngerówna. 

Z wesołej komedyi francuskiej „Pani Mou- 
ton“ odbywają się próby sceniezne. Premiera 
w przyszłą środę. 


Repertuar teatru miejskiego we Lwowie. 


We czwartek „Pajace”, opera w 2 aktach 
z prologiem R. Leoncavalla i „Cavalleria rusti 
cana", opera w 1 akcie P. Mascagniego; przed- 
ostatni gościnny występ Maryi Boyer i Augu- 
sta Dianniego. 

W piątek, po raz drugi „Ananke“, baśń 
dramatyczna w 6 obrazach M. Herza. 

W sobotę o godz. 8:50 po poł. dla mło- 
dzieży szkolnej „Zemsta“, komedya w 4 aktach 
Al. hr. Fredry. 

W sobotę o godz. 7:80) wieczorem „Cy- 
ganerya“, opera w £ aktach Pucciniego, ostatni 
gościnuy występ Maryi Boyer i Augusta Dian- 
niego. 

W niedzielę o godz, 35:80 po poł. „Jaś 
i Małgosia“, baśń operowa w 3 aktach Ham- 
perdineka. 

W niedzielę o godz. 7:80 iwieczorem po 
raz 16 „Krysia leśniczanka*, operetka w 3 akt. 
Jerzego Jarno. 

W poniedziałek (wznowienie) „Zaczaro- 
wane koło", baśń dramatyczna w 5 aktach Lu- 
cyana Rydla. 

We wtorek (wznowienie) „Druciarz*, ope- 
retka w B aktach Fr. Lehara, debiut Maryi 
Szlezyngerównej. 

We środę po raz l, w piątek i poniedzia- 
lek „Pani Mouton“, komedya w 38 aktach A. 
Sylvana i Monezy-Eona. 

We czwartek „Manon“, opera w 4 aktach 
Massenet'a, przedostatni gościnny występ Ma- 
ryi Boyer i Augusta Dianniego. 

W sobotę o godz. 8:30 po poł. dla mło- 
dzieży szkolnej po raz 4 „Edyp król“, trage- 
dya Sofoklesa. 

W sobotę o godz. T50 wieczorem po raz 
1% „Krysia leśniczanka”, operetka w 3 aktach 
Jerzego Jarno. 

W niedzielę, 1 maja o godz. 12 w połu” 
duie przedstawienie dla robotników „Moralność 
pani Dulskiej“, tragifarsa kołtuńska w 3 akt. 
przez Gabryelę Zapolską. 

W niedzielę o godz. 38:30 po poł. po raz 
39 „Manewry jesienne“, operetka w 3 aktacli 
Jmre Kalmana. 

W niedzielę o godz. 7:30 wieczorem P9 
raz 2 „Carmen“, opera w 4 aktach Jerzego 
Bizeta. Ostatni i pożegnalny występ Maryi Boyet 
i Augusta Dianniego. 

We wtorek o godz. 38:80 po poł. ku ucz 
czeniu Konstytucyi 3 Maja „Wesele“ dramat W 
3 aktach Stanisława Wyspiańskiego. 

We wtorek o godz. 7:30 wieczorem „Stra 
szny dwór*, opera narodowa w 4 aktach Sta- 
nisława Moniuszki. 


' 


Repertnar teatru miejskiego w Krakowie. 

A Piątek 22 „Gdy młode wino zakwita“, 

medya w 3 aktach Bjórnsona. 
5 „Sąasiadka”, 


komedya w 3 


Sobota 28 
aktach T, Jaroszyńskiego, 

Niedziela 24 po południu „Na kwaterze“, 
(Le pillet de logement), komedya w 8 aktach 
Dtoniewo Marsa. (Ceny zuiżone do połowy). 

Niedziela 24 wieczorem „Bros i Psyche“, 
Powieść sceniczna w 7 odsłonach Jerzego Zu- 
ławskiego. 
, _ Poniedziałek „Osy“, Arystofanesa. 
Przedstawienie akademickiego Koła miłośników 
rämatu klasycznego. 
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IV. Ankieta szkolna 


W sprawie możliwej reformy szkół wydzia- 
łowych żeńskich. 


rr . g a . Z 
11. posiedzenie popołudniowe z dnia 15 b. m. 
(Ciąg dalszy). 


W jdyskusyi nad dalszemi pytaniami 
Š i B-ceim — mówił dalel inspektor K. Bru- 
chnalski — niema tej zgody, jaka była nad 
Pierwszem pytaniem. W dyskusyi nad pyta- 
Uiem pierwszem doszliśmy do jednomyśl- 
nej opinii, że szkoła wydziałowa winna mieć 
na celu ogólne wykształcenie, a teraz nie- 
tórzy z mowców pragną wprowadzać naukę 
gospodarstwa domowego jako kucharstwo w 
t-te klasie wydziałowej. — Uważam to za 
sprzeczność z opinią wyrażoną nad pierw- 
SZem pytaniem — tam nauka, tu mecha- 
nizn, więc powrót do praktycznej niepra- 
ttyczności, bo do bezmyślnego mechanizmu. 
o innego bowiem jest nauka gospodarstwa 
domowego. a eo innego gotowanie. Nie o 
Warzechę chodzi w szkołe, ale o nau- 
ę gospodarstwa, a ta nauka obejmuje towa- 
Toznawstwo, umiejętne budżetowanie docho- 
ów i rozchodów, operowanie cenami targo- 
Wemi, natura pokarmów, ich pożywność, 
wreszcie sposób przygotowania pokarmów, 
opalanie, oświetlanie, hygienę, oczyszczanie 
l dezynfekcyonowanie, a dalej naukę o kon- 
serwach, nalewkach, nauka o spiżarni i pi- 
Wniey, naukę o warzywach. A więc gotowa- 
lie samo nie może być wysuwane jako nau- 
a sine qua mon. Ale równocześnie trzeba, 
by i na inne prace fizyczne zwrócić uwagę 
l wciągnąć je w naukę szkolną jako naukę 
Zręęzności, jako uzupełnienie ogólnego wy- 
ształcenia, ale uie jedną pracę fizyczną ja- 
to zupełne zbawienie. 

Warzecha w pojęciu nowożytnem zaczyna 

yć już dla poszezególnych osób bezprzed- 
miotowa — bo zajęcie intratniejsze spycha 
JA coraz bardziej na dalszy plan. 
Między innemi zwracam uwagę na nauki 
handlowe. Stanowisko p. radcy Pawłowskiego 
Jest jedynie racyonalne i nważać je muszę 
2a dyrektywę dla rozwoju szkól zawodowych 
iandlowych. Dziewczęta do uczęszczania do 
owych szkół należy z całą siłą zachęcać nie- 
tylko dlatego, żeby sobie zdobyły utrzymanie, 
a faktem jest, że ogromna część uczenie opu- 
szezających szkołę dziś stala się już powa- 
nym czynnikiem w rozwoju stosunków han- 
lowych, zapełniając biura handlowe, po skle- 
pach, księgarniach, fabrykach w mieście i na 
browineyi i zdobywając sobie przez to pod- 
stawę do samodzielnego utrzymania; zachęcać 
do szkól handlowych dziewczęta należy i dla- 
ego, że acz nie zajmą stanowiska w biurach, 
lo jako panie domu odznaczą się trzeźwym 
poglądem na stosunki handlowe i ekonomi- 
Cne społeczeństwa i staną się znakomitemi 
ślerowniczkami swej rodziny w duchu nowo- 
żytnego postępu. | 

Nauki handlowe stanowczo powinny za- 
Jąć stanowisko bardzo wybitne we wszystkich 
bez wyjątku szkołach, gdyż handel jest tre- 
ŚCią całego życia, od niego wszyscyśmy za- 
Wiśli, bo handel to wielka nauka, to znajo- 
Mość podstawowych warunków życia. I znów 
Inyślę o handlu jako nauce, a nie o mecha- 
Nicznem pisaniu korespondencyj, koresponden- 
tek it. d, ale o naukowej jego podstawie. 
"ządzą nim prawa i stosunki przyrody, wła- 
śclwości psychiczne narodów i człowieka, ró- 
“nice kultury i potrzeb, a wreszele stosunki 
aryfowe, celne, komunikacyjne. Więe nauka 
ogromnie poważna, w szkole nieruszana, a 
SZtałcąca, do myślenia pobudzająca. Nauka 

„mądra i praktyczna, życie budząca i życie 
ająca. 

W mowie będące szkoły zawodowe, jak 
domyślam się zprzemówień, mało są znane. 
Wszak dziś nie potrzeba się silić nad wymy- 
Ślaniem dla nich planów i statutów organi- 
sacyjnych, gdyż one są wygotowane przez 

lnisterstwo handlu. One się tylko proszą, 
y je wziąć i zastosować do naszych sto- 
Sunków, szkoły fachowe przemysłowe na pod- 
Stawie tych planów założyć i co najrychlej 
«dobyć sobie zastęp i fachowych pracownie 
achowych nauczycielek, Trzeba więc zakła- 
aG zawodowe szkoły handlowe, szkoły robót 
$cznrch kobiecych i gospodarstwa domowego. 

Dyr. Longchampsówna stwierdza 

Botrzebę wprowadzenia umiejętnie pojętej na- 


uprościć 
żeńskich 


uki gospodarstwa domowego w szkołach wy- 
działowych żeńskich. 

Naucz. Mayówna wypowiada zdanie, 
że norma kulturalna musi obejmować także 
nauke gospodarstwa domowego, a eo do zwal- 
czanego tu pisania listów, kartek korespon- 
dencyjnych j t. p., jako zajęcia mechaniczne- 
go i szablonowego — jest zdania — że tukie 
rzeczy można jednak traktować także nic me- 
chanicznie. 

Radca Dworna Zaleski oświadcza, że 
Rada szkolna krajowa skorzysta z cennych 
uwag, wypowiedzianych na ankiecie, zazna- 
cza jednak, że Rada szkolna zawsze stała na 
tem stanowisku. iż szkoły wydziałowej pierw- 
szem zadaniem jest dbać o ogólne wykształ- 
cenie. Nie zapoznała też znaczenia gospodar- 
stwa domowego i dlatego umieszczała przed- 
miot ten naturalnie jako teoretyczny w pro- 
gramie szkół wydziałowych 5- i 6-klasowych. 
Przykład Krakowa co do kuchni szkolnej jest 
zachęcający, W szkołach wydziałowych 3-kl. 


jest jednak urzeczywistnienie tego postulatu 


niemożliwe, a nawet jeżeli się mówi o 4-kla- 
sowej szkole, to żąda się tego czwartego roku 
dla -lepszego rozłożenia materyału naukowego 
dzisiejszej szkoły 8-kl. Zaprowadzenie 4-kl. 
szkoły wydziałowej byłoby do pewnego sto- 


pnia obniżeniem dzisiejszej szkoły wydziało- 


wej 5-kl. 

Wieeprezydent dr. Dembowski rea- 
sumując wypowiedziane poglądy, poddaje pod 
obrady IV. pytanie łącznie z V. Pytania te 


opiewają: 


IV. Czy i w jakim kierunku należałoby 
plan naukowy szkół wydziałowych 
3-klasowych ? 

V. Czy i w jakim kierunku należałoby 


przeprowadzić reformę planu naukowego szkół 
wydziałowych 5- i 6-klasowych ? 


Naucz. Aleksandrowiczówna: Ma- 


teryał naukowy w trzech klasach wydziało- 
wych powinien być uproszczony, nasuwa się 
jednak pytanie jak to uczynić po położeniu 
większego nacisku na wykształcenie formalne. 
Zdaje się, że to w 8 latach uczynić się nie 


da i że do uproszczenia potrzeba koniecznie 
czwartego roku. W szkołach wydziałowych 
5- i 6-klasowych należałoby usunąć historyę 
literatury powszechnej, historyę sztuki i wia- 


domości te włączyć do historyi powszechnej, 
natomiast więcej czasu poświęcić na naukę 
języka ojezystego. Spiew należy z wielu wzglę- 


dów utrzymać jako przedmiot obowiązkowy. 
(Ciąg dalszy nastąpi). 


== Najj. Pan przyjął wczoraj na spe- 
cyalnej audyencyi byłego prezydenta Rzeczy- 
pospolitej argentyńskiej, Rocca. 

= Na wczorajszem posiedzeniu Sej- 
mu chorwackiego p. Surmin zaatako- 
wał ostro czyste stronnictwo prawa. Wskutek 
tego przyszło do gwałtownych scen, tak, że 
przewodniczący musiał przerwać posiedzenie. 

== Parlament Rzeszy niemieckiej 
ukończył pierwsze czytanie ustawy o ubez- 
pieczeniu i odesłał ją do komisyi, złożonej 
z 28 członków. 

== W czasie wczorajszej dyskusyi w 
Sejmie pruskim nad etatem ministerstwa 
oświaty, zabrał głos p. Korfanty i pod- 
niósł, iż na Wschodzie szczególniej w sto- 
sunku do dzieci polskich nadużywa się wie- 
lokrotnie prawa nanczyciela do karania dzie- 
ci uczęszczających do szkoły. Ta przesadna 
surowość jest skutkiem t. zw. „Ostmarken- 
zulage*. Nauki religii nadużywa się w dziel- 
nicach wschodnich do celów germanizacyj- 
nych. Nauczyciele wzywają dzieci do niepo- 
słuszeństwa wobec rodziców, biją dzieci, je- 
śli mówią one po polsku, nazywają psami 
polskimi, Hanakami, małpimi pińczami it. p. 

Minister oświaty, odpowiadając, zazna- 
czył, że zarzuty p. Korfantego są nieuzasa- 
dnione. Pewien wysoki duchowny katolicki 
polskiego pochodzenia z uznaniem wyraził 
się o udzielaniu nauki religii w szkołach na 
wschodzie. 


Prezydent Dumy rossyjskiej 
Guczkow był wczoraj na andyencyi u cara, 
aby mu zdać sprawę z prac Dumy. Audyen- 
cya trwała 50 minut. 

Duma z powodu oświadczenia ministra 
skarbu, że należy oczekiwać dochodu więcej 
o 125 miliona, powiększyła wczoraj budżet 
w dochodach, o tę sumę. 

Na tem posiedzeniu zalatwiono sprawę 
utworzenia poselstw rossyjskich w Sofii i w 
Marokku. 

Rada państwa odrzuciła uchwalony przez 
Dumę projekt w sprawie warunkowego ska- 
zania. W ciągu dyskusyi minister sprawie- 
dliwości wykazywał konieczność wprowadze- 
nia warunkowego skazania. 

Toczą się rokowania, celem doprowadze- 
nia między Dumą a Radą państwa do poro- 
zwnienia co do reaktywowania skreślonych 
przez Dumę pozycyj na budowę okrętów wo- 
jennych. Rokowania te spełzły bez rezultatu. 
W międzyczasie minister skarbu zmienił po- 
zycye w dochodach w budżecie. Według tej 


jej sumy 2182 milionów na 220 milionów koron. 


zmiany, kasa państwowa z nadwyżek produ- 
keyi cukrowej otrzyma więcej o 10:5 miliona 
rubli, a z dochodów nieprzewidzianych kolei 
polndniowo-zachodnich więcej o 2 miliony 
rubli. Minister skarbu zawiadomił prezyden- 
ta Dumy o wstawieniu tych kwot do budżetu 
i podniósł, że gdy Duma wstawiła napowrót 
do budzetu skreślone pozycye, to budżet bę- 
dzie zamknięty bez deficytu. 

— Wedle informacyj z Londynu, roz- 
poczna się d. 24 maja obrady nad rezolu- 
cyą reformy lorda Roseberryego i nad re- 
zolucyą w sprawie veto. W ten spo- 
sób przesilenie odroczono do pierwszych dni 
Czerwca. 


= Belgradzkie Zvono zapisuje pogło- 
skę, że Serbia zamierza zakupić sandżak 
Novi Bazar za sumę 200 milionów di- 
narów. 

Stampa dowiaduje się, że rząd serbski 
rozpisał oferty na budowę linii kole- 


jowej do Kujarewa. Jestto część pro- 
jektowanej kolei adryatyckiej. 


== Á Prisztiny donoszą, że aresztowa- 
no tam dwu ludzi, którzy rozpowszechniali 
pogłoski, jakoby rząd turecki zamierzał za- 
prowadzić w Albanii nowe podatki, oraz 
rozpuszczali różne fałszywe wieści niepokojące 
ludność. 

Wojska, które maszerują do Djakowa, 
stwierdziły, że Arnauci opuścili dotychczaso- 
we stanowiska i eofnęli się w góry. Do- 
wódca wojsk tureckich wydał rozkaz, aby lu- 


dność oddała broń, ale rozkazu tego nie u- 


słuchano. Wojska tureckie otrzymały silne 
posilki, aby mogły ścigać Arnautów aż do 
poddania się. 


TRLRGRANY GAZETY. LWOWSKIEJ 


Rada państwa. 


Wiedeń, 21 kwietnia. Na początku po- 
siedzenia Prezydent przywołał do porządku 
p. Prochazkę (chrześć.-społ.) za obrazę 
partyi socyal.-demokratycznej, dokonaną we 
wczorajszej jego mowie. 

P. Zamorski postawił wniosek o po- 
lepszenie stosunków służbowych leśniczych. 

Sąd powiatowy we Lwowie prosi o wy- 
danie p. «tarucha za uszkodzenie ciała 
($ 411 u. k.). 

Przystąpiono do drugiego czytania spra- 
wy pożyczki. 

P. Steinwender zdaje sprawę w 
imieniu komisyi. Obszernie uzasadniał konie- 
czność pożyczki i podwyższenia pierwotnej 


Suma ta wystarczy na to, aby Rząd nie po- 
trzebował kreślić różnych pozycyj w budżecie. 

Wiedeń, 21 kwietnia. Komisya po da- 
tkow a uchwaliła wniosek, w myśl którego 
cmentarze publiczne, ogrody szkolne, szpital- 
ne, należące do domów dla sierót i przytu- 
lisk dla biednych, uwolnione są od podatku 
gruntowego. 


Kanalizacya Wisły pod Krakowem. 


Kraków, 21 kwietnia. (Tel. pryw.). 
Nadeszła tu z Wiednia wiadomość, że Mi- 
nisterstwo załatwiło sprawę ofert na wielkie 
roboty około kanalizacyi Wisły pod Krako- 
wem i Podgórzem. Na „los“ podgórski za- 
twierdzono według tej wiadomości ofertę 
inż. Maślanki ze Lwowa, na „los“ krakowski 
ofertę firmy Zachariewicza, Sosnowskiego i 
Rodakowskiego ze Lwowa. Oferty te były naj- 
niższe. Roboty około kanalizacyi mają się 
rozpocząć niebawem. 


Kraków, 21 kwietnia (Tel. pr.) Dziś 
wracało przez Kraków przeszło 200 emigran- 
tów, zwróconych z portów amerykańskich z 
powodu nieposiadania odpowiednich środków 
materyalnych. Wychodźey pochodzą z różnych 
części kraju. Są między nimi włościanie, 
mieszczanie i Zydzi. 


Wiedeń, 21 kwietnia. W stanie zdro- 
wia p, Petelenza nastąpiło znaczne polepsze- 
nie. Chory odzyskał zupełną przytomność. 

Wiedeń, 21 kwietnia. Zgromadzenie 
generalne austr. Bodenereditanstalt postano- 
wilo z czystego zysku 12,96%.264 koron 7 
hal. wydzielić 51 koron dywidendy za akcyę: 
urzędnicy otrzymali 10 procentową tantyemę. 
Oprócz tego na fundacyę Teodora Taussiga 
przeznaczono 500.000 koron, a z dniem 1 
grudnia b. r. 1911 postanowiono przełać do 
tego funduszu p 250.000 koron. 

Budapeszt, 21 kwietnia. Dziennik urze- 
dowy ogłasza Najw. pismo Odręczne Najj. 
Pana, nadające ambasadorowi w Berlinie 
Szógyenyemu tytuł hrabiego. 

Serajewo, 21 kwietnia. Zgromadzenie 
generalne uprzyw. Banku krajowego bośnia- 
cko-hercegowińskiego postanowiło z czyste- 
go zysku 1,257.067 koron wydzielić 9 pro- 
centową dywidendę. 


jęla 


„Paryż, 21 kwietnia. Agencya Havasa 

donosi: W sprawie znanego zajścia, jakie 
wydarzyło się w Trypolisie, nie ma dotąd 
żadnej wiadomości. Ze strony francuskiej nie 
przypisują tej sprawie żadnego ważnego zna- 
czenia. 
Londyn, 21 kwietnia. Izba gmin przy- 
wszystkie rezolucye co do budżetu 
1909 1910 przeciętną większością 85 głosów, 
poczem wśród oklasków stronnictwa rządo- 
wego formalnie wniesiono ponownie ustawę 
finansową za rok ubiegły. 

Kalkuta, 21 kwietnia. Dzienniki do- 
noszą o niepokojach w Bengalu, ponieważ 
krajowcy nie chcą uznać panowania angiel- 
skiego. 

Ottawa, 21 kwietnia. Izba niższa przy- 
jęła bill w sprawie floty kanadyjskiej w 
trzeciem czytaniu 111 głosami przeciw 70. 

Tebris, 21 kwietnia. (Pet. Ag. tel.). 
Przybyli z Urmii chrześcianie potwierdzają 
wiadomość, że najstarszy kupiec turecki Piotr 


Ello mianowany został gubernatorem okrę- 


gu Suldas, który ogłoszono za posiadłość tu- 
recką. 


Położenie w Królestwie Polskiem 
i w Rossyi. 


Warszawa, 21 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Z rozporządzenia senatora Garina aresztowa- 
no b. starszego referenta komitetu technicz- 
nego, głównego zarządcę intendantuty. pod- 
pułkownika Wyrzykowskiego. Sledztwo stwier- 
dziło, że on i jeszcze dwaj inni wyżsi urzę- 
dnicy komitetu technicznego przyjmowali od 
dostawców świadomie złe lub zepsute to- 
wary. 

Warszawa, 21 kwietnia (Tel. pryw.). 
Rewizye uliczne wznowiono w dniach osta- 
tnich. Podobno ostatnie rewizye i aresztowa- 
nia miały związek ze zbliżającym się dniem 
1 maja. 

Warszawa, 21 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Z Płocka donoszą: Onegdaj rano w więzie- 
niu płockiem wybuchł bunt więźniów, któ- 
rzy wydobyli się z kajdan, rzucili się na 
dozorców, obili i ubezwładnili ich. Przy po- 
mocy wojska bunt stłumiono. 

Petersburg, 21 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Ministerstwo handlu pozwoliło na urządzenie 
w dniu 17 maja 12-go zjazdu przemysłow- 
ców górniczych w Królestwie Polskiem. 

Petersburg, 21 kwietnia. (Tel. pryw.). 
Prezes klubu nacyolistów w Kijowie rozesłał 
do posłów Dumy referat, traktujący o spra- 
wach ziemstw w prowincyach zachodnich, 
w którym stara siędowieść, że poprawki ko- 
misyi są nie do przyjęcia. 

Moskwa, 21 kwietnia. (4g. Pet.) Przed 
trybunałem apelacyjnym rozpoczęła się wczo- 
raj z wykluczeniem publiczności rozprawa 
przeciw moskiewskiej organizacyi socyalistów 
rewolucyonistów. Na ławie oskarżonych zasia- 
dło 27 osób, między niemi poddany angiel- 
ski Watson. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 21 kwietnia 1910. Zamknięcie 
giełdy (Schłusscowrse),  Gdzina 2. minut 
30. Akcye austryackiego Zakładu kredyto- 
wego 665—, Akcye węgierskiego Zakładu 
kredytowego 820:25, Akcye Anglobanku 
815:—, Akcye Unionbanku 594—, Akcye 
Linderbanku 49825, Akcye Bankvereinu 
58976, Akcye Bodeneredit 1196—, Akcye 
galicyjskiego Banku hipotecznego 662—, 
Akcye kolei państwowych 74575, Akcye 
kolei Południowej 120—, Akcye kolei Elbe- 
thal ——, Akcye kolei Północnej 5415—, 
Akcye kolei czerniowieckiej —'—, Akcye 
Alpiny TAS'—, Akcye Rima Muranyi 668:—, 
Akcye praskiego Towarzystwa żelaz. 2586-—, 
Akcye Fabryki broni 678:—, Akeye Ture- 
ckie tytoniowe 405—, Akcye Galicyjsko 
karpackiego Towarzystwa naftowego 868'—, 
Obligacye węgierskiej indemnizacy: 93:60, 
Renta majowa 94:50, Austryacka Renta ko- 
ronowa 94-50, Węgierska Renta koronowa 
92-45, 56-letnie Listy Towarzystwa kredyto- 
wego ziemskiego 93:65, 4 pre. Listy Banku 
hipotecznego 93:75, 4 i pół pre. Listy Ban- 
ku hipotecznego 99:50, 5-pre. Listy Banku 
hipotecznego 110*—, 4-pre. Listy Banku kra- 
jowego 9450, 4 i pół pre. Listy Banku 
krajowego 10025, 4-procentowe Galicyjskie 
obligacye propinacyjne 97:90. 4-pre. Gali- 
cyjska pożyczka krajowa z 18938 r. 94—. 
4-pre. pożyczka m. Lwowa 938—, Losy ture- 
ckie 24575, Marki 117:51, Rubel 254-25, 
5-prc. Rossyjska pożyczka z r. 1906 103-10, 
Akcye praskiego Banku kredytowego (płaco- 
Pożyczka miasta Krakowa 1909 


Usposobienie rezerwowane pod wpły- 
wem słabych notowań zagranicznych; przy 
końcu spokojne. 


Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Krechowiecki. 


6 
Jut zostalam PÓW PUMPTHA 
GSO ZES AE | 
ładysława Podhalicza przy ul. Akademickiej 1. 5. 


Cukiernia poleca nowość: Kaczki Chanteclair, Garnuszki z malinami, Lody z pianką, Czekoladę, Rawe 
gorącą i mrożona na sposób paryski, tudzież chłodnik wenecki. 


Cukiernia i weranca otwract 


NADESŁANE 


Specyalista chorób nerwowych 


Dr. Świtalski 


powrócili. 


Papier Słowackiego. 


Komitet obchodu setnej rocznicy uredzia J. Sława- 

oklsge wa Lwowla, zwraca się do P, T. Publiczności 

s uprzejmą prośbą by przy zakupnie papierów listo- 

wych żądała w sklepach papierów SŁOWACKIEGO 
wyrobu jedynej w kraju fabryki 


S. W. Niemojowskiega ws Lwowie. 


Część dochodu z rozsprzedaży tego papieru przezna” 
ezona jest ua fundnsz budowy pomnika poety, a po- 
nieważ ceny w niczem się nie różnią od cen innych 
apierów, przoto P. T. Publiezność zakupując papier 
owackiego, bez żadnega die siebłe uszczerbku przy- 
czyni się do wystawienia pomnika poecie, 


CENNIK 
Lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej, 


Lwów. dnia 21 kwietnia. MEL eoa 
| walutą kor. 
I. Akcye za sztinkę. DET KE 
Banku hip. gal. po200 zł. (400 kor.) cacpi 
Banku gal. dla handlu i przem. 
po zł. 200 (400 kor.) . A WOS | ES 
Kol. Lwów-Czern.-Jassy po 200 
zł. w. a. w srebrze (400 kor.) 565 — 574 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
tem Lipińskiego po 500 kor. . 450 —|500 — 
II. Listy zastawne za 100 kor. 
Banku h. g. 5 pr. w. a. wyl. z 10 pr. 109 70l110 40 
n „ kę pr. w. a. Jlosw50l. e | 99 i10! 99 80 
po» „4pr.w.a.601.po200k. „ | 93 60| 94 30 
„ kraj. 4" pr. w. a.losw51l. „ [100 —/100 70 
i „ 4 pr. w. a los w 571. „ | 94 20| 94 90 
Tow. kred, gal. ziem. 4 pr. g 
pierwsza emisya) „0 a p, ||BO =| = = 
Tow. kred. galic. ziemsk. 4 pr. „ 
los w 417/, lat . 5 0 44 || b >|=> = 
4 pr. los w 56 lat. a | 93 50) 94 20 
ILL. Obligi za 100 kor. s 
Gal. funduszu propin. 4 pr. w.a. = | 97 40| 98 10 
Bukow. fund. propin. 5 pr. w.a © [101 —/101 70 
Komun. Banku kr. 5 pr. (2 em.) AI Re 
' o» Hlaspr. (8em.) m | 99 701100 40 
" " n 4 pr. (4 em.) = 93 20 93 90 
Kol. lokalne dtto 4 pr. . : 93 20| 93 90 
Pożyczka m. Krakowa . . . . 93 —| 93 70 
Pożyczki kr. 4 pr. po 200 kor. 
2 OKUL SSBS ma a a y 93 80| 94 50 
Pożyczka m. Lwowa 4 pr. . . 90 80| 91 50 
s ń R 4 konwen. . 938 —| 93 70 
A szkolna krajow. 4 pr. 
a EOE a sa: 93 50| 94 20 
IV. Losy. 
M. Krakowa po zł. 20 (40 kor.). 120 —|130 — 
V. Monety. 
Dukat cesarski . 11 36| 11 48 
20 frankówka OB OGŃ 0-5 19 10| 19 20 
100 rubli rossyjskich srebrnych 250 501254 — 
s > * papierowych. 258 50|255 50 
100 marek niemieckich . 117 501117 90 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 19 kwietnia 1910. 


A. Ogólny dłng państwa. płacą żądają 
Jednolity dług państwa w banknot. 

maj-listopad 94655 9475 

. styczeń-lipiee «+ 6 ao w 0 OOOO 
Jednolity dług państwa w srebrze 

Mmtyzsieipión a a A. a 98:60 98-50 

kwiecień-październik 98:60 9880 


Bracia Tercyarze 
w Przytwisku ubogich brata Alberta 


we Lwowie, ui. Kieparowska 15, 


wykonują wszelkie naprawy mebli giętych; wy- 
rabiają śóżka składane, słemianki, Ceny umiar- 
kowane. Na żądanie zabierają meble do napra- 
wy — naprawione odsyłają. 


e: R e AN Hawa Pea A 
W Tzw A > - Lt R 


aaa 


Dom bankowy i kantor wymiany 


Sokal i Lilien 


oleea nowo urządzone 
P 4 


mc TEE EA W TECT YTY A A Yi 


Qgniotrwałe kasy pancerne z schowkami 
depozytowymi 
(Safe Deposits) 
w piwnicach swego nowego gmachn. 


Prospekty i cenniki wysyłamy na żądanie. 


e od 


eodlzirny 7 rano do 


= 


Poszukuje sią kupna 


starych MEBLI mahoniowych 


ale w dobrym stanie. 


EZ AA Ey. 


niee, G. Polli z Teyestu, R Rasch z Preg 
hr. E. Stecka z Rossyj. 

Hotel Imperial. | 

PP. dr. J. Gerder z Krakows, W. Mi- 


Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biuro ogłoszeń, | WSE z Tuczemp, R. Ken z Borysławia 


pasaż Hausmana 9, Lwów. 


specyalista ehorób wtnerycznych i skórnych 
Dr. B. RENTSCHNKE 
Lwów, ul. Krakowska 20, I. piętro. 


Schorzenia przewłoczne, nieudolność, 
Kosmetyka (usuwanie włosów z twarzy 
i brodawek) 
od 2—5 po południu. 


Przyjechali do Lwowa. 
Daia 21 kwietnia 1910. 


Hotel George'a. 
PP. hr. J. Mycielski z Przeworska, $. 


r". = 


Hotel Krakowski. , 
PP. 8. Toczyński z Doliny, dr. J. Pobi 
z Wiednie. 
Hotel Enropejski. 
PP. br. A. Aufenberg z Ostrows, M- 
Maerewska z Kijowa. 
Hotel Grand. 
PP. W. Green z Anglii, J. Johnston 7% 
z Anglii. 
Hotel Bristol. 
PP. Z. Kajin z Rossyi, E. Jakowlewa 
z Rossyi. 
Hotel pod Złotym Niedźwiedziem. 
PP. B. Wróblewski z Rossri, R. Payer 
ze Solnogradu 
Hotel Saski. 
P, J. Czechowiez z Warszawy. 
Hotel „Narodna Hostynnycia”. 
PP. I. Diunebier z Londynu, W. Tha- 


Neufeld z Berlina, A. Jełowieki z Szutrem.- | ekerty z Londynu. 


(| Koronowa waluta. — płacą żądają |  Koronowa waluta. - - płacą z żądają 
Losy z r. 1854 po 250 zł. mk. 32 pr. —= —— ba Tropa 
> „ 1860 5 500 zł. w. a. 4 a 17125 175-25 E. Obligacye iudemnizacyjuo. 
n » 1860 po 100 zł. £ pr. . 24250 24650 | Kroaeyi i Slawonii . . 9450 95:50 
n n» 1864 po 100 zł. g 3831:50 33750 | Węgier za 100 zł. 4 pr. 93:65 9465 
aoon 1864 porao m e 330 — 336— n ` 
Listy zast. domen państ. po120zł.5pr. 28875 29075 F. Inno publiczne pożyczki. 
B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa Po/. reg. Dunaju z r. 1878 los 5 pr. 10325 10425 
En a 8 krajów koronnych). Poż. F RR waj z r, 1893 los BOY 
Zd kor. RACJE. 535 943: 
Austr. renta złota wolna od podatku Bako, skie AO propinacyjne los i 
za 100 zł. 4 pr. . . . . . . 11755 LTS | za 100 zł Bpr. . . . . . . 10975 10175 
Austr. renta w wal. kor. wolna od mn |Gal. poż. kr. z roku 1893 4 pr. . 03:40 9440 
podatku 4 pr. 1. 94:50 94:70 Gal. obl. prop. z roku 1889 4 pr. . 9705 98:05 
a ME ożyczka miasta Lwowa z r. 1896 
©. Obligacye kolejowe. pro 0... <a. „46m. *. G0G6 WGB 
Kol. Areyks. Albrechta za 100 zł. 4pr. 95—  96— | Renta wloska za 100 lirów (96 ko- 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne ron) 4 pro: o ae olo. e ZSZ 
od podatka za 100 zł. 4 pr. 11555 11655 | Poż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 1Ll.— 117— 
Kol. Oes. Elżbiety za 200 zł. mk. i ę Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank. 24565 24665 
5", pr. (ostemp. akcye) . 58:50 4555 A z ; A m 
Ra A ooN Józefa za 4 @. Listy zastawne. Obiig. bipot. i listy dłużne 
MUZ WS BP. . . «.4 . .... II8:85W MOD (za 100 zł. Nom.) 
Kol. Karola Ludwika po 200 zł. mk. m: y Anglo-Austr. banku los 4th pr. . 100-50 101-50 
(ostemp. akcye) . . . . . . . 9505 9605 | Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 l. 4 pr. 9455 9555 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. koron. „n n»  Obł prem. zr. 1880 3 pr. 30275 30575 
wolne od podatku 4 pr. . 955—  96— ; % da 4. , 18888pn a 280 
í ; Bukow. zakł. kred. ziem. los 5 pr. 10125 10225 
obligacye pierwszeństwa (kolejowe). 3 A R w. he dw e 
Kol. Are. Albrechta za 300 zł. 5pr. 10450  -—'— | Gal. ake. b. hip. 10 pr. prem. los5pr. 10975 110-75 
w zlocie za 200 zł. 5 pr. . a | —— m= | a a w T Ea pr. 99:25 9975 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i Wo B_m,m, g OUA mm. 9375 9475 
SODAR A om 9... 96:85 | Gal. Tow. kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 9295 98:95 
Kol. czeskiej emiss. z r. 1895 za mom m n» 4prlos 4il 95—  86— 
AOO a Aw 09... . 96—=a07"| W w. ». Fa APR tato «z, DGDBO = 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Banku kraj. dla Galicyi Lodomeryi s 
z r. 1886, 4 pre. . . . . . . 9135 98-35 | +4 Pr. 51a lat zwrotna o 100—  100:50 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Banku SDS komun. 3 T 
. 1887, 4 . (sr) . . . . 91:50 9850 |.  emisya 42 lat Ay pr. a . . . "15 D 
BI PAD Ai z. >. | Banku kr. obl, kolej. żel. 57i I. 4 pr. 93:85 9435 
z r. 1887, 6 pre . . . . . . 9825 9925 | Austro-węg. banku 50 lat 4 pre. . 9870 99:70 
Kol. Poeci ces. Ferdynanda em, nom » 50 lat w. k.4 pr. 99— 100:— 
zam 1883, pre . 0... a OAS OJ) , ; P 
Kol. północnej ces. Ferdynanda em. Li ać a raj 44 edia 
A im, itsyll A PrO m o a a A BSO | OKA |= R z i 
Kol. pólnocnej ces. Ferdynanda em. Tow. żegl. par. po Dunaju za 400 i 
Zr. 189504 pre. „ . . . . . o 06:50 8 06:80 10.000 m. 4 pr. z r. 1882 5 l13:— 113-80 
Kol. półnoenej ces. Ferdynanda eim. Tow. żegl. par. po Dun. Em. r. 1886 pr. 11%— 113 — 
z r. 1904, 4 pre. © a a a (0680 97:80 | Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884 
Kol. bukowińskiej lokalnej za 400  MOU0ZE s 00 6 9.6 s sa Gklejlj E) 
kor 4 pw. . . . « . . . e . 0475 95-75 | Kolej Liwów-Czern. z r. 1884 za 300 
Kol. galic. Karola Ludwika 4 pr. 9550 96:50 ZŁAASDONINEN 0560 OBCO 
Kol. lwowsko-czern.-jusskiej z roku Gal. kol. lok. wschod. za 100 zł. 4 pr. —— —— 
1894 4 pr.. . . . e s . . . 95:40 96:40 | Węg.gal. kol. em. 1870 na 200 zł. 5pr. 102— 103:— 
Kol. Arcyks. Rudolfa (5alzkammer- w Z BLG00 i 4pr. 9975 —'— 
gut) za 400 marek 4 pr. . 1685 11725 
7 i M I. Losy (za sztukę). 
D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. -. 2965 38:65 
Węg. złota renta 4 pr.. 115:80  114— | Zakł. kred. dla handl, i przem. 100zł. 532-50 54250 
H s » W wal. kor. 4 pr. 9850 92:70 | Clary 40 zł. m. k . . . . . . 286— 246— 
„ obl. pr. regul. Cisy 4 pre. . —— —— | Pożyczka miasta Insbruku 20 zł. l6— —— 
„ poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 237:—  28R8:— | Losy miasta Krakowa 20 zł. . 120— 125:— 
PSE n n 90 zł. (100 kor.) 227— 285 | Pożyczka miasta Lublany 20 zł. 8155 8785 


OE Z EEROLA TŁ AOKI TCS 0 o W BZ ES o c CC 


Koronowa waluta. płacą żądają 

Puby a0złoawok 02 250— 2%0— 
Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł. 65-25 6925 
n n węg. tow. 5 zł. . . 41-25 4525 
Losy fund. Arcyks. Rudolis 10 zł, ——  —— 
Salma 40 zł. m. kk . . . . . . 281-— 298— 
Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. 115— —= 

J. Akcyo banków (za sztukę). 

Banku Anglo-Austr. 240 kor. . 31425 31525 
Peszt. Banku handl. 500 zł. . . 3670:— 83680 — 
Zakł. kred. dla handlu i przem. 665:50 666 50 
Weg. Banku kredyt. 200 zł, 820:— 821— 
Dolno austr. tow. esk. 400 kor. . 676:— 678— 
Gal. bunka hip. 200 zł. . 686— 68810 
s i dla han. i przem. 200 zł. 4235—  —'— 
Banku dla krajów koronnych 200zł. 500:— 501-— 
„  Austro-węg. 1400 kor. . . 1783— 1793 — 

n ,, Związku (Unionbank) 200 zł. 59460 59560 


Czeskiego banku związkowego 100zł. 25650 25750 
Ziynosteńska banka 100 zt. 25625 25725 


K. Akcje przedsiębiorstw transportowych. 


Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł. 44150 445:— 
mo, 5 „  Akcye zakład. 200 zł. 410— 
Kolei półn. ces. Ferd. 1000 zł. mk. 5400-— 5430:— 
Kol. Twów-Bełzec (ake. pierw.) 200zł. 40656 40750 
„ dlwów-Czern.-Jussy 200 zł. 508— 570— 

„ Lwów-Kleparów-Juworów lokal. 
33450 337 — 


406 kor. a. FO 
Austr. Tow. żegl.na Dunaju 500 zł. mk. 1134— 1140— 


—'— 


L. Akcje przedsiębiorstw przemysłowych. 


Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł. 742— 746:— 
Galie. karpackie naft, tow. 500 kor. 87%— 882 — 
Anstr. tow. górnicze Alpina 100 zł. 74175 74275 
Prag. tow. żelazn. przem. 200 zł. . 2600-— 2610:— 


Schodnicy 500 kor. +... . . 515:— 525:— 
Tur. zarz. tytoniow. 500 franków 405.50 408:— 
Trifall. tow. kop. węgla 70 zł. 290:— 292 — 
M Weksle. 
Berlin za 100 marek 5 pr. . . —— = 
Londyn za 10 funt. szt. 4 pr.. 240:671/, 24095 
Paryż za 100 franków . . .  gbi82i% ODA 
Petersburg za 100 rubli 574 pr. 254131, 255127/a 
Niemieckie banki o 0 AWG A 
Włoskie banki Jara 949278 
Francuskie banki —— —— 
Szwajcarskie banki . 95:221} 95-377] 
N. Walacty. 
Dukat cesarski z GOP AMAZNEBE 11:42 
Austr-węg. 8 guld. złota monata —-— —— 
20-frankowka . 19:10 19:12 
20-markówka . . . . 23:48 23:52 
Rossyjski półimperyał © —— —— 
Niem. banknoty za 100 marek . 11%:50 117-70 
Włoskie banknoty za 100 lir 9467! 9495 
Ruble . Wu. a WE 2-54 2:55 
EET i E 


U R Z E 
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Licytacye. 


L. cz. E. 588/9 (7) (3935) 

Zobowiązany Wolf Dawid w Krościan- 
ce niźnej. 

Edykt lieytacyjny. 

Na Żądanie Majera Herscha Scheina 
kupca w Chodorowie zastąpionego przez adw. 
dr. Brilla odbędzie się dnia 28 msja 1910 
o godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. IL lieytacya po- 
łowy realności lwh. 227 ks. gr. gm. Bukawina 
objętej wraz z przynależnościami. 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytacyę jest oceniona na 38 kor. 50 hal. 

Najniższa cena wynosi 25 kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzeduź nie przyj- 
dzie do skutku. 


Warunki lieytacyjne, które równocześnie 
zatwierdza się i odnozące się do tej nieru- 
chomości dokumenta (wyciąg tabularny, wy- 
ciąg katastralny, protokoły oeenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejryeć 
podczas godzin urzędi wych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. II. 

Takie prawa, wobee których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wytnacze- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszeze - 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomo- 
ści nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
8z0ne. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądt 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępa- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybieie na tablicy 


sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego nie i wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Chodorów, 19 marea 1910. 


L. cz. E. 416/10 (4) 
Edykt licytacyjny. 

Na ządanie Scehyji Leiklera odbędzie 
się dnia 24 maja 1910 o godzinie 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr.,5 licytacya realności lwh. 85, 405 
i 498 gminy Rozwadów objętych. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę, są ocenione na 6880 kor. 

Najniższa cena wynosi 8920 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 
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Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tejże nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas g0* 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 5. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Rozwadów, dnia 18 marea 1910. 


L. cz. E. 38/10 (5) (4495) 
W tutejszym sądzie odbędzie się dnia 
7 maja 1910 o godzinie 10 z rana lieytacy8 
realności lwh, 104 ks. gr. gm. Swoszowice 
z gruntu obszaru 1 m. 269 s? się składającej: 
Realność oceniona na 958 kor. 
Cena wywołania 688 kor. 66 hal. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Skawine, dnia 8 marca 1910. 


L. VIII/b 1482/39 
Obwieszczenie. 

Celem zabezpieczenia dostawy materya- 

ów faszynowych do budowli na rzece Stryju 
pod Dalibami-Stryjem-Wierczanami w km. 
od 41:500 do 35:800 zezwolonych przez Ko- 
misyę krajową regulacyi rzek galicyjskich na 
. posiedzeniu wykonać się mających w la- 
tach 1910 i 1911 odbędzie się dnia 4 maja 
1910 o godzinie 12 w południe (ezas kolejo- 
wy) rozprawa ofertowa w e. k. Kierownictwie 
budowy regulacyi Stryja w Stryju. 

Ilość w powyższym czasie dostawić się 
mających materyałów wynosi około: 

5030 m.* faszyn wiklowych, 

10.000 m.’ faszyn lasowych, 

225.000 sztuk kołków faszynowych. 

Powyżej podana ilość materyałów war- 
tości fiskalnej około 39.000 koron ma być 
dostarczoną do budowy częściowo w ter- 
minach oznaczonych przez e. k. Kierowni- 
ctwo budowy regulacyi Stryja w Stryju i 
może być w razie zwiększenia lub zmniej- 
Szenia zapotrzebowania o 20 pre. zwiększona 
ub zmniejszona, przedsiębiorca jednak w ra- 
zie zwiększenia dostawy nie może żądać wyż- 
Szej ceny za materyały w większej ilości 
dostarczone, ani też rościć sobie jakiehkol- 
wiek pretensyi do skarbu Państwa w razie 
zmniejszenia dostawy. 

Warunki dostawy i wykaz cen jednostko- 
wych przejrzeć można w godzinach urzędo- 
wych w wymienionem e. k. Kierownietwie bu- 
dowy, gdzie także do godziny 12 w południe 
oznaczonego na rozprawę dnia, mają być 
wnoszone oferty sporządzone ściśle według 
przepisanego wzoru, zaopatrzone znaczkiem 
stemplowym na 1 kor. iw wadyum w kwo- 
cie 1000 koron, w gotówce lub pupilarnych 
papierach wartościowych, obliczonych według 
kursu z dnia poprzedniego. 

W ofercie sporządzonej według poniżej 
podanego wzoru ma być podany jednolity 
opust z cen fiskalnych dla całej dostawy 
wyrażony cyframi i słowami. 

Oferty wniesione po godzinie 12 ozna- 
czonego dnia nie będą przyjęte, oferty zaś 
oddane w innym urzędzie, albo niezaopa- 
trzone znaczkiem stemplowym lub w wa- 
dyum, niesporządzone ściśle w sposób prze- 
pisany, opiewające na częściową dostawę, 
wyrażające różnoraki opust z cen fiskalnych 
dla różnych materyałów lub zaopatrzone do- 
piskami, nie będą uwzględnione. 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 15 kwietnia 1910. 
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(Wzór oferty.) 
Oferta. 


Stempel 


1 kor. 


Mocą| której ja (my) niżej podpisa- 
Ry (ni) obowiązuję (my) się w latach 1910 
i 1911 dostarczyć w terminach przez e. k. 
Kierownietwo budowy regulacyi Stryja w 
tryju oznaczonych, materyały faszynowe do 
udowli regulacyjnych na rzece Stryju pod 
Dulibami - Stryjem - Wierczanami w km. od 
41500 do 35800 w ilości i pod warunkami 
podanemi w obwieszczeniu za opustem . 
+... . (cyframi i słowami) ods:tek z 
een fiskalnych. 

Warunki licytacyjne znane mi (nam) 
8ą dokładnie i poddaję (my) się takowym 
bez żadnego zastrzeżenia. 

Jako wadyum składamy (my) kwotę 
(papiery partościowe) 1000 kor. wyraźnie 


1000 kor. 
W . dnia 1910. 
Podpis i miejsce zamieszkania. 


L. ez.. E, 1555/9 (3) (4501 1—3) 

Dnia 4 maja 1910 o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 1 liecytacya: 

a) realności objętej lwh. 484 ks. gr. 
gminy Hnizdyczów ocenionej na 430 kor., 

b) połowy realności objętej lwh. 61 ks. 
£r. tej samej gminy, oc»nionej na 2425 kor., 
2 czego na budynki przypada 580 kor, a na 
Ziemię 1845 kor. 

Najniższa oferta wynosi odnośnie do 
realności ad a) kwotę 280 kor., «zaś ad b) 
wotę 1617 kor., poniżej której sprzedaż nie 
Przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i dokumenta może 
każdy przejrzeć w sądzie. 

Č. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Zydaczów, 25 marca 1910. 


L. cz. E. 1580/9 (4) (4500 1—38) 
Dnia 11 maja 1910 o godzinie 9 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
Mienionym, w biurze Nr. I. licytacya 2/6 
Części realności objętej lwh. 15 ks. gr. gm. 
lizdyczów zobowiązanego Stefana Chomcija 
asne ocenione na 2316 kor. 66 hal., z czego 
la budynki przypada 356 kor. 66 hal., zaś 
na grunta kwota 1960 kor. 
-~ Cena najniższej oferty wynosi kwotę 
1045 kor., poniżej tej ceny Sprzedaż nie 
Drzyjdzie do skutku. 
X Warunki licytacyjne i dokumenta, może 
źdy mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
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czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- | obszaru 3 ar. 30 mē, pgr. 1535/3 ogród ob- 


mienionym, w biurze Nr. I. 
0. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 
Żydaczów, dnia 9 kwietnia 1910. 


U. em. E. 14549 (4) (4453 1—38) 
Orozomene meperopry. 

Ha nonnpane Emisi Jlesnuwoi i Ka- 
poginu Pamgeposoï, 3acrynJeHMx. uepe3 
axpokara gp. Boaorumapa SaraitkcBAUa, 
Biqóyne ca 24 maa 1910 mepes uoa1yxHeu 
o ll rogani B Huame O3HaYeHiM CyXl, KOM- 
Hara u. 14 meperopr peaabHmocTn oónaroi 
BHKA30M rINOTEUHAM 4. 465 KEHrH VpyHTO- 
BOi rpomaqm karacrpaibHoi Besuki oum 3 
UPANAJERHOGIMK, CKAAMAIYOrO CH 3 5 MEN 
OBOUEBNX, 3 AMI i OLOPOJKEHA. 

Iporaru cd Marga HejqBNiKUMICHB © 
oniiema wa 4280 kopoH, HpueaieKHicIb Ka 
100 xopor. 

Haftensiia Io,rada BAHOCHTD 28806 kop. 
67 cor., mommame roi wBoru He BiąÓy je 
CA Npojask. 

VeaoBia neperopry, Aki 3apasom 3a- 
TBCpzyicyECL 1 TpaMOTH BLĄHOCAGI CA JO HG- 
ABHWHMOCTH MOLYTD Tİ, M0 MAIOTB OXOTY 
KY IOBATH, neperIaHyrA B HAZME O3HdUe- 
HIM cyqi kowHara Y. 14 miyuac POĄHA ypa- 
OBAX, 

Ipara, Korpi n upoąak pouan He- 
AOUYCTHMON  FAIEKINE HUHNMISNIMNE Ha NAM 
CyjĄOBIN, BUSHAUERIM 40 ueperopry, mepex 
neperoproM 8ro1ocHru B cyji, ðo UHukNIe 
IXO 40 HCĄBHYKUMOGTH CAMOÏ BiKe ÕLIDE He 
MOTYTK ÓyjH BLĄROMEHI. 

O padbiimx BUNATKAX NOCTYHOBARA 
neperoproBoro. ypiroMaArA ca 6yge ocon, 
AIA korpax mig wojt uac MO H0 HECABHWHN- 
MOCEM skich HpaBa aĝo narapi cyTŁ yera- 
HOBJIepi a60 B TOKY HNOCETYN"BAHA IepeTop- 
TOBOTO VCTAHOBJEHI ÓyjYTh, B TİM BATAJJKCY 
TIJDKO upufnren B Cy mi, AK Óm ONH aHi He 
MElIKa1H B OÓJACIU HMIME OZHAJCHOrO CY- 
Ay, AKI He BEKABATM ITOIMEHHO NOBROBJIACTNA 
AAA x0pydeHb MEIKAIOGOPO B MICNHEEOCTH 
CYAY. 

I. x. nopiwoBnń Cya, Bim V. 

KpakoBen, AHA 29 mapra 1910. 


L cz. E 2882/9 (6) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Powiatowej Kasy oszczę- 
dności w Śniatynie odbędzie się dnia 17 maja 
1910 o godzinie 8 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym w biurze Nr. 6 licyta- 
cya, 8 to: 

a) realności obj. lwh. 2240 gm. Han- 
kowce, ocenionej na 1042 kor. 54 hal., a 
składającej się z pb. lk. 215 obszaru 1 ar. 
62 mê, na której stoi dom z drzewa słomą 
kryty i stajnia z pręcia, tudzież pgr. lk. 
3029/2 rola obszaru 18 ar. 80 m?. Najniższa 
oferta wynosi 694 kor. 67% hal., 

b) realności obj. lwh. 2628 tejże gminy, 
ocenionej na 1180 kor. 92 hal, a składają- 
cej się z pgr. lk. 3262 rola. Najniższa oferta 
wynosi 753 kor. 95 hal., 

e) 6/7 części realności lwh. 2640 tejże 
gminy, ocenionej na 544 kor. 20 hal., a skła- 
dającej się z pgr. lk. 3030/1 obszaru 45 ar. 
AA Najniższa cena wynosi 362 kor. 82 
hal. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 9. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowania 
liceytacyjnego powstaną, zawiadamiane będa o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je- 
dynie przez przybicie na tablicy sądowej 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy 
mienionego i nie wskażą temuż sądowi peł- 
nomoenika do doręczeń, w siedzibie sąde 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sniatyn, dnia 7 kwietnia 1910. 


(4496 1—2) 


L. cz. E. 2192/9 (24) 

Edykt licytacyjny. 
_ Na żądanie Banku zaliczkowego w Czort- 
kowie odbędzie się dnia 4 maja 1910 o go- 
dzinie 10 przed południem w sądzie niżej wy 

mienionym, w biurze Nr. II. licytacya: 
a) realności lwh. 2533 gm. kat. Czort- 
ków z Wygnanką, składającej się z pb. 659 
o powierzchni 1 a. 94 m*, pb. 660 o po 
a ar. 37% m*, pgr. 1532/2 ogród o 
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wierzchni 2 
powierzchni 7 ar. 06 m*, pgr. 1584 ogród o 
powierzchni 1 ar. 80 m?, 

b) 390/700 części realności lwh. 457 
gm. kat. Czortków z Wygnanką, składającej 
się z pgr. 1538 rola obszaru 15 ar. 11 m*, 
pgr. 1541 rola obszaru 19 ar. 18 m? per. 
1542/1 rola obszaru 50 ar. 07 m*, per. 1543/4 
rola obszaru 6 ar. 47 m?, pgr. 1535/2 ogród 


dnia 22 kwietnia 1910. 


szaru 8 ar. 81 m?, 

e) realności lwh. 738 gm. kat. Czort- 
ków stary o powierzchni 88 m? 

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione na: ad a) 142% kor., ad 
b) 2758 kor. 40 hal., ad e) 832 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 951 kor. 
32 hal., ad b) 1886 kor. 60 hal., ad e) 554 
kor. 66 hal., poniżej tych cen sprzedaż nie 
przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. VIII. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
lieytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybieie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Czortków, 16 lutego 1910. 


L. cz. E. 1540/9 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Mojżesza Rindera kupca w 
Chrzanowie odbędzie się dnia 4 maja 1910 
o godzinie 9 z rana w sądzie niżej wymie- 
niouym, w biurze Nr. 13 lieytacya 1/2 real- 
ności lwh. 53 ks. gr. gm. kat. Nieporaz, 
składającej się z gruntu ornego i pastwisk 
w obszarze około 7 morgów. 

Czysta nieruchomość wystawiona na li- 
cytacyę, jest ocenioqa na 2700 kor. 

Najniższa cena wynosi 1800 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości 
dokumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 
strałny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
kazdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 13. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sz licytacys byłahy niedepuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, imaczaj roszcze 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyby być już ze skutkiem podna 
SZODE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądż w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wanią jedynie przez przybicie na tablicy s3- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu ni- 
żej wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
„amieszkełego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IE. 


Krzeszowice, dnia 22 marca 1910. 
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L. cz. E. 238/10 (10) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Salamona Chaima Rosen 
berga w Dębicy odbędzie się dnia 13 maja 
1910 o godzinie 9:80 rano w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 5 w Debiey iicy- 
tacya realności lwh. 53, 289 i 240 gm. kat. 
Brzezówka objętych, dłużników Anieli, Ste- 
fana i Anny Patrów własnością będących 
wraz z przynależnościami, składającemi się: 
a) parcel gruntowych, b) parceli budowlanej, 
e) domu mieszkalnego z drzewa budowanego, 
papą krytego, stodoły, stajni, chlewów i p.- 
wnicy. 

Nieruchomości te wystawione na licyta- 
cyę, są ocenione: a) 8% realności lwh. 58 
Brzezówka na 16.675 kor., b) całej realności 
lwh. 230 na 9460 kor., e) całej realności 
lwh. 240 ks, Brzezówka na 16.400 kor., przy- 
należności ad c) 1820 kor. 50 hal. 

Najniższa oferta wynosi: ad a) 12.450 
kor., ad b) 6320 kor., ad c) 11.747 kor., po- 
niżej tej eeny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które się zatwier- 
dza i odnoszące się do tych nieruchomości 
dokumenta, (wyciąg tabularny, wyciąg ka- 
tastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podezas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, wobee których nminiej- 
saa Jicytacya byłaby niedopuszczalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznacze- 
nym terminie licytacyjaym, inaczej roszeze- 
ma tego rodzaju co do samej nieruchomości 


(4478) 


nie mogłyby być już ze skutkiem podno- 
SZORE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych prawach bądź obe- 
enie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Dębica, dnia 6 kwietnia 1910. 


L. cz. E. 4455/9 (4) (4450) 

Dnia 20 maja 1910 o godz. 9 przed po- 
łudniem w sądzie tutejszym w biurze Nr. 
11 odbędzie się licytacya a) realności lwh. 
107, b) lwh. 41% ks. gr. gm. Lacko stano- 
wiących role. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
oceniono a) na 128 kor., b) na 718 kor. 

Najniższa cena wynosi ad a) 82 kor., 
ad b) 446 kor. 

Warunki lieytacyjne i dokumenta przej- 
rzec można w biurze Nr. 11. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział IV. 


Dobromił, dnia 9 kwietnia 1910. 


L. cz. E. XVI. 2950,9 (11) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Maryi 1-o Bieleckiej, 2-0 
Kisslinger zastąpionej przez adw. dr. Jasiń- 
skiego odbędzie się dnia 25 maja 1910 o 
godzinie 10 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, w sali Nr. II. licytacya: 

1. 3/8 części realności objętej lwyk. 
hip. 219/IIT. ks. grunt. m. Lwowa, 

2. realności objętej lwyk. hip. 789/111 i 

8. realności objętej lwyk. hip. 220/IIE 
ks. gr. m. Lwowa wraz z przynależnościami 
blizej w tus. protokole ocenienia E. XIV. 
2950/9 (7) opisanymi. 

Części nieruchomości wystawione na li- 
cytacyę, są ocenione: ad 1. na 1008 kor. 50 
hal., ad 2. na 1575 kor., ad 8. na 172 kor., 
przynależności zaś ad 1. na 8 kor. 80 hal., 
ad 2. na 20 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 508 kor. 
55 hal, ad 2. 797 kor. 50 hal, ad 3. 86 
kor., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, które się równo- 
cześnie ustala i odnoszące się do tych nierucho- 
mości dokumenta (wyciąg tabularny, wyciag 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) 
może każdy, mający chęć kupienia, przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. XVI. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
sza licytacya byłaby niedopuszezslną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
tym terminie lcytacyjnym, inaczej roszeze- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
nie mogłyhy byś juź ze skutkiem podno- 
szote. 

Te osoby, dla których jakie prawa iub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przez przybicie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd pow. 8. I, Oddział XVI. 


Lwów, dnia 25 marca 1910. 


L. cz. E. 43189 (7) (4831) 
Dnia 20 maja 1910 o godzinie 9 ra- 
no w sądzie tutejszym odbędzie się licytacya 
realności iwh. 562 ks. gr. gm. Huczko 1., 
stanowiącej rolę powierzchni 1 ha 63 ar. 
14 m’. 
Nieruchomość 
3158 kor. 
Najniższa cena wynosi 2102 kor. 
Warunki licytacyjne i dokumenta przej- 
rzeć można w biurze Nr. 11. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Dobromil, dnia 9 kwietnia 1910. 


(4507) 


ta oceniona jest na 


L. cz. E. 1966/9 (10) (4447) 

Dnia 19 maja 1910 godzina 11 przed 
południem odbędzie się w sądzie tut. biuro 
Nr. 12 lieytacya realności lwh. 8 i 150 km. 
Łukswica. 

Nieruchomość jest oceniona lwh. 8 
na 4227 kor. 90 hal., lwh. 150 na 36 kor. 

Najniższa cena wynosi lwh. 8, 2818 
kor. 60 hal., lwh. 150, 24 kor. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie tutejszym, biuro 
Nr. 12. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 


Lisko, dnia 15 kwietnia 1910. 


L. ez. E. 1727/9 (4) (4448) | 
Dnia 19 maja 1910 gedzina 9 rano wi 
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Tenże kurator ma Józefa i Annę Droz- iL. cz. ©. I. 44/10 (5) 


dowskich w wymieniczej sprawie na ich 


sądzie tut., biuro Nr. 12 odbędzie się licyta- | koszt i niebezpieczeństwo tak długo zastępy- 
cya połowy reatności lwh. 146 kg. Rudeńka. | wać, aż albo sami w sądzie się zgłoszą, lub 


Nieruchomość ta jest oeenioną na 800 
koron. 

Najniższa cena wynosi 533 kor. 38 hal. 

Warunki licytacyjne i inne dokumenta 
przejrzeć można w sądzie tutejszym, biuro 
Nr. 12. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Lisko, 15 kwietnia 1910. 


Wyroki prasowe. 


Hd. em. Pr. 49/10 (2) (4502) 
Oroxomene. 

B Imenu Gro BesmuecrBa Iicapa ! 

II. x. Cya kpuesuit ada cuipaB kap- 
HEX y JIbBOBI pimus Ha niącraBi $$ 489 i 
493 3ax. kap. i $ 87 sax. mpac, mo amict 
aprmky.ry ymlmenoro B uncsi 14 waconnmcn 
„oeMIA i Bona* 3 ana lo nkBiraa 1910 
nią Hannucer : „sKeprBa BiAcKkOBOTO cy zy * Mi- 
THATE B COÓl 3HaMEHA HDOBHHM 3apr. IV. zax. 
8 aBa 17 rpyama 1862 Hp. 8 Aua. 3 poky 
1863 i nporo yenpaBex.IuB.1eRa €eTB 3ApA- 
mwena 1epe3 m. K. IIpokyparopa xepaBHOro 
kondickara cel 1aeonuch B AHM 15 ĄqBBITHA 
1910. 

B machixok roro pimens a360poReRe 
ecTb IaJIBMe MmupeRe TOro apruky.y a 3a- 
panui Haknar Mae óyru 3HHINeHNA. 

JIBBiB, gna 17 xsBirma 1910. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. Prez. 840 (18) P./10 (4401 3—3) 
Prezydent c. k. wyższego Sądu krajo- 
wego we Lwowie zamianował dla drugiej 
zwyczajnej kadencyi posiedzeń Sądów przy- 
sięgłycb przy e. k. sądzie obwodowym w 
Samborze dnia 30 maja 1910 o godzinie 
8'30 rano się rozpoczynającej, przewsdniczą- 
cym e. k. radcę Dworu i prezydenta sądu 
obwodowego Marcelego Tustanowskiego, a 
zastępeami przewodniczącego: c. k. wicepre- 
zydenta sądu obwodowego dr. Fryderyka 
Jakubowskiego, tudzież e. k. radców sądu 
krajowego Karola Reinera, Leona Bereżni- 
ckiego, Jacka Zyborskiego, Jana Turkiewi- 
cza, Jana Dębickiego i Maryana Misińskiego, 
Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 
Sambor, dnia 14 kwietnia 1910. 


L. cz. O. II. 127/10 (1) (4823 3—3) 
Edykt. 

Przeciw Michałowi Kurtiakowi przed- 
tem w Birczy starej zamieszkałemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Zo- 
stał do c. k. sądu powiatowego w Birczy 
przez Piotra Iwaniszyna w Birczy starej po- 
zew o 860 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 9 maja 1910 o godzinie 8 rano do te- 
go sądu, Nr. I. 

Celem strzeżenia praw pozwanego Mi- 
chała Kurtiaka ustanawia się pana dr. Zie- 
lińskiego adwokata w Birczy, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego Michała Kurtiaka w rzeczonej spra- 
wie na jego koszt i niebezpieczeństwo, do- 
póki on w sądzie się nie zgłosi, lub peł- 
nomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bircza, dnia 25 marca 1910. 


L. cz. C. I. 109/10 (1) (4168 3—3) 

Przeciw Jakóbowi Filut, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e. k. sądu powiatowego w Skałacie przez 
Israela Sassa pozew o zapłacenie 400 kor. 
z pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono roz- 
prawę na dzień 9 maja 1910 o godzinie 9 
rano, biuro Nr. 1. 

Celem strzeżenia praw powyższego usta- 
nawia się pana dr. Gottfrieda adw. w Ska- 
łacie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej Sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on sam w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Skałat, dnia 8 kwietnia 1910. 


L. cz. hip. 4172 i 4173/9 (3480 2—3) 

Dla Józefa i Anny Drozdowskich da- 
wniej w Tarnopolu zamieszkałych, należy do- 
ręczyć uchwałę z 17 listopada 1909 Dz. hip. 
3766/9, wedle której ma być zaintabulowane 
prawo własności realności objętej wykazem 
hip. 1. 1005 księgi gr. Tarnopol — na rzecz 
Heni Taffet. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie Józef i 
Anna Drozdowscy przebywają, ustanawia się 
dla strzeżenia ich praw kuratora w osobie 
adwokata dr. Celestyna Blausteina w Tar-, 
Ropolu. | 


pełnomocnika wymienią. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział Y. 
Tarnopol, dnia 21 stycznia 1910. 


L. cz. Tab. 928;10 
Edykt. 

W stanie biernym realności lwb. 1147 
ks. gr. gm. m. Krakowa objętej, własneść 
Domu przytułku dla ubogich starych kobiet 
fundacyi ś. p. Anastazyi hr. Sołtykowej sta- 
mowiącej, zaintabulowany jest w poz. 2 on. 
następujący wpis: 

„Wnieś. 21 sierpnia 1848. Na zasadzie 
aktu notaryalnego z 18 sierpnia 1848 prawo 
zastawu dla sumy 800 złp. z.5 pre. na rzecz 
mas depozytowych następujących: a) Karola 
Rosena w kwocie 360 złp., b) Teresy Po- 
tkańskiej w kwocie 290 złp., c) Wincentego 
Ankwicza w kwocie 150 złp. (w srebrze) za- 
pisano“. 

Gdy od chwili zaintabulowania wymie- 
nionych pretensyj upłynęło już przeszło 50 
lat, a przez ten czas uprawmieni nie pobie- 
rali żadnych spłat ani na kapitał, ani na 
procents, ani też w inny jakiś sposób praw 
swych nie wykouywali, jak również są nie- 
znani z miejsca pobytu, przeto na wniosek 
Domu przytułky dla ubogich starych kobiet 
fundacyi $. p. Anastazyi hr. Sołtykowej i po 
myśli $ 118 ust. hip., wzywa się powyżej 
wymienionych uprawnionych z powyższego 
wpisu, względnie ich spadkobiereów, by 
w ciągu jednego roku to jest do 31 marca 
1911 r. prawa swoje w tutejszym sądzie 
zgłosili pod rygorem, że po upływie tego 
czasu wpis powyższy na wniosek Domu przy- 
tułku dla ubogich starych kobiet fundacyi 
s. p. Anastazyi hr. Sołtykowej wykreślony 
zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Kraków, dnia 6 marca 1910. 


(3625 2—3) 


L. cz. Ów. II. 485/10 (2) 
Edykt. 

Przeciw Józefowi Kalembie z Dobczyc, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siona została do c. k. Sądu krajowego jako 
handl. w Krakowie przez Stowarzyszenie po- 
życzkowe i oszczędności „Wzajemna Pomoc“ 
w Dobczycach skarga wekslowa o 280 kor. 
z pn. 

Ę Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty do l. ez. Ow. II. 485/10 (1) 

Celein strzeżenia praw Józefa Kalemby 
ustanawia się pana dr. Tadeusza Gluzińskie- 
go adw. w Krakowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego kcszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełaomoenika ni: zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział II. 

Kraków, dnia 7 marca 1910. 


(3458) 


L. cz. O. II. 128/10 (2) (4475) 

Przeciw nieobj. masie spadkowej ś. p. 
Jędrzeja Dudka i Antoniemu Swiniakowi, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- 
siony został do c. k, sądu powiatowego w 
Brzozowie przez powiatowe Towarzystwo za- 
liezkowe w Brzozowie pozew o 820 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczony Zo- 
stał termin na dzień 17 maja 1910 o godz 
8 rano. 

Celem strzeżenia praw nieobj. masy 
š. p. Jędrzeja Dudka i nieobecnego Anto- 
niego Świniaka ustanawia się pana Józefa 
Konieczkę wójta w Humniskach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie oby- 
dwóch pozwanych w rzeczonej sprawie na 
ich koszt i niebezpieczeństwo, dopóki oni 
w sądzie się nie zgłoszą, lub pełnomocnika 
nie zamianują. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 

Brzozów, dnia 11 kwietnia 1910. 


L. ez. Om. I. 3/10 (1) (3421) 

l Edykt 

W sprawie Kasy zaliczkowej w Sano- 
ku, toczącej się przed e. k. sądem powiato- 
wym w Sanoku przeciw Antoniemu Demko- 
wiczowi 0 wydanie nakazu zapłaty sumy 
9.000 kor. ma być doręczony nakaz zapłaty 
z dnia 14 lutego 1910 liczba czynności Cm. 
( 3/10 (1). 

Ponieważ niewiadomo gdzie pozwany 
przebywa, ustanawia się w celu strzeżeniA 
jego praw kuratora w osobie pana dr. Emila 
Gawła adwokata w Sanoku. 

Tenże kurator zastępywać będzie powyż- 
szego pozwanego w rzeczonej sprawie na 
jego koszt i miebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1. 

Sanok, dnia 17 marca 1910. 


(4490) 
Edyki. 

Przeciw Kseńce Batiuk, której miejsce 
pobytu jest nieznane, wniesiony został do 
c. k. sądu powiatowego w Mostach wielkich 
przez Fedka Łukowskiego i tow. w Dwer- 
cach pozew o własność parcel wchodzących 
w skład lwb. 268 gm. Dworce. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną Z0- 
stała ustna rozprawa na dzień 28 kwietnia 
1910 o godzinie 9 rano w biurze Nr. 6. 

Celem strzeżenia praw Kseńki Batiuk 
ustanawia się pana adw. dr. Kamma w Mo- 
stach wielkich, kuratorem. 

Tenże kurator zestępywać będzie Kseń- 
kę Batiuk w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w są- 
dzie się nie zgłosi, lub pełuomocnika nie 
zamianuje. 

0. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Mosty wielkie, daia 14 marca 1510. 


L. ez. ©. II. 53/10 (1) (4489) 
Edykt. 

Przeciw Ołeksie Zadorożnemu, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony z0- 
stał do tut. sądu pozew przez Annę Nowi- 
cką 1 śl. Zadorożną 2 śl. Zełeną o własnośś 
pgr. 1181/2 lwh, 417 gminy Jabłonów. 

Termin wyznaczono na 4 maja 1910 o 
godzinie 10 rano. 

(elem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się kuratorem dr. Andermanna adwo- 
kata w Kopyczyncach. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w tej sprawie na jego koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki tenże w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Kopyczyńce, dnia 7 kwietnia 1910. 


L. cz. Og. I. 10/10 (8) (4463) 
Edykt. 

Przeciw Leibowi Ehreubrodowi, które- 
go miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony 
został do c. k. sądu obwodowego w Brzeża- 
nach przez firmę „Nowy lwowski młyn pa- 
rowy D. Axelbrad i Syn we Lwowie*, po- 
zew o 1822 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wyznaczoną Zo- 
stała pierwsza audyencya na dzień 6 maja 
1910 o godzinie 9 rano w tut. sądzie Nr. 12. 

Celem strzeżenia praw Leiba Ehren- 
broda ustanawia się pana dr. Celestyna Frie- 
da adw. w Brzeżanach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszi i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział I. 

Brzeżany, dnia 18 kwietnia 1910. 


L. cz. ©. I. 160/10 (1) (4479) 
Edykt. 

Przeciw niewiadomemu z miejsca po- 
bytu Fedorowi Fedoruk, którego miejsce po- 
bytu jest nieznane, wniesiony został do c. k. 
sądu powiatowego w Jelatynie przez Onu- 
frija Bodnariuka pozew o zapłatę kwoty 
299 kor. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczoną 
została w tut. sądzie audyencya na dzień 6 
maja 1910 o godzinie 9 rano, sala rozpraw 
Nr. 20. 

(elem strzeżenia praw Fedora Fedoru- 
ka ustanawia się pana adwokata dr. Ander- 
mana w Delatynie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie tegoż 
w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
bezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


L. ez. ©. I. 181/10 (1) 
Edykt. 

Przeciw Frankowi Hapyn, którego miej- 
sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e. k. sądu powiatowego w Kopyczyńcach 
przez Kazimierza Kinal pozew o 262 kor. 

Termin wyznaczono na dzień 17 maja 
1910. 

(elem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się kuratorem adw. dr. Andermana 
w Kopyczyńcach. 

Kurator zastępywsć będzie pozwanego 
w tej sprawie na jego koszt i niebezpie- 
czeństwo, dopóki tenże w sądzie się nie 
zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Kopyczyńce, dnia 8 kwietnia 1910. 


(4488) 


L. cz. Ów. a. (3466) 
d ; 

Przeciw Nachmanowi Weichselbaumo- 
wi, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wniesiony został do e. k. sądu obwodowego 
w Nowym Sączu przez (Chaima Kleinmanna 
w Nowym Sączu pozew o 1200 kor., 500 kor. 
i 350 kor. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty 14 stycznia 1910. 


mom. voc AZ O ZZO A AZ A OZ ZNA OO A Z OZI) J)JJQ) c) a A  AA a a  N 


t L. ez. Ow. 647,10 (1) 


Celem  strzeżenia praw  Nachman8 
Weichselbauma ustanawia się pana dr. Emile 
Pasionka adwokata w Nowym Sączu, kura- 
torem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Nachma” 
na Weichselbauma w rzeczonej sprawie D% 
jego koszt i niebezpieczeństwa, dopóki on W 
sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nić 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Nowy Sącz, dnia 10 lutego 1910. 


L. cz. Gw. 184/10 (2) (3413) 
Edyśt. 

Przeciw Janowi OChyłła z Posady 8% 
nockiej, którego miejsce pobytu jest niezna” 
ne, wniesiony został do c. k. sądu obwo” 
dowego w Sanoku przez Jana Bokalika W 
Strożach małych pozew o wydanie nakazu 
zapłaty sumy weksiowej 400 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydany został 
dnia 7 lutego 1910 nakaz zapłaty do Ów: 
184/10 (1). 

Celem strzeżenia praw Jana Chyłty 
ustanawia się pana dr. Walewskiego adwo- 
kata w Sanoku, kuratorem. 

Tenże kurator zastępy wać będzie swego 
kuranda w rzeczonej sprawie na jego koszt 1 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie SIę 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje- 

C. k. Bad obwodowy, Oddział II. 


Sanok, dnia 25 lutego 1910. 


(3412) 


Przeciw Mikołajowi Dziuła z Królika 
wołoskiego, którego miejsce pobytu jest nie- 
znane, wniesiony został do e. k. sądu obwo* 
dowego w Sanoku przez dr. Ignacego Biele- 
ekiego lekarza okręg. w Rymanowie, pozew 
o wydanie nakazu zapłaty sumy wekslowej 
1200 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydany został 
dnia 7 marca 1910 nakaz zapłaty do Ow. 
368/10 (1). 

(elem strzeżenia praw Mikołaja Dziu* 
ły ustanawia się pana dr. Gawła adwokata 
w Sanoku, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie swe- 
go kuranda w rzeczonej sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 84- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział II. 

Sanok, dnia 7 marca 1910. 


L. ez. Ow. 863/10 (1) 
Edykt 


(3586) 
BEd y kt. 

Przeciw Nykole Michajliszyn ktorego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony zo- 
stał do e. k. sądu obwadowego w Stryju 
przez Mechla Steinkleina kupca w Brzozdo- 
wcach pozew o 200 kor., 200 kor. i 200 kor. 


Na podstawie pozwu wydano nakaz 
zapłaty. 
(elem  strzeżenia praw nieobecnego 


ustanawia się pana dr. Lindenbauma adw. 
w Stryju, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
Oddział II. 
Stryj, dnia 19 marca 1910. 


L. ez. Ow. III. 139/8 (21) 
Edykt. 

Naftalemu Weinbergerowi, w sprawie 
toczącej się przed e. k. sądem krajowym W 
Krakowie przeciw Jakóbowi Offenowi kupco” 
wi w Bochni o 8.460 kor. i 2.100 kor. ma 
być doręczoną uchwała z dnia 5 marca 1910 
liczba czynności Ów. III. 139/8 (21), którą 
dozwolono egzekucji. 

Ponieważ niewiadomo, gdzie obecnie 
Naftali Weinberger przebywa, ustanawia SIĘ 
dlań w celu strzeżenia jego praw kuratora 
w osobie pana dr. Kazimierza Janotę w Ry- 
manowie. 

Tenże kurator zastępywać będzie po” 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego kosz 
i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie SIQ 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje: 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział III. 

Kraków, dnia 5 marca 1910. 


L. ez. 0. IL 157.10 (1) (4498) 
Przeciw nieobecnemu Seinwlowi Leibie 
Bodenstein z Rymanowa, wniósł Antoni Ki- 
lar z Iwonieza pozew o rozwiązanie umowy 
najmu i zapłatę 120 kor. 
Ustną rozprawę wyznaczono na 20 
kwietnia 1910 o godzinie 9 rano w biurze 1 
Kuratorem dla pozwanego ustanowiono 
e. k. notaryusza Kaliniewicza w Rymanowie: 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 


Rymanów, dnia 29 marca 1910. 


(8624) 


- 
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L. ez. C. IV. 89/10 (2) 
Przeciw Stefanowi Romancsakawi z Be- 
Ska, którego miejsce pobytu jest nieznane, 
wnisół Hnat Kuśnierz pozew o 400 kor. 
.  Audyencya 19 kwietnia 1910 o godzi 
nie 8:30 rano. 
Kuratorem ustanowiono dr. 
ymanowie. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 
Rymanów, dnia 5 kwietnia 1910. 


(4494) ; 


Placzka w 


L. cz. Gw. 151/10 (8) 
Edykt 

Przeciw Dawidowi Majerowi Hamels 
dorfowi z Andrychowa, którego miejsce po- 
bytn jest nieznane, wniesiony został do c. k. 
sądu obwodowego w Wadowicach przez To- 
warrystwo kredytowe dla handlu i przemy- 
słu w Wiśniczu pozew o 1600 kor. zpu. 

Na podstawie pozwu wydano weksiowy 
nakaz zapłaty. 

Celem strzeżenia praw Dawida Majera 
Hamelsdorfa ustanawia się pana dr. Izydora 
Daniela adwokata w Wadowicach, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać hędzie pozwa- 
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i nie- 
Bzpieczeństwo. dopóki on w sądzie się nie 
zgłesi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IT. 
Wadowice, dnia 12 marca 1910. 


L. ez. Gw. III. 555/10 (1) 
Edykt 


(3488) 


(3623) 


Przeciw Feliksowi Ziejce, którego miej- 
Sce pobytu jest nieznane, wniesiony został 
do e. k. sądu kraj. jako handl. w Krakowie 
przez p. Izaka Dorfa pczew o 246 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano nakaz za- 
płaty z dnia 19 marca 1910 Cw. III. 
555/40 (1). 

Celem strzeżenia praw Feliksa Ziejki 
ustanawia się pana dr. Adolfa Grossa adw. 
w Krakowie, kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej Sprawie na jego 
koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on w 83- 
dzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika nie 
zamian uje. 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy | 

Oddział 1H. 

Kraków, dnia 19 marca 1910. 


L. ez. Dz. hip. 525/10 (4403) 

Dia niewiadomej z miejsca pobytu Hanki 
Szablij z Czernichowa, celem doręczenia 
uchwały z dnia 2! stycznia 1910 1. dz. h. 
171/10 wraz z uchwałą c. k. sądu powiato- | 


wego w Tarnopolu z dnia 18 listopada 1909 
l. dz. h. 5582/9 dotyczącej intahulacygi prawa 
własności parceli grunt. l. kat. 957/3 w Ozer- 
michowie na jej rcecz — ustanawia się ku- 
Tatora w osobie adwokata p. dr. Izydora Ho- | 
łubowieza w Tarnopolu. i 

Rzeczą jest kuratora Hankę Szablij w | 
tej sprawie na jej koszt i niebezpieczeństwo 
tak długo zastępywać, aż sama się zgłosi w 
sądzie lub pełnomocnika wymieni. 


C, k. Sąd obwodowy, Oddział V. 
Tarnopel, dnia 28 marea 1910. 


| 


L. cz. E. 995/9 (7) l (3650) | 

W sprawie egzekucyjnej Bartłomieja | 
Płonki i spóln. przeciwko Reginie i Franci- | 
szkowi Szwedorom o 298 kor. zpn. 
! Dla niewiadomej z miejsca pobytu dłu- 
źniezki Reginy Szwedor ustanawia się kura- 
tora w osobie p. Wincentego Wagi w Prze- 
Giszowie. 

Kurator ten będzie zastępywał dłu- 
źniczkę tak długo, dopóki ona Sama w są- 
zie się nie zgłosi, lub nie wymieni innego | 
Swego zastępey, albo o ile interes takiego 
Zastępstwa więcej wymagać nie będzie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II 


Zator, dnia 9 marca 1910. 


| 
| 
| 


Kuratele. 


L. ez. P. 4210 (4) 
Jan Sliwa z Brzyskiej woli uznany u- 
mysłowo chorym. 
Kuratorem ustanowiony Jan Karaś z, 
Brzyskiej woli. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Leżajsk, dnia 16 marca 1910. 


(8134 2—8) | 


L. cz. P. 9/10 (3205 2—8) | 
dykt. | 
Za umysłowo chorego uznano Walen- 
tego Wasowicza w Sidzinie. 
Kuratorem jego ustanowiono Jana Wa- | 
Sowicza w Sidzinie. | 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. i 
Skawina, dnia 7 lutego 1910. 


| 


L. ez. P. 27/10 (4) 
Edykt. 

Za marnotrawczynię uznano Tacyannę 

Temniuk w Sosnowie. 

Kuratorem jej 

w osnowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Wiśniowczyk, dnia 19 łutego 1910. 


ustanowiono Michała 


L. ez. P. 168/7 (6) (3164) 
Edykt. 
Z powodu stwierdzonego uposledzenia 
mowy i słuchu u Małanki Ostapiszya z La- 
ehowiec, zawieszono nad nią kuratelę, a ku- 
ratorem ustanowiono Dmytra Fedorko. 
C. k Sąd powiatowy, Oddziai IV. 
Bohorodczany, 17 listopada 1909. 


L. cz. P. 109/9 (4) (3067) 
Hdykt. 

Jan Baran z Kruźlowy wyżniej obłąka- 

oym. 

Kuratorem jego Jakób Baran z Krużźlo- 

wej wyżniej. 

U. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Grybów, dnia 19 stycznia 1910. 


L' cz. L. II. 15/9 
Edykt. 

Za marnotrawczynię uznano Katarzynę 

Bąk w Borszczowie. 

Kuratorem jej ustanowiono Franciszka 

Bąka w Borszczowie. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Borszczów, dnia 18 grudnia 1909. 


(3194) 


L. ez. L. 16,9 (4) (3197) 
Ed 

Za głupkowatego uznano Macieja Dą- 

browskiego w Moszczanicy. 

Kuratorem jego ustanowiono Jana Dą- 

browskiego w Moszezaniey. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Cieszanów, dnia 28 lipca 1909. 


Ig IB. G0 10 (21 
Hdykt. 
Za marnotrawną uznano Naścię z Zają- 
ców Ognistą w Rekszynie. 
Kuratorem jej ustanowiono Iwana Pod- 
łużnego w Rekszynie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Brzeżany, dnia 25 lutego 1910. 


(3357) 


(3358) 
Michała 


L. ez. P. 70/10 (1) 
Edykt 


Za marnotrawnego 
Boguckiego w Szybalinie. 

Kuratorem jego ustanowiono Jana Baj- 
tałę gospodarza w Szybalinie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Brzeżany, dnia 23 lutego 1910. 


uznano 


L. ez. P. 69/10 (2) 
Edykt. 
Za marnotrawną uznano Anastazyę z 


(8359) 


Didyków Mod w Žukowie. 
| 


Kuratorem jej ustanowiono Hryńka Di- 
dyka w Zukowie. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Brzeżanz, dnia 16 lutego 1910. 


L. ez. VIL 198 (5) P. VIL 19/9 (1) (3365) 
Edykt. 


Za umysłowo chorą uznano Józefę Kry- 
nicką w Dołhem. 

Kuratorem jej ustanowiono Władysła- 
wa Krynickiego w Dołhem. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VII. 

Stryj, dnia 18 lutego 1909. 


L. cz. P. 28/10 5 (3176 1—3) 
d A 

Barbara Katta z Kłyżowa uznaną zo- 
stała umysłową chorą. 

Kuratorem dla niej ustanowionym zo- 
stał Leon Świeca, z Kłyżowa. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Ulanów, dnia ? marca 1910. 


L. ez. L. 19/9 (4) (3078 1—3) 
Za umysłowo chorego uznano Jakóka 
Dmytruka w Baryłowie. 
Kuratorem jego ustanowiono Hrycia 


' Dmytruka w Baryłowie. 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Łopatyn, dnia 25 lutego 1910. 


L. c. P. 116/8 (8) 
Edykt. 

C. k. sąd powiatowy w Haliczu usta- 
nawia na podstawie udzielonego przez e. k. 
sąd obwodowy w Stanisławawie uchwałą z 
dnia 16 grudnia 1908 L. cz. Ne. IV. 294/8 
zatwierdzenia, kuratelę nad Iwanem Kościo- 


(3078) 
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(3232 2—83)| wym synem Hawryła w Jezupolu z powodu 


stwierdzonego przez sąd pow. w Haliczu 
marnotrawstwa, a kuratorem ustanawia P. 
Edwarda Forgacza w Jezupolu. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddziaś II. 
Halicz, dnia 21 grudnia 1908. 


L. cz. VII. 25889 (2) (3074) 
k. sąd powiatowy w Jordanowie 
znosi rozciągniętą nad Janem Wróblem ze 
Skomielny czirnej tnt. sąd. uchwałą z dnia 
17 stycznia 1897 1. 195 kuratelę z powodu 
marnotrawstwa. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Jordaów, dnia 22 lutego 1910. 


L. cz. P. 484/9 (7) (3311) 
Edykt. 

Za marnotrawną uznano Antoninę Ja- 
nuś w Tarnowie 

Kuratorem jej ustanowiono ks. Michała 
Janusia w Woli pogorskiej. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Tarnów, dnia 24 grudnia 1909. 


L. cz. da EO a (3086) 
Nad Mikołajem auen ze Słiwni- 
cy zawieszono Kuratelę z powodu marno- 
trawstwa. 
Kuratorem Michał Pukacz. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Starasól, 24 lutego 1910. 


L. cz. L. 1/10 (3336) 
Edykt. 

Za marnotrawcę uznano Hilarego Oze- 
cha w Sobowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Walente- 
go Kudełkę w Sobowie. 

C. k. Sąd powiatowy Oddział I. 


Tarnobrzeg, dnia 1 lutego 1910. 


Dez b. 148, P. AJL0 (8) (3335) 
Edykt. 
Za marnotrawczynię uznano Katarzynę 
z Pilehów Zelisową w Baranowie. 
Kuratorem jej ustanowiono Antoniego 
Zelisa w Baranowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 


Tarnobrzeg, dnia 14 stycznia 1910. 


L. ez. L. 2/10 (4) 
Edykt. 
Za umysłowo chorego uznano Stani- 
sława Kuryłłę w Dzikowie. 
Kuratorem jego ustanowiono Wojcie- 
cha Strugały w Dzikowie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Tarnobrzeg, dnia 28 stycznia 1910. 


(3837) 


Firmy. 
L. ez. Firm. 366Stow. III. 1254 (4402 2—3) 
Obwieszczenie. 
Wpis firmy Stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Tuchów. 

Brzmienie firmy: Towarzystwo eskon- 
towe w Tuchowie, stowarzyszenie zarejestro- 
wane z ograniczoną poręką, po niemiecku: 
Eskompte Verein in Tuchów, registrirte Ge- 
nossenschaft mit beschrankter Haftung. 

Data statutu: 22 listopada 1909. 

Przedmiot przedsiębiorstwa : prowadze- 
nie interesu kredytowego w cełu udzielania 
kredytu tylko swoim członkom potrzebnego 
im do gospodarstwa, handlu i przemysłu na 
możliwie umiarkowany procent za pomocą 
wspólnego kredytu wszystkich członków. 

Czas trwania: nieograniczony. 

Dyrekcya: Schyja Weinstein, Józef 
Kartagener, Moses Krebs w "Tuchowie za- 
mieszkali. 

Podpis firmy (F. Z.) następuje w ten 
sposób, że do osnowy firmy dołączy swe 
podpisy dwóch członków dyrekcyi. 

Ogłoszenia umieszczane będą w jednym 
z dzienników krajowych lub w czasopiśmie 
„Samopomoc“ we Lwowie, tudzież plakatami 
w mieście Tuchowie. 

Udziały członkćw: 50 kor. 

Odpowiedzialność poezwórną ilością de- 
klarowanych udziałów. 

Data wpisu: 11 grudnia 1909. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy 
Oddział IV. 
Tarnów, dnia 11 grudnia 1909. 


L. cz. Firm. 656/9 Stow. I. 307 (4319 2—3) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeji Za- 
robkowych i gospedarskich. 


Siedziba stowarzyszenia: Kamionka stru- 
miłowa. 

Brzmienie firmy: Spółka spożywcza w 
Kamionce strumiłowej, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z ograniczoną poręką. 

Wpisy szczegółowe: Walne zgromadze- 
nie stowarzyszenia z dnia 29 grudnia 1908 
uchwaliło rozwiązanie i likwidacyę stowarzy- 
szenia. Likwidatorami wybrano: 1. dr. Edwar- 
da Piotrowskiego, e. k. lekarza powiatowego, 
2. Maksymiliana Ozernika, starszego inżynie- 
ra Wydziału krajowego i 3 Stanisława 
Chmurę, e. k. komisarza skarbowego, wszy- 
stkich w Kamionce strumiłowej zamieszka- 
łych. 

Data wpisu: 20 marca 1910. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Złoczów, dnia 20 marca 1910. 


L. cz. Firm. 881/10 Stow. II. 72 
Ogłoszenie. 
Ogłasza się, że Zacharyasz Brennholz 
kupiec, Józef Brennholz prywatyzujący — 
dyrektorami „Towarzystwa oszczędności i 
kredytowego w Qrzymałowie*, a Abrshem 
Gross dzierżawca dóbr i Szymon Kahane 
z Grzymałowa — zastępcami dyrektorów wy- 
brani zostali. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Tarnopol, dnia 25 lutego 1910. 


(3162) 


L. ez. Firm. 501/10 Stow. I. 227 
Ogłoszenie. 
Ogłasza się, że w miejsce Jana Jabłoń- 
skiego wybrano członkiem zarządu Towarzy- 
stwa „Spółki oszczędności i pożyczek w Ko- 
rolówce* Alfreda Chudzikowskiego właści- 
ciela realności z Korolówki. 


C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział II. 
Tarnopol, dnia 10 marca 1910. 


(4404) 


L. cz. Firm. 249/10 Stow. I. 241 
Ogłoszenie. 

Ogłasza się, że w miejsce ks. Józefa 
Glińskiego, Tomasza Deruby i Józefa Podho- 
rodeckiego wybrano członkami zarządu To- 
warzystwa „Npółka oszczędności i pożyczek 
w Salówce, Szymona Morozowicza nauczy- 
ciela szkół ludowych z Nagórzanki, Jena Fe- 
dorowicza i Jana Rzeszowskiego gospodarzy 
z Salówki. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IT. 
Tarnopol, dnia 25 lutego 1910. 


(3188) 


L. cz. Firm. 292/10 Stow. I. 317 
Ogłoszenie. 

Ogłasza się. że w miejsce Michała Prusa, 
Mikołaja Prusa, Teodora Ciecierskiego, Jana 
Tymkowa i ks. Ignacego Rakszyńskiego wy- 
brani zostali członkami zarządn „Spółki 
oszezędnceści i pożyczek w Słobódee dżuryń- 
„skiej“ Stefan Tymków, Gabryel Dziweńka, 
Jan Seredyszyn syn Jana, Wawrzyniec Tym- 
ków rolnicy i ks. Antoni Kroczykowski 
wszyscy z Słobódki dżuryńskiej. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział III. 
Tarnopol, dnia 10 marea 1910. 


(3824) 


L. ez. Firm. 69/10 Stow. I. 137 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż 7 marca 1910 wpisano 
do rejestru dle stowarzyszeń zarobkowych i 
gospoderczych, że walne zgromadzenie człon- 
ków stowarzyszenia „Własna Pomoc, Towa- 
rzystwo zaliczkowe w Krasiczynie" odbyte 
21 stycznia b. r. uchwaliło rozwiązanie to- 
warzystwa i wybrało likwidatorami dotych- 
czasowych dyrektorów tegoż towarzystwa Mi- 
chała Ryża, kierownika i Mieczysława Tom- 
żyńskiego, głównego rachmistrza browaru 
JO. książąt Sapiehów w Krasiczynie. 


Przemyśl, 14 marca 1910. 


L. cz. Firm. 125 10 Stow. II. 35 
głoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż 7 marca 1910 wpisano 
do rejestru dla stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych, że na walnem zgromadzeniu 
członków Towarzystwa żyrowego i kredyto- 
wego w Przemyślu 17 marca 1909 odbytem 
ustąpili z urzędu członka dyrekcji: Aron 
Duldig, Mozes Izak Gans i Szmuel Aberdam 
jako dyrektorowie, a Mozes Klang i Dawid 
Rath jako zastępcy dyrektora i zostali wy- 
brani jako nowi członkowie dyrekcyi: Dawid 
Rath kupiec w Przemyślu, Mozes Klang ku- 
piec w Przemyślu i Salomon Landau kupiec 
w Przemyślu, tudzież, że na tem zgromadze- 
niu uchwalono zmianę S$ 15, 17, 28, 33, 
38 i 46 statutów. 


Przemyśl, 16 marca 1910. 


(3100) 


(3256) 


L. cz. Firm. 141 Rg. A. I. 26 (4396) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych już w rejestrze handlowym firm ku- 
pców pojedynczych i spółek. 

Do rejestru oddział A. wciągnięto co 
następuje : 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienia firmy: Drzewiecki i Jezio- 
riański. 

Dotychczasowy przedmiot przedsiębior- 
stwa: niezmieniony. 

Prokurę Kazimierza Dziakiewicza jako 
zgasłą wykreślono. 

Data wpisu: 7 marca 1910. 

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział IV. 
Lwów, dnia 6 marca 1910. 


G. Z. Firm. 95 Ges. III. 292 (3700) 
Aanderungen und Zusätze zu bereits eingetra- 
genen Einzel- und Gesellsehaftsfirmen. 

Eingetragen wurde im Register für Ge- 
sellschaftsfirmen. 

Sitz der Firma: Lemberg. 

Firmawortlaut: „Wiener Bank-Verein, 
Filiale Lemberg“, po polsku: „Wiedeński 
Bank związkowy, filia we Lwowie*. 

Zweigniederlassung der in Wien mit 
unter der Firma „Wiener Bankverein* be- 
stehenden Hauptniederlassung"*. 

Zm Direktoren und Mitgliedern des 
Vorstandes bestellt mit dem statutenmiissi- 
gen Firmierungsrechte: Siedmund Ichen- 
hiiuser, Alexander Weiner und Alfred Heins- 
heimer. 

Datum der Eintragung: 16 Februar 
1910. 

K. k. Landes- als Handelsgericht, 

Abteilung IV. 

Lemberg, den 15 Febuar 1910. 


G. Z. Firm. 21, 186 Ges. I. 28 (3250) 
Anderungen und Zusätze zu bereits einge- 
tragenen Einzel- und Gesellschaftsfirmen. 

Eingetragen wurde im Register für 
Gesellschaftsfirmen. 

Sitz der Firma: Lemberg. 

Firmawortlaut: „Filiale der k. k. priv. 
osterreichischen Credit-Anstalt für Handel 
nud Gewerbe“. 

Gelöscht als Direktoren: Dr. Ignaz 
Mikosch und Julius Blum. 

Ernannt zum Direktor mit dem sta- 
tutenmśssigen Firmierungsrechte: Dr. Ale- 
ksander Spitzmiiller. 

Datum der Eintragung: 16 Februar 
1910. 

K. k. Landes- als Handelsgericht, 

Abteilung IV. 

Lemberg, den 15 Februar 1910. 


L. cz. Firm. 496/9 Stow. I. 271 (2712) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia : Horożanka. 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 
i pożyczek w Horożance, stowarzyszenie za- 
rejestrowane z nieograniczoną poręką. 

Członkowie dyrekcyi wystąpili: ks. Emil 
Bilinkiewiez, Łukasz Hołubiak, Edwin Ho- 
hendorff i Feliks Klementowski. 

Członkowie dyrekcyi wybrani: Ale- 
ksander Romanowski, Józef Lipiński, Teodor 
Rusak i Mikołaj Wilczyński, jako członko- 
wie zarządu. 

Data wpisn: 10 lutego 1910. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IT. 
Brzeżany, dnia 9 lutego 1910. 


L cz. Firm. 368 Rg. A. I. 132 
Wykreślenie firmy. 
Z rejestru oddział A. wykreślono: 
Siedziba firmy: Kraków. 
Brzmienie firmy: I. Kempler. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: handel ko- 
rzenny i delikatesów. 
Skutkiem zwinięcia przemysłu. 
Dzień wpisu: 29 marca 1910. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IJI. 
Lwów, dnia 29 marca 1910. 


(4306) 


L. cz. Firm.4 14 Sp. I. 84 (4400) 
Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisa- 
nych już w rejestrze handlowym firm po 
pojedynczych i spółkowych. 

Do rejestru firm spółkowych wciągnię- 
to, co następuje: 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: „C. k. 
akcyjny Bank hipoteczny“. 

Prokurę udzielono: dr. Karolowi Fei- 
lesowi. 

Dzień wpisu: 30 marca 1910. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział TV. 
Lwów, dnia 30 marca 1910. 


uprz. galic 
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L. cz. Firm. 126 Stow. II. 302 (3405) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Lwów. 

Brzmienie firmy: Bank melioracyjny, 
stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
poręką. 

Zastępcą dyrektora zamianowany : Ma 
ksymilian Sychowski, inżynier we Lwowie. 

Data wpisu: 28 lutego 1910. 


C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Lwów, dnia 27 lutego 1910. 


L. cz Firm. 226 sp. III. 74 (4398) 

Zmiany i dodatki odnoszące się do wpisanych 

już w rejestrze handlowym firm pojedyn- 
czych i spółkowych. 

Do rejestru firm spółkowych wciągnię- 
to eo następuje: 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: Pierwsze galicyjskie 
Towarzystwo akcyjne dla przemysłu chemi- 
cznego. 

Specyalny wpis: Na walnem zgroma- 
dzeniu akcyonaryuszów 26 kwietnia 1909 u- 
chwalono zredukowanie kapitałn akcyjnego 
z 600.000 kor. na 300000 kor. przez od- 
stemplowanie każdej z emitowanych 1200 
sztuk akeyi po 500 kor. o 250 kor. 

Dzień wpisu: 15 marca 1910. 


©. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Lwów, dnia 14 marca 1910. 


L: cz. Firm. 1849 Rg. A. I. 190 (4397) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Do rejestru oddział A. wciągnięto co 
następuje: 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: „Wilf i Ska“. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: nakładanie 
i wydawanie czasopisma hebrajskiego „Kol 
machsikie hadas“. 

Forma spółki: jawna spółka od 10 gru- 
dnia 1909. 

Spólnicy  osobiśsie odpowiedzialni: 
Ozyasz Wilf, Mojżesz Ebner, Józef Ebner i 
Daniel Schlechter we Lwowie. 

Do zastępstwa spółki są uprawnieni: 
tylko spólnicy Ozyasz Wilf, Mojżesz Ebner 
i Józef Ebner a to każdy z nich samo- 
dzielnie. 

Podpis firmy: pod jej brzmieniem pod- 
pis Ozyasza Wilfa, Mojżesza Ebnera lub Jó- 
zefa Ebnera. 

Dzień wpisu: 138 grudnia 1909. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 
Kraków, dnia 12 grndnia 1909. 


L. cz. Firm. 131/10 Stow. I. 488 (3866) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Złoczów. 

Brzmienie firmy: Zakład kredytowy w 
Złoczowie, stowarzyszenie zarejestrowane z 
ograniczoną poręką. 

Zmiana statutu: Nadzwyczajne walne 
zgromadzenie stowarzyszenia z dnia Ż1 gru- 
dnia 1909 uchwalono zmienić dotychczasowy 
statut w ŚŚ 8, 86, 48, 46, 51, 70, 80, 90, 
92 i 106. 

Członkowie dyrekcyi wystąpili: członek 
dyrekcyi Wolf Pulwer zrezygnował. 

Według zmienionego statutu ($ 36) dy- 
rekcya składa się tylko z 8 członków. 

Ogłoszenia wychodzące od stowarzy- 
szenia będą umieszczane w czasopiśmie „Sa- 
mopomoc* we Lwowie i ogłaszane plakata- 
mi w miejscu siedziby stowarzyszenia. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy. 
Oddział II. 
Złoczów, dnia 12 marca 1910. 


L. cz. Firm. 115/10 Stow. VI. 212 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłzsza, iż 8 marca 1910 wpisano 
do rejestru dla stowarzyszeń zarobkowych i 
gospodarczych, że na podstawie statutu z daty 
Przemyśl, 86 stycznia 1910 zawiązało się w 
Jaworowie stowarzyszenie pod firmą: „Kre- 
dytowa Unia w Jaworowie, stow. zarej, z 
ogr. poręką*, — języku niemieckim: „Oredit- 
Union in Jaworów, registr. Genossenschaft 
mit beschrankter Haftung. 

Zadaniem stowarzyszenia jest: 

a) udzielanie członkom gotowych pie- 
niędzy potrzebnych im do handlu, przemy- 
słu, rzemiosła lub gospodarstwa na tani pro- 
cent, a to na weksle, rymesy, faktury z pod- 
kładem lub bez podkładu, na otwarte pre- 
tensya książkowe za poręką, lub zabezpie- 
czeniem, tudzież na skrypta dłużne, 

b) eskont weksli członków i reeskont 
tychże, 


(3098) 


e) przyjmowanie od członków lokacyj 
na rachunek bieżący wkładek do oprocento- 
wania (wkładek oszczędności) i depozytów za 
prowizyą. 

Pierwszymi przełożonymi stowarzysze- 
nia są: 

1. Leisor Eichbaum, kupiec w Jaworo- 
wie jako dyrektor kierujący, 

2. Meilech Frankel, kupiec w Jaworo- 
wie jako zastępca dyrektora kierującego, 

3. Berisch Lifsehiitz, kupiec w Jawo- 
rowie, jako dyrektor, 

4. Jakób Pinkas Kichbaum, kupiec w 
Jaworowie jako zastępca dyrektora. 

Firmę stowarzyszenia podpisuje się w 
ten sposób, że pod brzmieniem firmy umie- 
szczają swoje podpisy dwaj członkowie dy- 
rekeyi, z których jeden musi być dyrekto 
rem kierującym lub jego zastępca 

Udział członka stowarzyszenia wynosi 
100 koron. 

Członek stowarzyszenia odpowiada za 
zobowiązania stowarzyszenia kwotą równa- 
jącą się potrójnej sumie deklarowanego 
udziału. 

Wszelkie ogłoszenia stowarzyszenia będą 
umieszczane w jednym z dzienników przez 
dyrekcyę oznaczyć się mającym i przez afi- 
szowanie w lokalu stowarzyszenia. 

Przemyśl, 14 marca 1910. 


L. cz. Firm. 99/10 Rej. A. I. 70 (3255) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już w re- 
jestrze oddział A. firm spółkowych. 
Siedziba stowarzyszenia: Przemyśl. 

Brzmienie firmy: Schmalholz i Stein- 
brecher, handel towarów bławatnych w Prze- 
myślu. 

Wpis szczegółowy: I. Kontrakt małżeń - 
ski z daty Przemyśl 4 czerwca 1909 l. rep. 
44.358 zawarty między Maxem Schmalholzem 
i tegoż żoną Sarą Ryfką 2 im. z Methów 
Schmalholz w Przemyślu zamieszkałymi. 

II. Kontrakt małżeński z daty Kraków 
22 grudnia 1908 I. rep. 18.777 zawarty mię- 
dzy Henrykiem recte Chaimem Herschem 
Steinbrecherem, a tegoż żoną Esterą Raschą 
vel Elsą z Goldfingerów Steinbrecher zarie- 
szkałymi w Przemyślu. 

Dzień wpisu: 28 lutego 1910. 

C. k. Sąd obwodowy, iako handlowy 
Oddział IV. 
Przemyśl, 20 lutego 1910. 


L. cz. Firm. 50/10 poj. I. 282 
Wykreślenie firmy. 
Wykreślono w rejestrze dla firm poje- 
dynczych : 
Siedziba firmy: Czernica. 
Brzmienie firmy: Markus Garfunkel. 
Przedmiot przedsiębiorstwa:  wyrąb 
lasu i handel drzewem w Czernicy. 
Z powodu rozwiązania interesu. 
Dzień wpisu: 12 marea 1910. 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
ddział II. 
Złoczów, dnia 12 marca 1910. 


(3555) 


L. cz. Firm. 196 Stow. II. 440 
Wykreślenie firmy. 

Z rejestru firm spółkowych wykreślono: 

Siedziba firmy: Prądnik Czerwony. 

Brzmienie firmy: Wolf Apte et K. I. 
Borgenicht, skład drzewa i węgli w Prądni- 
ku Czerwonym. 

Skutkiem śmierci jawnego  spólnika 
Wolfa Aptego i zwinięcia przemysłu przez 
pozostałego spólnika jawnego K. I. Borge- 
nichta i Szyfre z Borgenichtów Aptową, ja- 
ko uniwersalną spadkoki. rezynią Wolfa Apte- 
go wedle dekretu dziedzictwa e. k. sądu po- 
wiatowego w Krakowie z 19 maja 1909 1. 
cz. A. X. 182/8 (18). 

Dzień wpisu: 28 lutego 1910. 

C. k. sąd krajowy jako handlowy 

Oddział III. 

Kraków, dnia 25 lutego 1910. 


(3628) 


HT. em. Pipm. 406/10 Cros. M. 403 
Omo opne ne 

U. k. Cyą oKkpyskHuM AKO TOprOBeJID- 
ami B Tepuonoam oromomye, 1M0 BIACAHO 
ZO peecrpy cTOBapunienL 3APOÓKOBHX 1 r0- 
ETOTAPCKAX : 

B pyópani III. Ciawa roelorapcko 
KPEAHTOBO-TOpToBEJBHU „CaMojmosi4*, CTO- 
BapuiieHe 2apeecrpoBaMie 3 OÓMEEKOTK MO- 
pykow IIlnIax, 

B pyópuni IV. Mimar, 

B pyópuni VI. Crosupmuieke noaarae 
Ha crawygax 3 aus | zmoworo 1910. 

Hirep crozapumeHa € CUOJYHKTH DO- 
cIlojjapeKi CHAH CBOIX ACHIB J1 TX j106p0- 
ómry. . 

Jo mepesegena cBoei mian byge CTO- 
BAPHAIHICHE : 

a) KyLABaATH, apeuzyBaru i HAÑMATH 
IpyH1m i ÓyĄMHKM B WAM BEĄGHA CULILHO- 
TO rocnojłaperza eNiIBRHMA CHAMA CBCIX 
JJEHIR B iX XOCEH, 

6) ypaąkyBaru CRAM (Maru3nHi) 
HapajqiB roenorapekux, HaBOBIB, BÓJKA, Ha- 


(4034) 


CIHA I HHHX BEMAIENIONIE AAA CROÏX HIÓ 
HİB va B lx KOCEK, 

B) upoBaqara paa Bolix udeRIR TOP 
TOBA CpeXCTBAMH IOWHBH i upezwmeraMk 
NOrPIÓRHMH AAA AOMaALHOrO i piabHEuTOLO 
rociojjapeTBa ra zaa pewecaa i upouaenly 
GBOIX 4JIEHIE, 

r) sańmara ca ueperBoproBaneu Npa 
ZYD. TOCIOJAPCKHX CBOJX udeHiB i mpo 
ADSRMIO BHTYBODIB CBOÏX YENİB, 

r) upańsMaru kamiran g0 oóopory 3% 
yCJHOBJIEHAM OIDONEHTOBAHEM, 

A) yaara amm cBolu YdeHaM genle- 
BBX | UpACTYHHHX NOBH40K. Ha mi;preceNé 
7 
ix rocmogaperea aóo MpPOMHCAY. 

BapAJĘ CTOBAPHIEHA EKIAĄLIOTB CAIN 
IOHHX UDOX UJICHIB: 

1. O. Crepan Toxogangnir, 

2. Anrin Tlnóa, 

3. O.rekca Hnuora, rocroqjapn s Lira. 

Pipmy croBapnmepAm iacyc CH 
B ToÑ emoció, 140 Him Ieuwrkojo pipun wid- 
że UIArNKC MBOX YAEHIE BApAAY. . 

OromuneFA cwozapumeEA ŐVAYTE VMI- 
myBagi Ha waóTEĘi Epe ABOKAIEM CHIJEM 
a OTOJIONIERA BATAJLHMX BÓ0piB Kpim Voro 
HOJABAKI 40 BIĘOMOCTA deis poBiCAANEM 
OOW5ENAKA. 

Ilopyka uaenin e oóweszesa mo 10 par 
B0BOI BHUCOTH BAABAEIOTO yiaa. 

HM. x. Cyą owpysezniń ako roprozeannrii 
Bira IL. 


Tepioniab, aus fO mapra 1910. 


L. cz. Firm 230 stow. III. 24 (3461) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Jaworzno. 

Brzmienie firmy: Związek kredytowy 
dla handlu i przemysłu w Jaworznie, stowa- 
rzyszenie zarejestrowane z ograniczoną po“ 
ręką. 
Zmiana statutu: uchwałą IX. zwyczaj- 
nego walnego zgromadzenia z dnia 10 lute- 
go 1910 zmieniono po myśli $ 33 statutu, 
$ 24 tegoż statutu w ten sposób, że zredu- 
kowano skład dyrekcyi do trzech ezłonków. 

1. Członkowie dyrekcyi zmarli: zmarł 
człcnek dyrekeyi Meilech Neufeld. 

Data wpisu: 28 lutego 1910. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział III. 
Kraków, dnia 26 lutego 1910. 


353/10 ĆwoB. TI. 409 
(Oromomene. 

II. x. Cyg ospyskknit SIKO woproBe.b- 
Hnń s Tepnomosm oroaomye, MO BIAICAHO 
HO peecwpy CTOBApHIICHE 3UPOÓKOBIEX i 10- 
CMORApAnx : 

B pyőpuui III. Tozaprexzo roemojxap- 
CRO WpoytroBe „Hapoasmi Mim“, crozapm- 
mere BapeecrpoBaHe 3 HCOÓMEWEHOK Mopy- 
Kowo B Mmansna, 

B pyőpuni IV. Mmarcnp, 

B pyópuni VI. Croesapamewe no.rarać 
Hu craryrax 3 „Ha 10. mapra 1910. i 

Miser eniakn €: CHOJYYMTH 


J. cem. Pipm. (4815) 


rocHo- 


XAapeki cia CBOfX uJleHiE jra ix  A06p0- 
ómry. 

Jo nepesemena cBoei mau óyxe cro- 
BApPHIEHE : 


u) KyYIOBATH, apeHqyBaTrm i HafMarh 
lpygwiB i óyAMHKi B HJIH BereFA BENIJD- 
HOTO rocio JĘAPCTBA CHLIGHAMAH CHAAMH CBOLS 
YJCHİB B IX XOCEH, 

6) ypagyparu ckduąn (maraannn) 
3 HAPAAIB TOCIOMAPCRAX, HAROBIB, BÓJKA, Ha- 
cisa i poREHMX NAOMIB 36MM JA EBOIX Te- 
HİB i B ix XOCCH, 

R) IpOBAJMCH MIA CBOIX uenige Top- 
COBA cpełcyBaMu MOWUBM i npejrmerani 
HorpiókaMa MAA ioMaMFOro i piIbHHYOrO 
TOGIOJFADCTRA, AK TAKO „IAI pemecaa i mpo- 
Macy eBOIX YACHİB, 

r) 38aFAMATH CH NepeTrROPIOBAREM Ipo- 
AyKTİB rocojjapekix CBOIX uJeHIE i mpo- 
UEH BMYEOPIE CBOÏX UJEFiB, 

r) npaitmaru kanian 40 oóopory 34 
y CLOBJIERAM OUPOREHTOBAHEM, 

x) yxiiaru Amie cBOfM« udeHaM 487 
MeBHX i UpHCTYNHMX MOSMOR IA MAE 
ceHd ix rocioqaperBa aĝo MpOMACJIY. 

Bapaą crozapameHa saoeinf 31 eil- 
tyłouax Tpox YACHIB : 

1. O. Ocran Osoumopozckni, mapox, 

2. Mugoza Bopomox, rocioqap i - 

3. Ilakpko Kyuep, tose roero,rap, Bel 
g Mmanga samemradi. > 

<Pipuy eroBapumeka niąracye ca g Toll 
cioció, Io my Hegarkoro pipun Wage IL 
UAC NBOX uMreFiB RApAJLY. A 

OrosomeHa cropapumena yuintyBAM 
y ayre Ha raónniu mepe; AbOKAJEM CIF 
KH A OVOJONEHA BADUIEHNX sopir KpIM 
Toro HoraBaFi go BIĄOMOCTU saening poBIEJ 
HEM OÓWKHAKA. 

Ilopyka useHin e HeoóMekermu. 

I. w. Cya ospysernk ao wopronean mii 
Bisaia IL 
Teproniam, gua 17 mapra 1910. 


L. ez. Firm. 51 Stow. II. 282 (3243) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń Za- 
robkowych i gespodarczych : 

Siedziba stowarzyszenia: Bóbrka. 

Brzmienie firmy: Bank ludowy w Bóbr- 
ee, stowarzyszenie zarejestrowane z ograni- 
czoną poręką. 

Zmiana statutu: na walaem zgroma- 
dzenir 14 kwietnia 1908 uchwalono zmianę 
$ 4 i 77 statutu wedle brzmienia protokołu 
w zbiorze załaczek przechowanego. 

Data wpisu: 28 lutego 1910. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 27 lutego 1910. 


L. cz. Firm. 58/10 Rg. A. 95 (3265) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
pojedynczej. 

Wpisano do rejestru handlowego dla 
firm pojedynczych. 

Siedziba firmy : Maków. 

Brzmienie firmy: Jan Leopold Lankau. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: „apteka 
pod Aniołem“. 

Właściciel (I): Jan Leopold Lankau. 

Data wpisu: 18 marca 1910. 

C. k. Sąd obwodowy, jako handlowy, 
Oddział III. 
Wadowice, dnia 7 marca 1910. 


L. cz. Firm. 336/1 Stow. IAI. 74 (4296) 
Zmiaby i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń Za- 
robkowych i gospodarezych. 

Siedziba stowarzyszenia: Wiśniowa ko- 
ło Dobczyce. 

Brzmienie firmy: Spółka oszezędności 
i pożyczek w Wiśniowej koło Dobczyce, slo- 
warzyszenie zarejestrowane z nieograniczoną 
poręką. 

1. Członkowie zarządu wystąpili: Mar- 
cin Michalik. 

2. Członkowie zarządu wybrani: Józef 
Pawlik. rolnik w Wiśniowej. 

Dzień wpisu: 26 marca 1910. 

C. k. Sąd krajowy jako handłowy, 

Oddział III. 
Kraków, dnia 22 marca 1910. 


L. cz. Firm. 827/10 Stow. I. 112 (4298) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Uście Solne. 

Brzmienie firmy: Spółka oszezędności 
i pożyczek w Uściu Solnena, stowarzyszenie 
zarejestrowane z nieograniczoną poręką. 

1. Członkowie dyrekcyi wystąpili: An- 
drzej Machnieki, zastępca przełożonego za- 
rządu i członkowie zarządu Franciszek Ga- 
dowski i Michał Wąsik. 

2. Członkowie dyrekcyi wybrani: Fran- 
ciszek Gadcwski dotychczasowy członek za- 
Stępca zarządu, zaś Paweł Gadowski. rolnik 
w Uściu solnem Nr. 136 i Piotr Żelazny, 
rolnik w Barezkowie, członkami zarządu. 

Data wpisu: 26 marca 1910. 

0. k. Sąd krajowy, jako handlowy. 

Oddział III 

Kraków, dnia 22 marca 1910. 


L. cz. Firm. 893 Stow. IV. 114 (3631) 
Wpis firmy stowarzyszenia zarobkowego 
i gospodarczego. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń za- 
Tobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Kraków 

Brzmienie firmy: „Jedność* Spółka 
handlowa członków Towarzystwa rolniczego 
okręgowego w Krakowie, stowarzyszenie za- 
rejestrowane z ograniczoną poręką. 

Data statutu: Kraków, dnia 8&8 czerwca 

1909 

Przedmiot przedsiębiorstwa: wspólne 
spieniężanie produktów rolniczych członków, 
Jakoteż wspólne nabywanie dla nich artyku- 
łów potrzebnych im do prowadzenia gospo- 
darstwa rolnego przy pomocy odpowiednich 
urządzeń technicznych i handlowych. 

Zarząd składa się z trzech członków 
Na trzy lata przez Radę nadzorczą wybra 
nych. Obecnie wybrani: Stefan Konopka, 
właściciel dóbr w Krakowie ul. Garncarska 1, 

rzewodniezącym, Mikołaj Wojciechowski, 
emer. prof. szkoły rolniczej w Podgórzu ul. 
Jozefińska 33, zastępcą przewodniczącego, 
tanisław Wiktor 2 im. Saloni, emer. nau- 
Czycie] w Krakowie ul. Krowoderska 53. 

. Podpis firmy: pod wyciśniętem stam- 
Pilia brzmieniem formy kładzie swój podpis 
dwóch członków zarządu. 

Ogłoszenia umieszczane będą na tabli- 
CY przed lokalem spółki a w razie potrzeby 
W czasopiśmie wyznaczonem do tego przez 

adę nadzorczą. 

. Udziały członków: Jeden udział wyno- 
SL 10 koron, członek może mieć więcej u- 

Ziałów. 


„Gazeta Lwowska* Nr. 90 z 


1i 


Odpowiedzialność ograniczona do pię- 


Wpisowe członka do spółki 


wynosi į nie zgłosił, cały spadek przypadnie Pań- 


ciokrotnej wysokości deklarowanych udziałów.| 1 kor., a udział 10 kor. Jeden członek nie | stwu, jako bezdziedziczny. 


Data wpisu: 1 listopada 1909. 

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy 
Oddział III. 

Kraków, dnia 29 października 1909. 


L. cz. Firm. 246/10 Stow. II. 102 (4300) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń 

Wpisano w rejestrze stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Brzezowa koło 
Dobczyce. 

Brzmienie firmy: Spółka oszczędności 
i pożyczek w Brzezowej koło Dobczyc, sto- 
warzyszenie zarejestrowane z nieograniczoną 
poręką 

1. Ozłonkowie zarządu wystąpili: Woj- 
ciech Jonas, zastępca przełożonego zarządu. 

2. Członkowie zarządu wybrani: Jan 
Hosaja, rolnik w Brzezowej wybrany człon- 
kiem zarządu, zaś w miejsce Wojciecha Jo- 
nasa wybrany zastępeą przełożonego za- 
rządu dotychczasowy tegoż członek Michał 
Salawa. 

Data wpisu: 18 marca 1910. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy 

Oddział III. 
Kraków, dnia 9 marca 1910. 


L. cz. Firm. 169 Rg. O. 98 (3708) 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 

Wpisano do rejestru Oddział C. 

Siedziba firmy: Lwów. 

Brzmienie firmy: „Fryderyk Goldmann 
i Spółka, spółka z ograniczoną odpowiedzial- 
nością we Lwowie, przedsiębiorstwo dostawy 
materyałów budowlanych, instalacyi światła 
gazowego, wodociągów, ogrzewania central- 
nego i kanalizacyi“, po niemieski „Fryderyk 
Goldmann & Comp., Gesellschaft mit b.- 
schrankter Haftung in Lemberg Handel mit 
Baumaterialien, Installation fir Gas- Wasser- 
leitung, Centralheizung und Kanalisierung*. 

Czas trwania Spółki jest nieograni- 
czony. 

Wysokość kapitału zakładowego: 20 000 
koron w całości wpłacony. 

Zawiadowca: Fryderyk Goldmann, ku- 
piee we Lwowie. 

Stosunki prawne spółki: Spółka opiera 
się na kontrakcie w formie aktu notaryal- 
nego z daty Lwów, 20 lutego 1910 I, rep. 
11.086. 

Uuprawniony do zastępstwa jest zawia- 
dowca. 

Według § 5 kontraktu spółki wnosi do 
niej spólnik Fryderyk Goldmann na poczet 
wkładki zakładowej towary, narzędzie, urzą- 
dzenie biurowe i wierzytelności w łącznej 
wartości 9.630 kor. 

Podpis firmy: pod jej brzmieniem pod- 
pis zawiadowcy. 

Data wpisu: 27 lutego 1910. 

C. k. Sąd krajowy, jako handlowy, 

Oddział IV. 

Lwów, dnia 27 lutego 1910. 


L. cz. Firm. 548/9 Stow. VI. 186 
Ogłoszenie. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Przemyślu ogłasza, iż 80 listopada 1909 wpi- 
sano do rejestru dla stowarzyszeń zarob- 
kowych i gospodarczych, ża na podstawie 
statutu z 8 października 1909 zawiązało się 
dnia tego w Ostrowie koło Przemyśla sto- 
warzyszenie pod firmą: „Spółka oszczędności 
i pożyczek w Ostrowie koło Przemyśla stow. 
zarejestrowane z nie»graniczoną poręką”. 

Okręg spółki stanowią gminy: Ostrów, 
Łętownia i Kuńkowce. 

Czas trwania spółki nieograniczony. 

(elem spółki jest starać się o mate 
ryalne i moralne podniesienie członków spół- 
ki mianowicie przez : 

a) udzielanie członkom w miarę potrze- 
by użyteczności celu i w miarę funduszów, 
pożyczek potrzebnych w gospodarstwie, prze- 
myśle i handlu, a to z funduszów, które 
spółka na ten cel gromadzi przy pomocy 
wspólnej nieograniczonej poręki swych człon- 

w, 

b) danie możności do umieszczania na 
procent pieniędzy zaoszczędzonych a marnie 
leżących, w ten sposób, iż spółka przyjmuje 
i oprocentowuje wkładki oszczędności, 

c) popieranie tworzenia spółek i sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych w 
okręgu spółki. 

Pierwszy zarząd spółki stanowią: 

1. Jan Stankiewicz kierownik szkoły 
w Ostrowie jako przewodniczący, 

2. Michał Cieleń, rolnik w Ostrowie 
jako zastępca przewodniczacego, 

8. Miehał Durys, 

4. France Ruchej, 

5. Ołeksa Szabaga, — rolnicy w Ostro- 
wie jako członkowie, 

Spółkę podpisuje się w ten sposób, że 
pod pieczęcią (stampilią) firmy kładzie pod- 
pis przełożony zarządu względnie jego za- 
stępca i jeden z członków zarządu. 


dnia 22 kwietnia 1910. 


(3467) 


może mięć więcej, niż 5 udziałów. Udział 
moża być wpłacony bądź od razu bądź w 
półrocznych ratach wynoszących najmniej po 
1 kor., ale pierwsza rata musi być wpłaconą 
przy wstąpieniu członka do spólki. 

Ogłoszenia będą umieszczane na tablicy 
przed lokalem spółki, a w razie potrzeby w 
czasopiśmie wydawanem dle spółek rolni- 
czych przez krajowy Patronat; ogłoszenie 
zaś walnego zgromadzenia nadto przez roze- 
slanie eyrkularza członkom. 


Przemyśl, 28 marca 1910. 


HT. em. ipm. 145/10 Cros. IV. 17 
OronomegHe. 

LH. w. Cya owpyskanh SKO roproBex1bB- 
nañ B IlepeMumak ororomye, mo 22 map- 
na 19l0 sumcamo mo peeerpy MIS CTOBA- 
pumeHb 3apiókoBHX i TOCHOMAPTAX, DO HA 
BATAJIBUAX BÓODAX U4CHIB OniIkA omano 
cru i mesaqok B BamaBi 6 mapua 1910 Bix- 
ÓyTux BHÓpaHO HOBHX 4.1eHIR 3ApANY a TO: 
Amjipea Buaa, rocnorapa B Bamazi B mic- 
ne ycrynuBiioro Crepana Koryra, coTpy- 
auaka Hapoxmi B Basari B mice Pomama 
Mcañanka. 


Ilepeuamm, 12 nbBiraa 1910. 


(4358) 


Hg. en. ipm. 171/10 Cros. I. 665 (4320) 
Bune pipun cCroRapAiieHA 3apOÓKOBOTO 
i roeroxrapekoro. 

Bnmcaao 40 peecrpy CTOBapHIMeHB 3a- 
poŐKOBHX i TOCHOFAPCKHK. 

Ocizos crosapmmwens : Hesnanie. 

Pipma 8ByduTBE: Unika roeno;rapck0- 
TOProReIbHa „OWiIKOBa Toprossa“, €TOBa- 
pimeHe sapeecrpoBaHe 3 OÓMEŁWEHOf MOPY- 
Koło B HesHaHOBi. 

Jara eraryry : HesHasia Ba 6 moro- 
ro 1910. 

Iipexxer uiqtpuecerBa : Mizer croBa- 
pamema e EHOMYJAHTM rocHtoyapcki CHAM 
CBOÏX AJIERIB NAA ix Aoópoónry. 

B við miaa 6yx4e cToBapumene : 

a) Kynysara, apeHxyBarH i Hajtwaru 
IpyHru i ÓyĄKHKH B MIH BEXEHA CHIIBHO- 
ro rocrorapcTBa CILIBHAMM CHJAMA CBOIX 
UJICHIB B iX XOCEH, 

6) ypArayBarm CRIAM (Mala3HHH) 
HapAJIB TOCHOĄAPCKHX, HABOBIB, BÓJKA, Ha- 
CIHĄ | HHMIHX BEMIENIOXIR AAA CBOIX AN8- 
HIB Tra B IX XOCEeu, 

B) II[poBaXHTH AAA CBOIX UIEHIB TOP- 
TOBAIO CPEYCTBAMH NMOSKABU i npejrMeTaMn 
NOTPIÓRAMH JIA AOMAMHOTO i pLIEHKAOrO 
TOCIO[ApCTBA Ta „Ma pemecJja i nmpoMuc.ry 
CGBOIX UJIEHIB, 

r) sańmarm ca uHepeTBOpIoBaREM TMpo- 
MYKPIB TOCIOTAPCKAX CBOIX SIeRIiB i mpo- 
AKH BHTBODPIB CBOIX UJEKIB, 

r) ipuńMarm Kanirari x0 oóopury 3a 
yY CJOBJIEHHM ONPONEHTOBAHEM, 

x) YJĘLIAWA IMM CBOM 4IeHaM Meme- 
BMX i UDHCTYNHHX NMO3U40k Ha NiyHeCEHEG 
roerorapcrBa aó0 Iposuc.ry. 

Hac rpesapa HeosHaqeHNA. 

Jlapeknua: 1. „lmrrpo Kymuzscknk, 
Hąękoxań Bineg i Isan BaBpuBrok, ceXAHM 
B HesRaRoBi 3aMeMkaJi. 

Lliarac QipMa: /[Box umenie ynpaBu 
(zapeznni). 

OromomeHa BuxoxAdi Bİ CTOBapHINe- 
HA Óydyce yMimyRan Ha upusnadeHiń Ha 
ce raómaiu Ha ÓyXMHRY CTOBAPHIMEHA 260 
B OJxBiit 8 AbBiRckAx uacolucni, AKy OBHA 
une Haxzupatoga Pama. 

YZI g1eHiB BUHOCHTE 5 (ILATL) Kop. 

BiąBigaJIBHICTE go 2 paa0BOi BMCOTM 
ymiay. 

jara Brucy: 20 mapya 1910. 

IL s. Cyq ospywwanń AKO roproBe.JbHuA 
Biaxia H. 
3oaoqiB, zaa 20 mapya 1910. 


Spadki. 


L. cz. A. 243/9 


dykt 
z wezwaniem nieznanych sądowi dziedziców. 

C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie o- 
głasza, że w dniu 10 kwietnia 1899 w Sta- 
rej wsi zmarła Franciszka z Dąbrowieckich 
Kędrowa bez pozostawienia rozporządzenia 
ostatniej woli. 

Ponieważ Sądowi nie wiadomo, czy i 
którym osobom przysłuża prawo dziedzicze- 
nia spadku, przeto wzywa się niniejszem tych 
wszystkich, którzy do tegoż spadku z jakie- 
gokolwiekbądź tytułu roszezenia podnieść 
zamierzają, aby w przeciągu jednego ro- 
ku, licząc od dnia niżej podanego swe pra- 
wa dziedziczenia w tutejszym Sądzie zgłosili 
i wykazując takowe wnieśli oświadczenie co do 
spadku, w przeciwnym bowiem razie spadek, 
dla którego Józef Czarnecki ze Starej wsi 
kuratorem został ustanowiony, będzie prze- 
prowadzony z tymi i tym przyznany, którzy 
się do niego zgłoszą i swe prawa dziedzi- 
czenia wykażą, część zaś spadku nie przyję- 
ta, lub w razie gdyby do spadku nikt się 


(4039) 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 
Brzozów, dnia 4 stycznia 1910. 


L. cz. A. IV. 421/9 (18) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy S. I. we Lwowie 
wzywa wszystkich tych, którzy jako wierzy- 
ciele mają pretensye do spadku po Ś. p. Kie- 
mensie Bilwinie, zmarłym we Lwowie 18 
sierpnia 1909 z pozostawieniem pisemnego 
testamentu z daty 11 sierpnia 1909 w któ- 
rym ustanowił żonę swą Helenę Bilwinową 
dziedziczką, żeby celem wykazania i udowo- 
dnienia swoich roszczeń stawili się w sądzie 
tutejszym Oddział 1V. w dniu 11 maja 1910 
o godzinie 11 rano, lub do owego czasu 
prośbe swoją na pśmie wnieśli, w przeci- 
wnym bowiem razie nie przysługiwaloby im 
żadne prawo do spadku, gdyby tenże przez 
spłacenie zgłoszonych wierzytelności wyczer- 
pany został, z wyjątkiem, o ile im służy 
prawo zastawu. 

C. k. Sąd pow., S L, Oddział IV. 

Lwów, dnia 7 lutego 1910. 


(4219 1—3) 


(4344 1—3) 


ykt. 

W Dobrej, dnia 23 maja 1908 zmarł 
bez pozostawienia rozporządzenia ostatniej 
woli Hornik Berl. 

Ponieważ dziedzice jego nie są znani, 
wzywa się wszystkich, którzyby do spadku 
roszczenie podnieśli, by w ciągu roku w s4- 
dzie tut. się zgłosili, prawa swe wykazali i 
oświadczenie do spadku wnieśli w innym 
bowiem razie spadek zostanie pertraktowany 
z tymi, którzy swe prawa wykażą i oświad- 
czenie do spadku wniosą, a gdyby takich 
nie było spadek wydany będzie Skarbowi 
Państwa jako bezdziedziczny. 

Kuratorem spuścizny ustanawia się do- 
tychczasowego zarządcę Teofila Wankowicza 
z Dobrej. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Sieniawa, 14 stycznia 1910. 


L. cz. A. 220/8 (45) 
Ed 


L. ez. A. 105/10 o (4878 1—38) 
d 
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

C. k. Sąd powiatowy w Kozowie ogła- 
sza, że dnia 31 stycznia 1910 w Taurowie 
zmarł Stanisław Zapotoczny syn Antoniego 
pozostawiając rozporządzenie ostatniej woli. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Fran- 
ciszka i Antoniego Zapotocznych nie jest 
znane, przeto wzywa się ich, aby w prze- 
ciągu jednego roku licząc od dnia niżej po- 
danego zgłosili się w tutejszym sądzie i 
wniesli oświadczenie co do dziedziczenia, w 
przeciwmym bowiem razie spadek zostanie 
przeprowadzony ze zgłaszającymi się dziedzi- 
cami i z kuratorem Iwanem Niemym rolni- 
kiem z Taurowa ustanowionym dla nieobe- 
enych. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kozowa, dnia 26 lutego 1910. 

L. cz. P. 148/8 (3870 1—3) 

O. k. Sąd a w Bolechowie 
ogłasza, że dnia 10 czerwca 1909 w Ninio- 
wie dolnym zmarł ś. p. Andrij Babczij, po- 
zostawiając rozporządzenie ostatniej woli w 
k'órem nie ustanowił dziedzica. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu po- 
wołanego do spadku Aftanssa Babczija nie 
jest znanem, przeto wzywa się go, aby w 
przeciągu jednego roku licząc od dnia niżej 
podanego zgłosił się w tut. sądzie i wniósł 
oświadczenie co do dziedziczenia, w przeci- 
wnym bowiem razie spadek zostanie prze- 
prowadzony ze zgłaszającymi się dziedzicami 
i z kuratorem p. dr. Stahlem adwokatem w 
Bolechowie ustanowiouym dla nieobecnego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IM. 

Bolechów, dnia 24 sierpnia 1909. 


L. cz. A. VI. 403/9 (3) (3523 1—3) 
Edykt 

z wezwaniem dziedziea, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

©. k. sąd powiatowy w Podhajcach o- 
głasza, że dnia 11 października w Zawało- 
wie zmarł Antoni Kluba nie pozostawiając 
rozporządzenia ostatniej woli. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu usta- 
wowych dziedziców Maryi Horbaczewskiej i 
Eugenii Rokiekiej nie jest znane, przeto 
wzywa się je, aby w przeciągu jednego roku 
licząc od dnia niżej podanego zgłosił się w 
tutejszym sądzie i wniósł oświadczenie co 
do dziedziczenia, w przeciwnym bowiem ra- 
zie spadek zostanie przeprowadzony ze zgła- 
szającymi się dziedzicami i z kuratorem adw. 
dr. P. Hrabem z Podhajec ustanowionym dla 
nieobecnych. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Podhajce, daia 29 listopada 1909. 


L. cz. A. VIII. 271/9 (6) (4094 1—3) 
Edykt 
z wezwaniem dziedzica, którego pobyt 
jest niewiadomy. 

0. k. Sąd powiatowy w Delatynie ogłą- 
sza, że dnia 21 sierpnia 1909 w Łanczynie 
zmarł Michał vel Mykieta Szkrumyłak bez 
pozostawienia rozporządzenia ostatniej woli, 
a między innemi powołana jest jako dzie- 
dziczka z ustawy matka Marya Skrumylak. 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Ma- 
ryi Szkrumylak nie jest znane, przeto wzy- 
wa się ją, aby w przeciągu jednego roku, li- 
czące od dnia niżej podanego zgłosiła się w 
tutejszym Sądzie i wniosła oświadczenie co 
do dziedziczenia, w przeciwnym bowiem ra- 
zie spadek zostanie przeprowadzony ze zgła- 
szającemi się dziedzicami i z kuratorem 
Dmytrem Szkrumylakiem z Łanczyna usta- 
nowionym dla nieobecnej Maryi Szrumylak. 

C k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Delatyn, dnia 30 listopada 1909. 


L. cz. 4, M. 25/9 (7) (4092 1—3) 
Edykt 

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 


C. k. Sąd powiatowy w Rzeszowie o- 
głasza, ża dnia 8 lutego 1909 w Rzeszowie 
zmarła Cyrla Mund pozostawiając rozporzą- 
dzenie ostatniej woli, w którem ustanowiła 
dziedzicem Nuchema Manda. 

Gdy miejsce pobytu Nuchema Manda 
nie jest znane, wzywa sięgo by w przeciągu 
roku licząc od dnia niżej podanego zgłosił się 
w tutejszym sądziei wniósł oświadczenie co 
do dziedziczenia, w przeciwaym bowiem ra- 
zie spadek zostanie przeprowadzony ze zgła- 
szającymi się dziedzicami i z kuratorem dr. 
Hanasiewiczem z Rzeszowa ustanowionym 
dla niesbecaego Nuchema Munda. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Rzeszów, dnia 1% stycznia 1910. 


L. ez A. VI. 277/9 (3) (4382 1—3) 
Edykt 

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

C. k. sąd powiatowy w Podhajeach 
ogłasza, że dnia 5 stycznia 1899 w Podhaj- 
cach zmarła Mincia Fels zam. Werfel nie 
pozostawiając rozporządzenia ostatniej woli. 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Fili- 
pa Felsa ustawowego dziedzica nie jest zna- 
ne, przeto wzywa się go, aby w przeciągu 
jednego roku, licząc od dia niżej podanego 
zgłosił się w tutejszym sądzie i wniósł o 
świadczenie co do dziedziczenia, w przeci- 
wnym bowiem razie spadek zostanie prze 
prowadzony ze zgłaszającymi się dziedzieami 
i z kuratorem dr. adw. Lehmanem z Podha- 
jee ustanowionym dla nieobecnych. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział VI. 

Podhajee, dnia 13 sierpnia 1909. 


L. cz. A. III. 272/9 (5) (4001 1—3) 
Edykt 

z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 


C. k. Sąd powiatowy w Podhajcach 
ogłasza, że dnia 31 maja 1909 w Białokier- 
nicy zmarł Hryńko Łeśków pozostawiając 
rozporządzenie ostatniej woli. 

Ponieważ sądowi miejsce pobytu Fe- 
dia, Andrucha i Onufrego Łeśkowych nie 
jest znane, przeto wzywa się ich, aby w 
przeeiągu jednego roku, licząc od dnia niżej 
podanego zgłosili się w tutejszym sądzie i 
wniesli oświadczenie co do dziedziczenia, w 
przeciwnym bowiem razie spadek zostanie 
przeprowadzony ze zgłaszającymi się dzie- 
dzicami i z kuratorem Danyłem Biłanem 
ustanowionym dla nieobecnych. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Podhajce, dnia 14 listopada 1909. 


Amortyzacye. 


L. ez. T. 7/10 (1) (4237 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Wolfa Natla kupca w No- 
wym Sączu wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi następujących rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionych dwóch weksli pod- 
pisanych przez Wolfa Natla jako akceptanta 
obydwa z datą wystawienia: „Nowy Sącz. 
dnia 5 marca 1910* każdy z tych weksli 
opiewa na kwotę 300 kor. i jest płatny w 
Nowym Sączu, a dzień płatności jednego 
ustanowionym został na dzień 15 lipca 1910, 
a drugiego na dzień 30 lipca 1910 obydwu 
na zlecenie własne, nazwiskiem wystawcy 
nie zaopatrzone. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czagokresu Za 
nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Nowy Sącz, dnia 16 marca 1910. 
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Le ez. Ne. V. 70/10 (4) (4079 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Wincentego Giraszeckiego 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującego rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionego kwitu depozytowego z daty Kra- 
ków 25 listopada 1902, wystawionego przez 
Spółkę kredytową członków Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie na zło- 
żone w tejże Spółee dwie police na życie 
Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Kra- 
kowie Nr. 37.815 i 75.023 na 2200 i 2300 
kor. opiewające. 

Posiadacza powyższego kwitu depozyto- 
wego wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie tego 
czasokresu kwit za nieistniejący uznany zo- 
stanie. 

C. k. Sąd powiatowy, 5. I, Oddział V. 

Lwów, dnia 3 kwietnia 1910. 


L. eż. T. 7/10 (1) (8720 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Związku kredytowo-kupie- 
ekiego w Kałuszu wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi następujących rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionych weksli, a to: 

1. weksel z daty Kałusz 27 lipca 1905 
ua 300 kor. opiewający, przez Efroima En- 
gelmana, Leizora Engelmana i Pinę Engel- 
man akceptowany, dnia 21 listopada 1905 
płatny z dodatkiem „zb. Kałusz*, 

2. weksel z daty Kałusz 24 listopada 
1905 na 261 kor. 04 hal. opiewający, przez 
tych samych akceptowany, dnia 21 marca 
1906.płstny z dodatkiem „zb. Kałusz*. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
sie przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni od ostatniego ogłosze- 
nia tego edykiu w „Gazecie Lwowskiej“, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu weksle te za nieistnie- 
jące uznane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stanisławów, dnia 9 lutego 1910. 


L. ez. T. 27/9 (5) (4361 1—8) 
Edykt. 

Wzywa się każdego, ktoby o pobycie 
Pawła Klepacza lat 60 liczącego, z Posady 
jaćmierskiej miał jakąkolwiek wiadomość, 
sżeby w przeciągu roku od ostatniego ogło- 
szenia niniejszego edyktu w „Gazecie Lwow- 
skiej“ tut. sądowi, lub też ustanowionemu 
dla nieoke”nego kuratorowi Pawłowi Kosta- 
rowi z Posady jaćmierskiej dał wiadomość, 
ileże po bezskutecznym upływie tego te'minu 
na ponowny wniosek Paweł Klepacz za zmar- 
łego uznany zostanie. 

0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanck, daia 2 kwietnia 1910. 


L. cz. T. 5,10 (1) (3969 1—3) 
yk 

Na żądanie Laji Engel z Krosna wdraża 
się postępowanie w celu amortyzacji weksla, 
który pochodzi z daty Krosno, 27 majs 1906 
na 1.200 kor. wystawiony, płatny dnia 15 
pażdziernika 1906, wystawiony i żyrowany 
przez Herscha Leibę Siissweina, akceptowany 
rrzez dr. Stanisława Łobaczewskiego i Ta- 
deusza Łępkowskiego, tudzież dalej żyrowany 
przez Chaima Engla. 

Wzywa się tedy każdego, ktoby weksel 
ten posiadał, aby się w przeciągu 45 dni od 
ostatniego ogłoszenia niniejszego edyktu w 
„Gazecie Lwowskiej* do sądu tutejszego zgło: 
sił i prawa swe do niego wykazał, ileże 
w raz e przeciwnym weksel ten za umerzony 
i,wzelkich sku ków prawnych pozbawiony 
uznany będzie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 6 marca 1910. 


L. cz. Ne. XVIII. 76/9 (3) (3042 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Maryi Tauber jako matki 
i opiekunki nieletnich spadkobierców po ś. p. 
Karolu Tauber we Lwowie, Hausnera l. 18 
wdraża się postępowanie, celem amortyzzeyi 
rzekomo przez wnioskodawczynię zagubionego 
kwitu depozytowego wystawionego 20 sier. 
pnia 1904 przez Wiedeńskie Towarzystwo 
Asekuracyjne „Gizeła* na policę życiową 
tegoż Towarzystwa Ni. 112867 na imię Ka- 
rola Täubera opiewającą. 

Posiadacza powyższego kwitu depozyto- 
wego wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego cezasokresu za nieistniejący uzna- 
nym zostanie. 

C. k. Sąd powiatowy S. I, Oddział XVIII. 

Lwów, dnia 22 czerwca 1909. 


L. cz. T. 10/10 (1) (4362 1—3) 
E d 


Na prośbę Mordka Eliasza z Rymano- 
wa wdraża się postepowanie w celu amorty- 


zacyj weksla z daty Rymanów, dnia 4 gru- | celem udowodnienia zaszłej 


cego, dnia 4 marca 1910 płatnego przez 
Jana hr. Potockiego jako akceptanta, oraz 
przez Mordkę Eliasa jako wystawiciela i ży- 
ranta podpisanego, który miał proszącemu 
zaginąć. 

Wskutek tego wzywa się każdego ktoby 
odnośny weksel posiadał, aby w przeciąga 
45 dni od ostatniego ogłoszenia niniejszego 
edyktu w urzędowej „Gazecie Lwowskiej* 
z wekslem tym do sądu tutejszego się zgłosił 
i prawa swoje do niego wykazał, ileże w razie 
przeciwnym po bezskutecznym upływie za- 
kreślonego terminu weksel ten za umorzony 
i wszelkich skutków prawnych pozbawiony 
uznany będzie. 

C. k. Sad obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, 6 kwietnia 1910. 


Z. T. 9/10 (2) (8719 1—3) 

Uber Antrag der Creditanstalt in Mo- 
nasterzyska wird das Verfahren bezüglich 
des augeblich dem Antragsstetler in Verlust 
geratenen Wechsels de dato Monasterzyska 
2 Juli 1909 per 508 K 40 h, weleher vom 
M+-schulim Pilpen ausgestellt, am 81 Dezem- 
ber 1909 in Monasterzyska fällig vom Be- 
zogenen Moses Rosental in Monasterzyska 
sls Acceptanten unterschrieben und mit dem 
Bianco giro des Meschulim Pilpen, Jan He- 
myk & Sohn Obcauka zadozna Usti und Spo- 
ritelna v. Kostelei agd Orliei versehen war, 
eingeleitet. 

Der Inhaber des obigen Wechsels wird 
hiemit aufgefordert, se'ne Rechte binnen 45 
Tsgen, von der letzteren Verlautbarung die- 
ses FKdiektes in der „Lemberger Zeitung“, 
anzumelden, da sonst dieser Wechsel als 
amortisiert erklärt werden wird. 

K. k. Kreisgericht Abtheilung IV. 

Stanislau, 19 Februar 1910. 


L ez. T. 19/10 (1) (4510 1—8) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek firmy protokołowanej Bi- 
haly, Neumann i Ska w Budapeszcie wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi dwóch 
rzekomo przez wnioskodawcę zagubionych 
weksli, z których jeden opiewał ma 6000 
kor, a drugi na $000 kor. Oba weksle wy- 
stawione były dnia 24 października 1909 r. 
z dniem płatności 5 lutego 1910 r. przez 
firmę „Brüder Rubinstein & Frommer“ we 
Lwowie, a akeeptowane przez firmę „Bihaly 
Nsumann & Comp. Budapest“ i miały klau 
zulę „zablbar in Lemberg“. 

Posiadacza powyższych dwóch weksli 
wzywa się przeto, aby zgłosił się ze swojemi 
prawemi w ciągu 45 dni od dnia ostatniego 
ogłoszenia w „Gazecie Lwowskiej*, w prze- 
ciwnym bowiem razie po upływie powyższego 
czasokresu za nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cywilny 
Oddział VII. 
Lwów, dnia 28 lutego 1910. 


L. cz. T, 20/10 (2) (4292 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na: wniosek Julii Szewczyk wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawczynię zagubionego losu 
miasta Krakowa Nr. 61 019. 

Posiadacza powyższego losa wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku, 6 tygodni i 8 dni, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 20 marca 1910. 


Zl. T. 20/10 (2) (4082 1—3) 
Amortisierung. 

Auf Ansuchen des Matel Rosner wird 
das Verfahren zur Amortisierung des der 
Gesuchstellerin angeblich in Verlust gerate- 
nen auf den Namen „Matel Rosner“ und die 
Einlage 2.000 K. lautenden Kinlagekiichels 
der galiz. Spareassa Nr. 76186 eingeleitet. 

Der Inhaber dieses Sparcassebüchels 
wird daher aufgefordert, seine Rechte bin- 
nen 6 Monaten von der letzten Kundma- 
chung des Kdiktes in der „Lemherger Zei- 
tung“ geltend zu machen, widrigens das- 
selbe nach Verlauf dieser Frist für un- 
wirksam erklärt würde. 

K. k. Landesgericht, Abteilung VII. 

Lemberg, am 31 März 1910. 


L. cz. T. 3,5 (©) (4317 1—3) 
Wdrożenie postępowania celem udowodnienia 
smierci. 

Brygida Czyżewska zamężna Podkowa 
przed przeszło 34 laty wydaliła się wraz 
z mężem sweim do Rossyi i od tego czasu 
niewiadomo gdzie przebywa. 

Gdy wobec powyższego jest prawdopo- 
dobnem, że Brygida Czyżewska, zamężna 
Podkowa poniosła śmierć, przeto na prośbę 
Maryi Podkowy zam. Nazarkiewicz i Anto- 
niego Pisarskiego wdraża się postępowanie, 
śmierci zagi- 


dnia 1909 na kwotę 2.000 koron opiewają- | nionego. 


Wydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby uwiadomiono sąd, albo kuratora adwo” 
kata dr. Ausschnitta w Buczaczu, aż do dni8 
80 kwietnia 1911 o zaginionej Brygidzie 
Czyżewskiej zam. Podkowa. 

Po upływie powyższego czasokresu i p0 
przeprowadzeniu i po podjęciu dowodów bę” 
dzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śmierQl. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stąnisławów, 28 lutego 1910. 


L. ez. T. 410 (2) (4307 1—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Wasyla Kaszyckiego po 
Fedku z Polehowej wdraża się postępowanie 
celem amortyzacji rzekomo 20 listopada 1909 
zagubionej książeczki wkładkowej Towarzy- 
stwa zaliczkowego w Dubiecku Nr. 2189 ne 
nazwisko Wasyla Kaszyckiego po Fedku wj” 
stawionej, na 300 kor. opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby tę książeczkę złożył w tut. 
sądzie i ewentualnie swoje prawa zgłosił W 
przeciągu jednego roku od dnia tego edyktu, 
inaczej książeczka ta uznaną zostanie za nie 
istniejącą. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Przemyśl, dnia 12 lutego 1910. 


L. ez. T. II 3/10 (4234 1—3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Mojżesza Fausta przez 
adwokata dr. Oberlindera w Jaśle wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi weksla na 
kwotę 180 koron 66 hal. opiewajacego pła- 
tnego w Jaśle dnia 5 listopada 1909 r. & 
przyjętego przez Izaaka i Ruchlę Lehrerów 
w Felsztynie — a zagubionego przez wnio- 
skodawcę w maju 1909 r. 

Wobec tego wzywa się dzierżyciela po- 
wyższego weksla, aby w ustawowym terminie 
45 dni licząc od dnia ostatniego ogłoszenia 
edyktu, powyższy weksel sądowi przedłożył 
i prawa swoje wykazał, w przeciwnym bo- 
wiem razie po upływie terminu 45 dni de- 
kret umorzenia wydany zostanie, a wszelkie 
prawa jakieby dzierżycielowi powyższego we- 
ksla przysługiwać mogły za nieistniejące 
uznane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
dział II. 
Jasło, dnia 21 marca 1910 r. 


L. ez. T. 879 (4) (4354 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek pp. 1. Julisna Kaparnika 
2. Bronisławy Kaparnik wdraża się postępo- 
wanie celem amortyzacyi następujących wnio- 
skodawcom rzekomo zaginiony. h książeczek 
wkładkowych Gal. Kasy oszczędności 1. Nr. 
158561 na kwotę 250 kor. i 2. 157.318 na 
kwotę 300 kor. i na nazwisko ad 1. „Bro- 
nisława Kaparnik*, ad 2. „Julian Kaparnik* 
opiewających. 

Posiadacza powyższych książeczek wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy 
od dnia trzeciego ogłoszenia edyktu w „Ga- 
zecie Lwowskiej“ w przeciwnym bowiem ra- 
zie po upływie powyższego czasokregu z% 
nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwow, dnia 10 stycznia 1910. 


L. ez. T. IV. 6/10 (2) 
Edykt. 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Anny Kubackiej wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawczynię zagubionej książe- 
czki wkładkowej miasta Tarnowa Nr. 104.286 
obecnie na 341 kor. 90 hal. opiewającej, na 
imię Anny Kubackiej wystawionej. 
Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu 28 
nieistniejącą uznaną zostanie. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Tarnów, dnia 9 marca 1910. 


(3261 1—3) 


L. cz. M. 19/10 (1) (3633 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek ks. Konstantego Łabędzła, 
wikaryusza w Oświęcimiu wdraża się postę” 
powanie celem amortyzacyi rzekomo prze% 
wnioskodawcę zagubionej książeczki wkład- 
kowej Powiatowej Kasy oszezędności w Kra- 
kowie Nr. 46.410 na kwotę 6298 kor. 80 
hal. z dniem 1 stycznia 1910 opiewającej % 
na imię „ks. Konstanty Łabędź" wysta- 
wionej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład” 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po” 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 22 lutego 1910. 


Jez. T. 18/10 (3) (4297 1—3) 
Idrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Adama Obromcewicza rządcy 
br w Kłubewcech wdraża się postępowa- 
e celem amortyzącyi następujących, wnio- 
todawcy rzekomo zagubionych papierów 
'artościowych, a mianowicie: losów miasta 
irekowa Nr. 17673, 51397, 65853, jeszcze 
lie wylosowanych, oraz losu miasta Krakowa 
Nr. 74494 już w bieżącym roku wylosowa- 
nego na 60 koron. 

Posiadacza powyższych papierów war- 
tościowych wzywa się przeto, aby zgłosił się 
ze swojemi prawami, wjprzeciwnym bowiem 
razie losy nie wyłosowane dotąd, w razie 
wylosowania po upływie jednego roku po 
dniu płatności, zaś los wylosowany w prze- 
ciągu jednego roku 6 tygodni 8 dni od dnia 
ogłoszenia niniejszego edyktu w „Gazecie 

wowskiej*, uznane zostaną za nieistniejące. 

Skoro wymienione powyżej papiery war- 
tościowe przez wylosowanie do wypłaty prze- 
Znaczone «ostaną, winien wnioskodawca o 
tem sądowi donieść. 

©. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 24 marca 1910. 


L. cz. Ne, XI. 147/9 (3) (4145 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Kseni Woroniakowej, słu 
Żącej w Drohobycza wdraża się postępowa- 
nie celem amortyzacyi następującej rzekomo 
krzez wnioskodawczynię zagubionej książeczki 
wkładkowej Towarzystwa zaliczkowego w 
rohobyczu, stow. zarej. z nieograniczoną 
poręką Nr. 6586 na kwotę 240 kor. opiewa- 
Jącej na imię wnioskodawczyni wystawionej. 
Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
owej wzywa się przeto, ażeby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 
W przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 
©. k. Sad powiatowy, Oddział XI. 
Drohobycz, dnia 6 lutego 1910. 


L. cz. T. 10/10 (3718 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Katarzyny Kocoń wdraża 
się postępowanie celem amortyzacyi następu- 
jącego rzekomo przez wnioskodawczynię 74- 
gubionego weksla na sumę 3200 kor. opie- 
wającego bez daty wystawienia i płatności 
R przez Stefanie i Mikołaja Wandowiczów 
jeko akcepiantów podpisanego. 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
Się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni od dnia ostatniego ogło- 
Bzenia w „Gazecie Lwowskiej“ w przeciwnym 
bowiem razie po upływie powyższego czaso- 
kresu za nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział LV. 

Stanisławów, dnia 18 lutego 1910. 


L. cz. T. 22/10 (1) (4226 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek c. k. galic. Prokuratoryi 
Skarby we Lwowie wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi następującej rzekomo przez 
Br. kat. probostwo w Iłowie zagubionej ksią 
żeczki wkładkowej Galicyjskiej kasy oszczę- 
dności Nr. 34.708 na kwotę 139 kor. 90 i 
Da imię „gr kat. probostwo w Mowie“ o- 
piewającej a na rzecz gr. kat. konsystorza 
metropolitalnego we Lwowie winkulowanej. 
Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciagu sześciu miesięcy 
od dnia ostatniego ogłoszenia w „Gazecie 
wowskiej* w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu za nieistnie- 
Jącą uznaną zostanie. 
O. k. Sąd krajowy eywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia 1 marca 1910. 


L. ez. T. 29/10 (2) (4288 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek ks. Szymona Czyez: łowi- 
Cza, gr. kat. proboszcza w Kobylnicy ruskiej 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
Rastępujących rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionych polie Towarzystwa wzajemnych 
ubezpieczeń w Krakowie L. 12922 i 26.963 
obie z daty 21 pażdziernika 1910 każda na 
2000 kor. opiewająca na okaziciela wysta- 
wione. l 
Posiadacza powyższych polic wzywa się 
Przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
W ciągu jednego roku 6 tygodni i 8 dni w 
brzeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
Zostaną. 
0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 
Kraków, dnia 19 marca 1910. 


L. ez. T. 21/10 (2) (3456 1—3) 
drożenie postępowania amortyzacyjnego. 
` Na wniosek Aləksandra Sordyla wdra- 
8 się postępowanie celem amortyzacyi rze 
omo przez wnioskodaweę zagubionej ksią- 
teczki wkładkowej Banku galicyjskiego dla 
andlu i przemysłu w Krakowie Nr. 6518 
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na nazwisko „Aleksandra Sordyl* opiewają- 
cej na kwotę 661 kor. 07 hal. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku 6 
tygodni i 3 dni w przeciwnym bowiem ra- 
zie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejącą uznaną zostanie. 

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 1 marca 1910. 


L. cz. T. 28/10 (1) (3898 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Józefa Dońca w Czulicach 
p. Kocmyrzów wdraża się postępowanie ce 
lem amortyzacyi następującej rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionej książeczki wkładko- 
weej Powiatowej Kasy oszczędności w Kra- 
kowie Nr. 76.009 na imię „Józef Doniec“ i 
sumę 800 kor. opiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkła- 
dek wzywa się, przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 

O. k. Sąd krajowy cywilny, Oddz. VI. 

Kraków, dnia 14 marca 1910. 


L. cz. T. IV. 5/10 (2) (3971 1—3) 
Edykt. 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek c. k. Prokurstoryi skarbu 
imieniem rzymsko-katoliekiego probostwa w 
Zebrzydowiesch wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi rzekomo przez wniosko- 
dawcę zagubionej książeczki wkładkowej Ka- 
sy oszczędności miasta Tarnowa Nr. 495 na 
kwotę 118 kor. 44 hal. opiewającej, zastrze- 
żonej na rzecz rzymsko-kaiolickiego probo- 
stwa w Zebrzydowicach. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby się zgłosił ze 
swojemi prawami, w ciągu jednego roku, 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejące uznane 
zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział LV. 

Tarnów, 3 marca 1910. 


L. ez. Ne. XI. 210 (3) (4146 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek Wasyla Procia gospodarza 
w Hubiczach wdraża się postępowanie Ce- 
lem amortyzacyi następującej rzekomo przez 
wuioskodaweę zagubionej książeczki wkład- 
kowej Towarzystwa zaliezkowego w Droho- 
byczu stow. zarej. z nieograniczoną poręką 
Nr. 6666 opiewającej na 102 kor. 75 hal. 
Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu jednego roku, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 
C k. Sąd powiatowy, Oddział XI. 
Drohobycz, dnia 6 lutego 1910. 


L. cz. T. 4/10 (3) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Związku kredytowo - kupie- 
ckiego w Kałuszu wdraża się postępowania, 
celem amortyzacyi następujących rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionych weksli: 

1. weksla z daty Kałusz, 24 marca 1904 
na 600 koron. opiewającego przez Leizera 
Evgelmana wystawionego, przez Schulima 
Landsmana akcrptowanego, Efroima Engel- 
mana żyrowanego, dnia 21 lipea 1904 pla- 
tnego z dodatkiem „płatny Stryj”, 

2. weksla z daty Kałusz, 24 lipca 1904 
na kwotę 514 koron 28 hel. opiewzjącego 
przez tych samych podpisanego, dnia 21 li- 
stopada 1904 płatnego z dodatkiem „płatny 
Stryj“. 

Š 3. weksla z daty Kałusz, 24 marca 1906 
na kwotę 217 kor. 69 hal. opiewającego, przez 
Pinę Engelmana i Leizora Eugelmana akce- 
ptowanego, dnia 21 czerwca 1906 płatnego 
z dodatkien „Zb. Stryj“, 

4. weksla z daty Kałusz, 24 grudnia 
1906 na kwotę 150 koron opiewającego przez 
tych samych podpisanego z dodatkiem „Zb. 
Stryj“. 

Posiadacza powyższych weksli wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni, w przeciwnym bo- 
wiem razie po upływie powyższego czaso 
kresu za nieistniejące uznane zostaną. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 28 lutego 1910. 


(3589 1—3) 


L. cz. T. 8/9 (4) (3260 1—3) 
Wdrożenie postępowania celem udowodnienia 
śmierci Michała Mudrego. 

Michał Mudry, urodzeny w Samborze 
12 listopada 1851 ożeniony 29 października 
1878 z Katarzyną Hajburą wyemigrował 4 
maja 1898 na zarobek do Ameryki gdzie 
też w Mount Carmel Pa 25 sierpnia 1898 
życie skończył. W szczególności towarzysze 
jego Jan Paluch i Marcin Makuc słuchani 


jako świadkowie pod przysięga stwierdzili, 
iż Michał Mudry dnia pomienionego nieży- 
wy w łóżku swoim został znaleziony i na 
ewangelickim cmentarzu w Mount Carmel 
został pogrzebany. 

Gdy wobee powyższego jest pewnem, 
iż Michał Mudry poniósł śmierć, przeto na 
prośbę Katarzyny z Hajburów  Mudrowej 
wdraża się postępowanie celem udowodnie- 
nia zsszłej śmierci zaginionego. 

Wydaje się przeto ogólne wezwanie, 
aby uwiadomiono Sąd albo kuratora p. dr. 
Maurycego Benharda w Samborze aż do 
dnia 1 czerwca 1910 o zaginionym. 

Po upływie powyższego czasokresu i po 
przeprowadzeniu i po podjęcia dowodów bę- 
dzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłej śmierci. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Sambor, dnia 15 lutego 1910. 


L. cz. T. 16/9 (6) (3764 1—3) 
Edykt. 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi wzywa 
każdego ktoby jakąkolwiek m:ał wiadomość 
o życiu i miejscu pobytu Nykoły Warwa- 
diuka syna Dmytra z Bani Berezów przeszło 
40 lat liczącego by do pół reku od dnia osta- 
tniego ogłoszenia tego edyktu nazwanemu 
sądowi lub kuratorowi Petrowi Lutemu w 
Bani Berezów dał wiadomość, inaczej Nykoła 
Warwadiuk Dmytra za zmarłego 1892 roku, 
uznany będzie. 

Kołomyja, dnia 12 marca 1910. 


L. cz. T. 28/9 (3) (3767 1—3) 
Ed ; 

Na żądanie Dmytra Tuarezmanowicza 
z Woli wyżnej, o uznanie Anny, Krystyny i 
Ewy Hańdiak, ostatniej także Ewą Ropiczak 
zwanej, z Woli wyżnej, wzywa się Annę, 
Krystynę i Ewę Hańdiak po Semanie z Wali 
wyżnej, oraz każdego, ktoby o ich życiu i 
miejscu pobytu miał jakąkolwiek wiadomość, 
aby w przeciągu jednego roku od ogłoszenia 
niniejszego edyktu w „Gazecie Lwowskiej“ 
do sądu tutejszego się zgłosił, lub też usta- 
nowionemu dla nieobecnych kuratorowi Se- 
menowi Komaneckiemu z Woli wyżnej dał 
wiadomość, ileże po bezskutecznym upływie 
tego terminu, nieobecne, na ponowny wnio- 
sek za zmarłe uznane będą. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział 1V. 

Sanok, dnia 7 grudnia 1909. 


L. cz. T. 4/9 (5) (3471 1—3) 
Ed 

Na żądanie Ewy Zahaczewskiej ze Sa- 
noezka, wzywa się nieobecnego Iwana Zaha- 
czewskiego ze Sanoczka, oraz każdego ktoby 
o jego życiu i miejscu pobytu miał wiado- 
mość, sżeby w przeciągu trzech miesięcy od 
ostatniego ogłoszenia niniejszego edyktu w 
„Gazecie Lwowskiej* licząc, do sądu tutej- 
szego się zgłosił, lub teź ustanowionemu dla 
nieobecnego kuratorowi dr. Salo Landau, 
adwokatowi w Sanoku, albo obrońcy malżeń- 
stwa dr. Janowi Walewskiemu, adwokatowi 
w Sanoku o nieobecnym dał wiadomość, ileże 
po bezskutecznym upływie tega terminu, 
nieobeeny Iwan Zahaczewski za zmarłego 
uznanym, małżeństwo zaś jego z Ewą Zaba- 
czowską za rozwiązane, ogłoszone będzie. , 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, Inia 7 grudnia 1909. 


L. cz. Z. 28/10 13530 1-—3) 
Obwieszczenie. 

W zimie 1909 na 1910 r. skradziono 
Adamowi Chromcewiezowi w Kłuboweach 
węg. los „Czerwonego Krzyża“ nr 69 s. 6690, 
węg. los „Josty* nr. 24 s. 1578, nr. 68 
s. 2603, węg. los (bazyhka) nr. 96 s. 835, 
Krakowskie losy mr. 17678, nr. 51397, ur. 
-65853, nr. 74499, austr. los „OCzerwonegu 
Krzyża” nr. 30 s. 9758, włoski los „Czerwo- 
nego Krzyża“ nr. 7 s. 8522, lublański los 
pr. 74598, serbskie losy tytoniowe 10 frank 
ur. 40 s. 5556 i nr. 64 s. 9868, serbski los 
100 fr. 3 procentowy nr. 15 s. 1336. 

Wzywa się wszystkich, którzy w jaki: 
kolwiek sposób wejdą w posiadanie tych lo- 
sów, lub powezmą wiadomość o ich posiada- 
czach ażeby bezzwłocznie zawiadomili pod- 
pisany sąd. 

0. k. Sąd powiatowy. 

Tyśmienica, 10 marca 1910. 


L. cz. T. 16/10 (2) (8459 1—3) 
Wdrożenie postępowanie amortyzacyi nego. 
Na wniosek Karoliny Heindrichowej, 
właścicielki realności w Krakowie jako za- 
rządczyni masy spadk. s. p. Maryi Dutkie- 
wieżowej wdraża się postępowsnie celem 
amortyzacyi następującej rzekomo przez wnio- 
skodawczynię zaginionej książeczki wkładək 
powiatowej Kasy oszczędności w Krakowie 
Nr. 56.718 na nazwisko Maryi Dutkiewiezo - 
wej wystawionej, na kwotę 963 kor. 31 ha! 
opiewającej. i 
Posiadacza powyższej książeczki wkła- 
dek wzywa się przeto, aby się zgłosił ze 
swojemi prawami w ciągu 6 miesięcy, w 


w przociwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 
Kraków. dnia 26 lutego 1910. 


L. ez. T. 16/9 (10) (4466 1-—3) 
Wdrożenie postępowania celem uznania 
za zmarłego. 

C. k. Sąd cbwodowy w Przemyślu 
wdrożył na wniosek Fedka Sydora postępo- 
wanie o ustanowienie dowodu śmierci Pio- 
tra Sydera. 

Piotr Sydor, rolnik okcło 40 Jat liczą- 
cy, przedtem w Posadzie nowomiejskiej za- 
mieszkały, żenaty wydalił się przed około 
5 laty do Ameryki na robotę, gdzie wedle 
przeprowadzonego dochodzenia w Pitsburgu, 
dnia 26 października 1904 wracająg wirezo- 
rom z restauracyi do pomieszkania zachoro- 
wał nagle i tegoż dnia zmarł w pomie- 
szkaniu. 

Wzywa się zatem każdego, ktoby miał 
jakąkolwiek wiadomość o jego życiu i miej- 
seu pobytu, aby doniósł o tem tut. sądowi 
lub kuratorowi adw. dr. Leonowi Peiperowi 
w Przemyślu. 

Kdykt ten kończy się z dniem 15 listo- 
pada 1910 Stanowcze załatwienie prośby o 
ustanowienie dowodu śmierci Piotra Sydora 
nastąpi dopiero po upływie powyższego cza- 
sokresu. 

0. k. Sad obwodowy, Oddział V. 

Przemyśl, 26 marca 1910. 


l. tz. © ZAIO (5 (3635 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Piotra Wowka i Towarzy- 
stwa wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującej rzekomo przez wnioskodawcę 
Piotra Wowka zagubionej policy wystawio- 
nej przez. Tow. wzaj. ubezp. w Krakowie 
dnia 5 lutego 1910 do 1. 126.647 na kapi- 
tał 2000 kor. płatny dnia 1 lutego 1949 do 
rąk ubezpieczonego lub w razie wcześniej- 
szej śmierci tegoż matychmiast ckazicielowi 
policy. 

Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku 6 tygodni i 3 dni, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 12 marca 1910. 


Ti cz: E. 2640 (1) (3634 1—3) 
Wdrożenie postęnowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Pawła Pilcha, rolnika w 
Wiśle i Towarzystwa wzejemnych ubezpie- 
czeń w Krakowie wdraża się postępowanie 
celem amortyzacyi rzekomo przez wniosko- 
dawcę zaginionej policy wystawionej przez 
Towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń w Kra- 
kowie 50 listopada 1904 do 1. 46.322 opie- 
wającej na kapitał 600 kor. płatny po latach 
22 skoro zabezpieczona Zuzanna Pileh doży- 
je dnia 15 grudnia 1926. 

Posiadacza powyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w c'agn jednego roku 6 tygodni i 3 dni w 
przeciwnym razie po upływie powyższego 
czasokresu zą nieistniejącą uznaną zostanie. 

C. k. Sąd krsjowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 12 marca 1910. 


L. ez. Ne. 161/10 1) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Walentego Mądrego, rol- 
nika w Samburku wdraża się postępowanie 
celem amostyzacyi następajątej rzekomo przez 
wnioskodawcę zaginiene: książeczki wkładko- 
wej Towarzystwa pożyczkowego i uszezędno- 
ści w Skawinie Nr. 1303 na kwotą 250 kor. 
epiewającej. 

Posiadacza powyższej książeczki wzywa 
się, aby zgłosił się ze swojemi prawami w 
ciągu sześciu miesięcr od daty edyktu li- 
cząc, w przeciwnym bowiem razie po upły- 
wie powyższego ezasosokresu za nieistniejącą 
uznaną zostanie. 

C. k. sąd powiatowy, Oddział T. 

Skawina, dnia 6 lutego 1910. 


(4054 1-—8) 


L. cz. T. 18,9 (8) (3464 1— 3) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomvi wzywa 
każdego ktoby miał jaką wiadomość o życiu 
i miejscu pobytu Michała Szezebiińskiego 
1841 lub 1542 w Stopczatowie rodzonego i 
zamieszkałego, który przed 40 laty w nie. 
wiadome miejsce wydalił się i dstąd Żadnej 
wiadomości © sobie do miejsca zamieszkania 
niedał, by do roku jednego od ostatniego 
ogłoszenia nazwanemu kuratorowi Jurz: Boj- 
czuk w Stopczatowie dał wiadomość, inaczej 
po npływie powyższego cezasokresu Michał 
Szczębliński zostanie uznany za zmarłego. 
Kołomyja, dnia 5 lutego 1910 


L. cz. T. 24/10 (2) (3632 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Władysława Lisowskiego 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującej rzekomo przez wnioskodawcę 
zagubionej policy z daty Kreków 20 listopa- 
da 1899 Nr. 50.991 przez Towarzystwo wza- 
jemnych ubezpieczeń w Krakowie na nazwi- 
sko Władysława Lisowskiego wystawionej a 
na kwotę 2400 kor. opiewającej. 

Posiadacza puwyższej policy wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku 6 tygodni i 3 dni, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejącą uznaną 
zostanie. 

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VI. 

Kraków, dnia 11 marca 1910. 


L. cz. T. 3/10 (1) 
Amortyzacya. 

Na wniosek Jacia Horochowianki, rol- 
nika w Dzieduszycach małych wdraża się po- 
stępowanie celem amortyzacyi rzekomo przez 
wnioskodawcę zagubionego weksla z daty 
Stryj dnia 20 listopada 1908 na kwotę 1000 
koron opiewającego w sześć miesięcy płatne- 
go przez Dmytra Horochowiankę akceptowa- 
nego, 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swoimi prawa- 
mi w ciągu 45 dni, w przeciwnym bowiem 
razie po upływie powyższego czasokresu za 
nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 1 lutego 1910. 


(3590 1—3) 


L. ez. T. V. 5/10 (2) (3812 1—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek Tauby Wiesen żony Abra- 
hama Wiesena w Tarnobrzegu wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawczynię zaginionej książeczki 
wkładkowej powiatowej kasy oszczędności 
w Tarnobrzegu Nr. 2284 na kwotę 1000 kor. 
opiewającej na imię Abrahama Wiesena wy- 
stawionej. 

Posiadacza powyższej książeczki wkład- 
kowej wzywa się przeto, aby zgłosił się ze 
swojemi prawami w ciągu sześciu miesięcy w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu za nieistniejątą uznaną 
zostanie. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział V. 

Rzeszów, dnia 22 marca 1910. 


L. cz. T. 11/9 (5) (4465 1—3) 
ykt. 

0. k. Sąd obwodowy w Kołomyi wzywa 
każdego, ktoby o życia i miejscu pobytu 
Iwana Krawczuka Andreja z Myszyna, 62 
lat liczącego miał jakąkolwiek wiadomość, 
by do pół roku od ostatniego ogłoszenia te- 
go edyktu nauwanemu sądowi lub ustanowio- 
nemu kuratorowi Nykole Obuszak w Myszy- 
nie dał wiadomość, inaczej Iwan Krawczuk 
po upływie czasokresu za zmarłego będzie 
uznany. 

Kołomyja, dnia 19 marca 1910. 


GE ca W IE (2 
AMOpTUB3ANNA. 
Ha wazane Isana TereBARa, rocnoxa- 
pa B KpacHocinbndx BOpORaĄŲKye CA MO- 
GTyioBaHe B Hi1m awopruzanai MHAMO UPO- 
naBuiol KHAKOUKA BKJIAJKOBOI BHCTABACHOÏ 
depes „Pyckmit Hapoąumń Mim“ a S6apan:u 
noBiroBe BapeeerpoBaHe cToBapANeHE 3 0Ó- 
mesxeHoro II0pykoro u. 70 Ea ima Isasa Te- 
JeBAka Ha cymy 5562 kop. 75 cor. 
Hociraga Toi KAMKOSKH BIMBE CA, 
D0ŐA 3B0ix HpaB B Mporary mecTu MiCANIB 
Bią 44A toro eqtKTy N10X0AHB, B MpOTHB- 
Him pasi KHH:KOdTKA Tam IO ylIUBI Toro 
pesanna Óyne y8HaHa 3a nogóaB.JIeAy Ha- 
GNIĄKIB UpaBHAx. 
I. x. Cyz 9spyskani Bixzia V. 
Tepgonias, gua 10 wapra 1910. 


(8817 1—3) 


© css. 8/10 (3667 1—8) 
Eąxzakn. 

Ha «axrase Muxańra lasaña BBO- 
KUTE CA HOCTYNOBAHG B IA awoprasanai 
KHMAkOgkH „Powiatowego Towarzystwa zali 
czkowego w Sanoku“ Ha ima Muxańsa Ta- 
amina a. 1617 i ma cymy 1015 kop. 87 
COT. BHCTARJIEHOI, KOTPpy BJIACTHTEAE MAB 
aary6HTA. 

BanBae CA omke KOWMOr0, KOTpHË ÓW 
CO KHMKOTKY NOCINAB, mMoóm B upordry 
ozmoro poky 6 semine 3 Hie uacy 1m0- 
CIÄHOrO OTOJONEHA cero exUkTy B ypAXO- 
Biń „Laseri JIsnieckiń* 3 KHEMWOYKOID CER 
mo cyny ryreńmoro ca BTOJOCHB 1 upaBa 
cBOi 40 Hel BHKA3AB, 60 B UpoTuBHiM CJry- 
dało KHHKOUKA CA 34 aMOPTABOBARY yBHAHA 
i BciNnakHx HacJixKIB OpaBHHX no3ÓaBJ1eHa 
6y,4e. 

I. x. Cya owpymanń, Bizaia IV. 

Canok, aa ll mapra 1910. 


L. cz. Ne. XVI. 547/10 (2) 
Wdrożenie postępowania amortpzacyjnego. 

Na wniosek Anny Kubatej „wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi następują- 
cej rzekomo przez wnioskodawcę zagubionej 
kartki zastawniczej filii e. k. uprzyw. galic. 
EZR arzzygjjE LĄ | | 
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.Joniesienia 


ake. Banku hipotecznego w Krakowie Nr. 
8540 na 4 sztuki złotych pierśsieni. 
Posiadacza powyższej kartki wzywa się 
przeto, aby zgłosił się ze swojemi prawami 
w ciągu jednego roku 6 tygodni i 8 dni, w 
przeciwnym bowiem razie po upływie po- 


prywatne. 


wyższego czasokresu za nieistniejącą Uzhą 

zostanie. , 

C. k. Sąd powiatowy cywilny, Oddział X. 
Kraków, dnia 10 marca 1910. 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1 października 1909 r. według czasu średnio-europejskiego. 


Pociąg 


posp | osob. | 
przyek. o g. 


Do WO WE 
Na dworzec główny: 


[> 


Winnik. l 

ickan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Podwysokiego, 
Kórósmexó, Kałusza, Zaleszczyk, Nowosieliey, Herhomethiut, 
Czudina, Sarethu i Suczawy. 

Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 
Pragi, Opawy, Szezucina, Orłowa, Zakopanego, N. Sącza 
(p. Tarnówì, Mielca, Jasła, Chazówki, Zakopanego (p. Bze- 
szów), Rozwadowa. 

z Stanislawowa, Kałusza, Husiatyna. i 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karlsbadu, 

Pragi Opawy), Oświęcimia, Wieliczki, Orłowa, N. Sąsza (p. 

Tarnów), Mielca, Zakopanego, Jasła, Krosna, Iwonieza, Ry- 

manowa, Sanoka, Chyrowa (p. Przemyśl). 


z Rawy ruskiej, Sokala. 

z Podwołoczysk (Qdtssy i Kijowa), Brodów. 

m Krakowa, (Berlina, Wroeławia, Warszawy, Wiednia, Karls- 
kadu, Pragi, Opawy, Wieliezki, Orłowa, N. Sącza (p. Tarnów). 

u Ławecznego (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

z Sambora, Uhyrowa, Sanoka. . 

z lekan, Dorny Watry, Brodiny, Radowiee, Żydaczowa. 

Z JAWOTOWA. 


N 


N 


Pociąg 


GAUEŻEŁ 


me LWOWA 


Z dworca głównego: 


do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy, Pragi. 
Karlshadu), Koemyrzowa, Rozwadowa, Dynowa, Jasła, Oha- 
bówki, Zakopanego, Orłowa, N. Sąeza (p. Tarnów), Szezu- 
cina, 

lekan (Jass, Bukaresztu, Konstantynopola), Kórósmezó, Ka- 
tusze, Zaleszczyk, Serethu, Berhomethu. Czudina, Nowosie- 
liey, Brodiny, Putny, Suczawy, Dorny Watry. 

Krakowa (Wiedaia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu, 
Opawy), Chyrowa, Sanoka, Mezelahorcza, Pesztu, Rymano- 
wa, Iwonicza. Chakówki, Jasła, Mielca (p. Dobieg), Orłowa. 
Wieliezki, Oświęcima, Koemyrzowa. i i 

Winnik. 

Podhajec. 

Sanabora, Bianek, Csap. 

lekan, (Jass, Bukaresztu, Botuszan), Żydaczowa, Potutor, 
Kałusza, Kórósmezó, Uzortkowa, Brodiny, Putny, Nuczawy, 
Dorna Watry. 

kawy ruskiej, Sokala, Lubaczowa. 

Podwołoszysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Hw- 
Biatyna, Czorikowa, Grzymałowa. 

do ławocznego, (Pesztu), Kałusza, Drohobycza, Borysławia. 


z Krakowa, (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi 8:25 | — do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Pragi, Karlsbadu), 
Opawy), Lubaczowa, Sanoka, Chyrowa. y Ubyrowa, Jasła (p. Przemyśl), Rozwadowa, Nadbrzezia, Dy- 
z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Warszawy, Wiednia, Karisbadu, mowa, Orłowa (p. Tarnów), Zakopanego. 
Pragi, Opawy), Zakopanego (p. Podgórze Płaszów), Sano- — 8:20 | do Jaworowa. 
ka, Chyrowa (v. Przemyśl). — 8:40 | do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu), Sanoka, 
a Kołomyi, Żydaczowa, Potutor, Kórósmezó. Rymanowa, Iwonicza, (p. Przemyśl), Tarnobrzegu, N. Sącza, 
z Sianex, Sambora. Orłowa Szezuelna, Wieliczki, Oswięcimia. l 
z Podhajec. — 9-05 | do Barnbora, Sianek, Chyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, 
— |11:45 | z Ławocznego, Kałusza, Stryja, Drohobycza, Borysławia, Koeha- Jasła, Ń. Sącza. 
winy. 910 = do Czərnicwiec, Kałusza, Iekan, Brodiny, Putny, Suczawy. 
— |1200 | z Podwołoczysk, Kopyczyniee, Ozortkowa, Husiatyna, Potutor, = 9-35 | do lekan, Delaiyna (p. Kołomyję), Serethu, Berhomethu, Ozudine, 
Zbaraża. Radowiec, Suczawy., 
— |18240| z Sokala, Rawy ruskiej, Lubaczowa. — |1040 | do Eodwołoczysk, Brodów, Kopyezyniec, Potutor, Grzymałowa, 
= 1'10 | z Tarnowa, N. Sącza, Zakopanego, Chabówki (p. Jasło), Dynowa. Zbaraża. 
130 | =- z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi), — |1105 |] do Bełzea, Sokala, Lubaczowa. 
Chyrowa, Zakopanego, N. Sącza, Tarnobrzegu, Rymanowa, 4:16 — do Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 
Iwonicza, Banoka, Chyrowa, (p. Przemyśl). kowa, Zaleszezyk, Husiatyna, Skały, Iwania pustego, Grzy- 
= 4-00 | z Sambora, Sianek, Zakopanego, N. Sącza, Jasła, Krosna, iwo- małova. 
nieza, Rymanowa, Sanoka, Chyrowa. 223 | — | do Czerniowiec, Żydaczowa, Podwysokiego, Kórósmezó, Kałuaza, 
205 | — | Iekan, Czortkowa, Kałusza, Zalęszczyk, Wyżnicy, Kocmania, Czortkowa, ZaleBzezyk, Wyżnicy, Kocmania. 
Nowosielicy Serethu, Radowiee, Berhomethu, Suczawy. — 1:45 | do Łiawoczmago, Drohobycza, Borysławia, Kałuaza, 
215 | — | z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, (łrzymałowa, Potu- = 2:50 | do Stanislawowa, Potutor, Żydaczowa. 
tor, Husiatyna, Czortsowa. T45 do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy, Berlina, Pragi, 
— | +25 į z Tuchli, Skolego, Drohobycza, Borysławia. Karisbadn) Chyrowa, Sanoka (p. Przemyśl), Lubaczowa, Ro- 
= 45U | z Bełzca, Sokala, Lubaczewa, Rawy ruskiej. swadowa, Dytówn, Janta, Chabówki, Zakopanego (p. Rze- 
— E00 | z Jaworowa. szów), N. Sącza, Chabówki, Zakopanego (p. Podgórze PŁ), 
— 545 | „ Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, Oświęcimia. 
Opawy), Oświęcimia, Suchy, Koemyrzowa, Wieliezki, Szezu- — | 315 | do Krakowa. 
cina, Orłowa (p. Tarnów), Mielca (p. Dębieę), Chyrowa (p. = 3-30 | do Kzaazowa, Ghyrowa, Sanoka (p. Przemyśl). 
ad Przemyśl. A N = 340 | do Sambora, Siansk, Uhyrowa, Sanoka. 
= 5 z Podwoloczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, araża, Potutor, do Kołomyi, Żydaczowa, Kałusza 
5 3 h i : A h owa, Kałusza. 
Fmloas ony, o Iwania pustego, Skały, Kopyczyniec, do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Berlina, Warszawy), Orłowa, 
= 5'58 f z lakan, Żydaczowa, Kałusza, Zaleszezyk, Nowosialicy, Seratbu, do Paa prta Haaie iw cie: 


a 


Berhomethu, Czudina, Radowiee, Brodiny, Putny. 


Czerniowiec, Iekan, Buszawy, Dorna Wairy, Kadowieś, Nowo- 
sieliey. 


= 


| z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Karlsbadu, Pragi, 


Opawy), Kocmyrzowa, N. Sącza (p. Tarnów), Szezucina, Ja- 
sia, Rynowa, Lutaczowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonieza, Chy- 
rowa (p. Przemyśl. 


| z Sambora, Orłowa, N. Sącza, Jasła, Krosna, Iwonicz, Ryma- 


nowa, Sanoka, Chyrowa, Sianek, Csap. r 

lekam (Bukaresztu, Jaso, Botuszan, tłałaeu), Potutor, Zyda- 

czowa, Czortkowa, Kórósmóg6, Nowosielicy, Radowiec, Dorny 

Watry, Buczawy. ; hak 

z Krakowa (Berlina, Wrocławia, Wiednia, Warszawy), Oświę- 
eima, Wieliczki, Tarnobrzegu, Dynowa, Lubaczowa, Jasła, 
Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Ohyrowa (p. Przemyśl). 

z Podhajee. 


| z Podwołoczysk (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczynieo Zale- 


azczyk, Bkały, [wania pustego, Husiatyna, Zbaraża. @rey- 


małowa. 


| i bawocznaga (Penttn), Kałusza, Borysławia, Drohobycza. Ko- 


sbam'cr 


Na dworzec „Lwów-Podzamcze* : 


Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 

Winnik. p 

Podwołoczysk, Kopyezyniec. Husiatyna, Czortkowa, Potutor, Zba- 
rata. 

Podhajec. 4 R 

Podwołoczysk, (Odessy. Kijowa), Brodów, Grzymałowa, Husiaty- 
na, Potutor, Kopyczyniec, Czortkowa. 


do Jaworowa. 

do ławosznego, (Pesztu), Drohobycza, Borysławia, Kałusza. 

Krakowa, (Wisdnia, Warszawy, Pragi, Karlsbadu, Berlina), 

Orłowa, Koszyc (p. Tarnów). i 

do Rawy ruskiej, Sokala. 

do Krakowa, (Wieduła, Warszawy, Pragi, Karłsbadu), Chyrowa 
(p. Przemyśl). 

de Podwołoszysk, (Odessy, Kijowa), Brodów. 

lekam, Czortkowa, Koróswezó, Kałusza, Zaleszezyk, Wyżni- 

ey, Nowosielicy, Berhomeimu, Czudyna, Sersthu, Brodiny, 

Futny, Dorny Watry, Suczawy. 

Sambora, Uhyrowa, Sanoka, Rymanowa, Iwonicz, Jasła, 

Nowago Sącza, Orłowa, Zakopanego. 

Podwołoczysk, Potutor, Kopyczyniec, Skały, [wania pustago. 

Husiatyna, Zalenzczyk, Grzymałowa. 

do Krakowa, (Wiednia, Wrocławia, Warszawy), Dynowa, Tarno. 
brzegu, Szezugina, Orłowa, Wieliczki, Chabówki, Zakopane zo 

do Miryja, Prokobycza Boręaławia, Kochawiny, j 

do Rawy ruskiej (tylko w niedziele). 


A dworca „Lwów-Podzamezeć: 
Winnik. 
Podwołoczysk, (Kijowa, Odessy), Brodów, Kopyczyniec, Husis- 
tyna, Czortkowa, Grzymałowa. 

Podhajec. 

Podwołoczysk, Brodów, Potutor, Grzymałowa, Zbaraża. 

Winnik. 

Podwałoczysk, (Kijowa, Odesry), Brodów, Potutor, Kopyczy- 


Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Czort- 7 ot Tr + A 3 
kowa, T e Skały, Iwania pustego, Husiatyna, Qrey- KADRA Skały, Iwania pustego. Grzy 
sałowa, Zbaraża. Rodha; i 
a ajee. 

Podkajcc ARA (Odessy, Kijowa), Prodip. 

o i „4 k RE Podwołoczysk, Kopyczyniec, Skały, Iwania pustego, Potutor, 

Podwołoczysk, (Odessy, Kijowa), Brodów, Kopyczyniec, Ozort- HGA jaltazczyz, 6 
kowa, Palek, Iwania vastego, Szały, Bua szą, Zbaraża, Fwiatyna, Załeżzczyk. Grzymałowa Zbaraża 
Grzytmatowa. 

Podhajee. 

Na dworzec „Lwów-Bbyczaków': A dworea „Lwów-KŁyczaków* s 

z Winnik. n538] do Wimnik. 

z Podhajec. = 63: | do Podhajec. 

z Winnik. EMRE do Winanik. 

z Podhajec. | ej | 6 do Podhajec. 

z Podhajee. EF 

mm- z O EE RE u = 


Pociągi lokalne. 


Na dworzec główny: 


Z dworca głównega : 


Do Brzuchowie: od 1 października do 30 kwietnia 3:20 p poł. w dnie po- 
wszednie, w niedziele i świeta rzym.-kat. od 1 października do 50 kwie- 
tnia 2701 po poł. 

Do Winnik: codziennie 5'22 rano. 


Z Brzuchowie codziennie: od 1 października do 30 kwietnia 5'11 po poł. 


Z Winnik codziennie: 12:10 w nocy. 


UWAGA: Pora nocna oznaczona jest ramkami. — Wszelkiego rodzaju bilety, taryfy, ilustrowane przewodniki, rozkłady jazdy i t. p. nabywać można 
w biurzo miastowem o. k. kolei panstwowych w pasażu Hausmana |. 9. Informacye zaś w sprawach przewozu towarów i taryfowych udziela biuro informacyjne 
o. k. kolsi państwowych ul. Erasickich i 5, drzwi ar, 67 w dnie powszadnis od godziny $ rano do 3 po południu, w miedsiele i kwięta saf od godziny 


$ rame de 12 w połaźnie. 
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EEMEPEREEE 
NAJWIĘKSZE 1 NAJPOCZYTNIEJSZE PISMO TYGODNIOWE 
DLA KOBIET, LITERACKO -SPOŁECZNE, ILUSTROWANE, PO- 
MIESZCZA PRACE PIERWSZORZĘDNYCH SIŁ LITERACKICH: 


| artykuły wstępne, Prócz nowel piór najcelniejszych a KOSMETYKI Odrębną część pisma stanowi 5 

i sA . | BLUSZCZ w roku 1910 drukować Rady i wskazówki zachowa- 

Artykuły treści społecznej, | będzie powieści: nia hygieny piękności. D y A I A X, M © D 
| omawiające chwilę bieżącą, | Kazimierza FAL a 

| poruszające najżywotniej- | TETMAJERA GRA 


] Jedyny i najobszerniejszy ze wszystkich, jakie są w pi- 
PO oebeospopiet, ete ator NE Mee AA Go DZIAL GOSPODARSTWA smach polskich, który zawiera rocznie przeszło 4000 


Powieści. — Nowele. | „ŚWIĘTY FEN“ i inne. DOMOWEGO. rysunków najświeższych modeli paryskich: sukień, okryć 
==". Ov WR i kapeluszy damskich. — Osobne dodatki z ubraniami dzie- 
cięcemi. — Bielizna. — Wzory robót kobiecych, 


Dodatki poświęcone łączneści kół kobiecych 


na ziemiach polskich. Przepisy R jak: hafty, gipiury, monogramy, roboty szydełkowe i t. p. 
m --4 i t. p- __ | Niezależnie od powyższego działu „BLUSZCZ dodaje: 
DOD ii I w arkuszach, zawierają Powieści i No- | Numery okazowe wysy- s 26 wielkich tablie krojów, ) i 
ATKI KIA (W wele znakomitych autorów obeych. łane na = | franko | dających możność COCA A różnych ubiorów i robót 

. i gratis. w domu. 


Dla zapewnienia sobie powieści pierwszorzędnych na powieść obycza- 
„BLUSZCZ* sz na |go Kwietnia 1910 r. Konkurs yA nagrodą rb. 1000 TE a E 


Prenumerate przyjmują w Cesarstwie Austryackiem: we Lwowie: Główna Ekspedycya „BLUSZCZU“, Pasaż Hausmana 9. W Krakowie: D, E. Friedlein. 
Prenumerata „BLUSZCZU“ wynosi kwartalnie koron %, z przesyłką pocztową koron 6 hal. GO. Adres Redakcyi i Administracyi „BLUSZCZU“ War- 
szawa, Nowy-Świat 41. 


E TYGODNIK ILUSTROWANY zz 


„dir at 
| S a Najstarsze, najpoczytniejsze obrazkowe pismo polskie. mmmmmmammmm 


sz" ilustrowany 


i daje najpełniejszy obraz życia polskiego w trzech zaborach pod względem lite- 
i rackim, artystycznym, społecznym i politycznym. 


Tygodnik Ilustrowany — 


zasilają wszyscy najznakomitsi pisarze polscy i najwybitniejsi nasi artyści. 
W roku bieżącym zamieszcza TYGODNIK najświeższy znakomity utwór Wiktora Gomulickiego : 


| vC A R w Ii D M O‘‘ 


rzecz osnuta na tle stosunków rosyjsko-polskich z czasów Samozwanców. 


E.. 


| Kroniki tygodniowe BOLESLAWA PRUSA. 
| „Galicya w obrazach“ 


z szczególniejszem uwzględnieniem Krakowa i Lwowa. Stały dział obficie illustrowany. 


| Dodatki nadzwyczajne. — Reprodukcye barwne. — Reprodukcye dwubarwne. 


Nadzwyczajne premium Jubileuszowe Tyooduika |nstrowanegy, 


W roku 1910 jako upominek jubileuszowy ofiaruje Tygodnik Ilustrowany wszystkim swoim prenumeratorom bez żadnej dopłaty 
12-10 tomowa Bibliotekę p. t. „CIEKAWE POWIESCI“, poświęconą najwybitniejszym powieściom i romansom polskim i obcym, oraz zupełnie bezpłatnie 
IELKIE JUBILEUSZOWE PREMIUM DUCH PRUSKI, cykl kolorowanych kartonów, wykonany przez artystę Wojciecha Kossaka. 


Na żądanie wysyłamy tomy (Ciekawe Powieści) w bardzo pięknej, ozdobnej, płóciennej oprawie, za dopłatą za tom 50 hal., to jest kwartalnie 
223 3 tomy 1 kor. 50 hal. 


Prenumeratę przyjmują: 


| Administracya „Tygodnika Illustrowanego“ we Lwowie, Pasaż Hansmana |. 9, 
Sc ra WSLYBYKIO księgarnie i kantory pism. == 


we Lwowie: w Galicyi z przesyłką pocztową: 
kwartalnie 6 kos. 80 hal, z oprawą książek 8 kor. 30 hal. kwartalnie 7 kor. 20 hal, z oprawą książek 8 kor. 70 hal. 
| półrocznie 18 kor. 60 hal., » » 16 kor. 60 hal. półrocznie 14 kor. 40 hal., A h 17 kor. 40 hal. 


| rocznie 27 kor. 20 hal, F 5 33 kor. 20 hal. rocznie 28 kor. 80 hal., 


> a 84 kor. 80 hal 
| Namera okazowe i prospekty bezpłatnie. 


Z powodu zburze- 
nia domu przez e. k. 
Władzę dozwolona 


DROBNE OGŁOSZENIA 
od wyrazu petitem 3 halerze, tłustym 
petitem 4 halerze. 


jakoteź różne przy= 


Soki, galarety, prawy do mięs 
do nabycia 


RYSIAKIEWICZOWA Nowy Sacz. 


Ządać cennika. 


Lwów, ul. Hetmańska 4. 
Największy magazyn jubilerski I zegarmistrzewski 
JULIANA DĄBROWSKIEGO 
kupuje ! sprzedaje slare arehra, złoto | kamlarie. 
Zlecenia załatwiać można pocztą i przez kore- 
spondencyę. 


Poszukuje się Kupna 


starych MEBLI mahoniowych 


ale w dobrym stanie. 
Zgłoszenia pod „MEBLE“ Biuro ogłoszeń, pasaż 
Hausmana 9, Lwów. 


Ogromna nędza. 


Sercom ofiarnej publiczności polecamy naj- 
goręcej Józefę Sikosińską, zamieszkałą przy 
ul. Romanowicza l. 10, u Michała Miśków, 
dotkniętą nieuleczalną wadą serca, sparaliżo- 


waną, chorą na oczy, pozbawioną wszelkich | 6 


środków do życia. — Zwracamy się z prośbą 
o nadsyłanie łaskawych datków do Admi- 
nistracyi naszego pisma. 


apeta Wysprzedać 
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Nauczycielka 
z francuskim, niemieckim i rosyjskim 


językiem, praktycznie przygotowuje do | « <=—77 


gimn. i realnych szkół, szuka posady. 
Łaskawe oferty Węgry, Szepesolaszi, 
P. Gallas. 


Herbaty 


znakomite w smaku i aromatyczną wonią her 

bata Congo K. 38:20, Souchong K. 4+—, Sou- 

chong zbiór majowy K. 6, Kaysow K. 8 — za 
pół klgr poleca handel herbaty i kawy 


Edmunds Riedla, Lwów, 


TEE: 


Jedyne 
najtańsze 
źródło dla 
P. Kołarzy! 


Rowery najlepszej światowej marki „Premier“ oryg. 
angielskie znacznie ulepszone z rurami gładkiemi 
nie kręconemi, eleganeko wykończone, oraz rowery 
„Brytania* po kor. 120 i wszelkie przybory po ce- 
nach fabrycznych jako to: węże po kor. 3:—, 4*—, 
4+50, oryg. francuskie kor. 8-—, płaszcze po kor. 5—, 

k *—, 10— i 12:— poleca najbardziej su- 


, É , 


mienna firma: Fóbus Rosenmann, skład ma- 
szyn do szycia, rowerów i gramofonów Lwów; 
Karola Ludwika 27. lIllustr. cenniki franco. 


Filia w Borysławiu u Lamensdorfa. 
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M Na wszystkie 

* bez wyjątku PISMA CODZIENNE miejscowe, zamiejscowe, 
wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA 
STYCZNE, ILLUSTRACYE ARTYSTYCZNE, MODY, ZURNALĘE, 
przyjmuje prenuamerztę z dostawę w miejscu lub wysyłką ng 
prawimcyę po cenach redakcyjnych - - - >~ - - 


Ajencya dzienników i ogłoszeń $t. $okołowskiege 


LERN, Panni Hanumawa ©. =r 
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HUMORY- 


Nada 


pism pbaj'aniej = 


Rada nadzorcza Towarzystwa kredytowego i oszczędności w 
Sanoku zaprasza niniejszem P. T. Członków stowarzyszenia na 


XV. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


członków tegoż stowarzyszenia 
odbyć się mające dnia 8 maja 1940 o godz. $ po południu 
w lokalu stowarzyszenia z następującym 
Porządkiem dziennym: 


. Udzielenie Zarządowi absolutoryum. 
. Zmiana statutu. 
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6. Wnioski członków. 


. Sprawozdanie z czynności z zamknięciem rachunków za rok 1909. 


. Wybór uzupełniający ezłorków Rady nadzorczej na jeden rok. 
. Wybór komisyi kontrolującej na jeden rok. 


W razie braku kompletu, statutem przewidzianego, Walne Zgromadzenie odbędzie się 
tego samego dnia o godz. 5 po połndniu bez względu na ilość członków zgromadzonych. 


Sanok, dnia 20 kwietnia 1910. 


Za przew. Rady nadz. 


OoQ©bwieszczenie. 


Na dniu 10 maja 1910 o godzinie 6 wieczorem odbędzie się 


XI. Zwyczajne Walne Zgromadzenie 


Banku kredytowego w Samborze. spółki zarejestrowanej z ogra- 
niczoną odpowiedzialnością, w lokalu tegoż stowarzyszenia, na które 


gię wszystkich członków zaprasza 


Porządek dzienny: 


1. Sprawozdanie Banku za r. 1909. 

2. Wniosek Rady nadzorczej na zatwierdzenie zamknięcia rachun- 
ków i udzielenie Dyrekcyi absolutoryum. l A 

3. Wniosek tejże Rady co do użycia i rozdziału czystego zysku |że W razie braku statutem przewidzianego kompletu, następne Walne Zgro 


4. Odczytanie protokołu ostatniej lustracyi. 


5. Wnioski członków. 


ZA RADĘ NADZORCZA : 


Arnold Raab. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J. Niedopada), 


Michał Barański. 


ubiorów męskich i dziecinnych 
po zdumiewająco niskich cenach 


tylko krótki czas 


Tiringa następca Jakób Geller 


Lwów, ul. Jagiellońska l. 2. 


Parowa Fabryka wyrsbów stolarskich 


i parkietów 


BRACI WGZELAK 


we Lwowie; 


ul, Łyczakowska l. 27, 


wyłkounsje 
okna, drzwi, bramy 
it. p. roboty budo- 
wlane, utrzymuje na 
składzie wielki zapas deszczułek posadzkowych i par" 
kietów z dobrze wysuszonego materyału, jakoteż 
opaski (okładzinki), listwy do podług, rozmaite profile 

dla Pp. stolarzy, cieśli i t. d. 

Fabryka przyjmuje do tarcia i strugania deski na 
podłogi, oraz wszelkie roboty stolarskie. 
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Rada nadzorcza Towarzystwa budowy tanich domów mie- 
szkalnych w Rzeszowie uchwaliła na posiedzeniu w dniu 12 
kwietnia b. r. zwołać 


alce Zgromadzenie 
członków Towarzystwa na dzień 30 kwietnia 1910 na godzinę 6 
wieczorem do sali sądu przysięgłych w gmachu e. k. sądu obwodo- 
wego z następujacym porządkiem dziennym : 
. Odezytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia. 
Sprawozdanie Dyrekcyi za czas ubiegły. 
Zatwierdzenie rachunków recznych i udzielenie Dyrekcyi sbsolutoryum. 
Wybór 11 członków Rady nadzorczej. 
. Zatwierdzenie 7 członków Dyrekeyi przez Radę nadzorcza wybranych. 
Wybór 3 członków do razowej Kom'syi rewizyjnej. 
. Interpelacye. 
. Wnioski. 
W Rzeszowie, dnia 14 kwietnia 1910. 
Sekretarz 


E. Szajnowski. 
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Prezes 


PREZ ES 
ADY NADZORCZEJ 
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Ludowego Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń 
w Krakowie 


zawiadamia 
na podstawie prg. 25 statutu Towarzystwa, że 


WALRĘ ZGROMADZENIE 


DELEGATÓW 
odbedzie sie 
dnia 21 maja DLO, t. j. w sobot 
o godz. 3 po południu 
w sali Rady powiatowej w Krakowie 


przy ul. Pijarskiej 
z następującym 
Porządkiem dziennym: 


R 
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1. Zagajenie. 

2. Sprawozdanie Rady Nadzorczej z działalności Towarzystwa za r. 1909. 

38. Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej z zamknięcia rachunkowego za r. 
1609 i wniosek o udzielenie Dyrekcyi absolutoryum. 

4. Wybór !6 członków Rady Nadzorczej ($ 33 statutu). 

5. Wybór Prezesa Towarzysiwa. 

6. Wybór Kamisyi rewizyjnej ($ 48 statutu). 

4. Wnioski i interpelacye. 
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Ze względu, że w myśl $ 29 statutu do ważności uchwał potrzebna 
jest obok członków Rady Nadzorczej także obecność przynajmniej 30 Dele- 
gatów, uprasza Prezes P. T. Delegatów o niezawodne przybycie zwłaszcza 


madzenie mogłoby się odbyć dopiero w 4 tygodnie po ponownem ogłoszeniu 
Kraków, dnia 20 kwietnia 1910. 
Prezes: 
U Ra E< a 
Jan Stapiński, w. £ 
ar" 
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ul. Czarnieekiego l. 12. — Telefon Nr. 527. 


